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n̂iu z^ Je-̂ ?Az  ̂ e°dziennie o godzinie 5 po połu- 
iJ yjątkiem dni poświąteeznyeli.
‘‘“W, nol^f16© P°jedyńezy kosztuje w miejscu 5 een- 

„Y* centów. — Biuro Redakeyi i Admini-
a iejscown̂ îea Czarnieckiego 1. 8. — Bkspedycya
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».! Sa Bausmanna 1.

Agencyi dzienników St. Sokołowskie- 
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Rekiamaeye otwarte wolne od opłaty. 
Telefon R edakey i nr. 8.

Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi r o c z n i e  16 zł., półrocznie 8 zł., k w a r t a l n i e  
4 zł., m i e s i ę e z n i e 1 zł. 35 et. W miejscu: r o c z n i e  12 zł., p ó ł r o c z n i e  6 zł., k w a r t a l n i e  
3 zł., miesięcznie 1 zł. P r e n u m e r a t a  z a g r a n i c z n a :  W N i e m c z e c h  1 zł. 60 et. miesięcznie. 
We wszystkich innych państwach 1 zł. 90 et. miesięcznie.

„P rzew odnik  naukow y i  lite rack i” , dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej", otrzy­
mają eało- i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do 
końca czerwca lub od 1 lipca do końca grudnia, ewierćroczni i miesięczni za dopłatą pierwsi 75 et., 
drudzy 30 et. — P r z e w o d n i k  prenumerowany osobno kosztuje 4 zł.

Jednorazowe inseraty obliczają się po 7 cen­
tów, kilkorazowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj­
muje wyłącznie Ageneya dzienników Stanisława So­
kołowskiego Pasaż Hausmanna 1. 9; we Prancyi, 
w Paryżu wyłącznie ageneya pana Adama Boule- 
yard Raspail Nr. 105 bis.
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l!nie' • ^  Ces‘ * kl’M- Wysokości Najdostoj- 
* żnp’ o* ^ esarzewiczowej -W dowy Arcyksię- 
1 dniii 11 ^  pojawiło się wczoraj popołu-
i g ^ onownie podniesienie się gorączki aż 

z r u n i g - flac* ranem gorączka 
Szcze s'®‘ Zapalenie płuca prawego je-
^  ar<iziej się rozszerzyło; inne zaś obja- 
C f e “ e' ii,kie zachodzą przy podobnej

nv.„ , Wiedeń, 1 marca 1898 r. 11 godzina 
K a n ie m ,

^ eh e n t h  a l e r ,  lekarz przyboczny w. r., 
r°fesor dr. W i e d e r h o f e  r w. r.

kantó &Q Namiestnik zamianował prakty- 
ma ^  konceptowych Namiestnictwa: Ada- 

arJana K a r  c h e  z eg o  w Strzyżowie, 
strun^j1151 ® a w r o i r s k i e g o  w Kamionce 
Bronis.t!!ej’ Komana K o m a r a  we Lwowie, 
ta ig ^  aWa W i ś n i e w s k i e g o  w Starem- 

Filipa D r uż b a c k ie  go  w Wie-

e.str°'

®ZCe ‘ Qf
^ska s âwa B i e d e r m a n a  w Mo- 
T r e J j ’ Maryana J a g u s i  ń s k i e g o  w 
}ej . Kazimierza S p a l k e g o  w Bia- 
tygj. nto5 ieg° s  c h  u 11 i s a we Lwowie, Se-

K S u *  “ o l u i u t i e g o  
“  b « u u -   w.P i . r ^ a u c r a  w pRznie, 

k a r s k i e g o

Nisku, Józefa 
dr. Stanisława 

- ' . e g o  we Lwowie, dr. Hugona 
ski Wa r ° a w Lisku, Władysława M a d e y -  

aosU: kr S° we Lwowie, dr. Adama B a ł a  w 
e’ Michała W i e r z c h o w s k i e g o  w 

Kiotra Seweryna B u s z y ń s k i e g o
,doWJ _ T

w Zbarażu i Adama G r a b o w s k i e g o  w 
Sokalu koncepistami Namiestnictwa.

Pan Namiestnik przeniósł c. k. star­
szych komisarzy powiatowych Gwidona bar. 
B a t t a g l i ę  z Tarnowa do Lwowa, dr. Jó­
zefa P a j  ą c z k o w s k i e g o  ze Lwowa do 
Brodów, W iktora D z e r o w i e  za ze Złoczowa 
do Lwowa: c. k.komisarzy powiatowych Mie­
czysława S t r z e l b i c k i e g o  z Białej do 
Złoczowa, Stanisława M a r k i e w i c z a z Ni­
ska do Ropczyc, Wacława S e ń k o w s k i e g o  
z Dobromila do Stanisławowa, dr. Kazimierza 
D r o h o j o w s k i e g o  z Nowego Sącza do 
Tarnowa, Stanisława T e b i n k ę z Ropczyc 
do Lwowa, Adolfa P u  n i c  k i e g o  z Myśle­
nic do Dobromila, Adama Eugeniusza L e­
s z c z y ń s k i e g o  ze Lwowa do Sambora, 
Tadeusza M i t s c b k ę  z Kałusza do Bochni, 
dr. Zdzisława W a w r a u s c h a  z Sambora 
do Żółkwi; c. k. końcepistów Namiestnictwa 
Jana Ł ę p k o w s k i e g o  z Sanoka do Ka­
łusza, Wincentego P r z y b y s ł a w s k i e g o  
ze Stryja do Myślenic, Józefa O l s z e w ­
s k i e g o  z Żółkwi do Wadowic i Adama Ma-
ryan-> E a r c b e r e g o  z Strzyżowa do Kol- 
ousztw ej; wrllzcie c, k. praktykantów kon­
ceptowych Namiestnictwa: W incentego Wi- 
c z k o w s k i e g o z Boliorodczan do Żółkwi, 
dr. Józefa S c b o e n e t t a  z Wadowic do 
Białej, dr. Zygmunta P a d l e w s k i e g o  
z Zaleszczyk do Nowego Sącza, Stanisława 
P o t o c k i e g o  ze Skałata do Strzyżowa, Jó­
zefa I p o h o r s k i e g o - L e n k i e w i c z a  z 
z Husiatyna do Łańcuta, Kazimierza P r z y ­
b y s ł a w s k i e g o  ze Lwowa do Zaleszczyk, 
Tadeusza H o r d y ń s k i e g o  z Nowego Targu 
do Husiatyna, dr. Stanisław a O k ę c k i e g o

z Krakowa do Lwowa, Łucyana B o r e k -  
P r e k a  z Jarosławia do Białej, Gedeona 
C h ą d z y ń s k i e g o  z Turki do Doliny, dr. 
Eustachego S t a r z y ń s k i e g o  ze Lwowa do 
Niska i Maryana J  a n u s z  a - O n y  s z k i  e wi- 
c z a ze Lwowa do Skałata.

E d y k t .
C. k. Namiestnictwo podaje niniejszem 

do powszechnej wiadomości, że zarządzona w 
skutek rozporządzenia wys. c. k. Ministerstwa 
kolei żelaznych kotnisya obchodowa wraz z 
rozprawą ekspropryacyjną i rozprawą wzglę­
dem ogniotrwałych ubezpieczeń dla przestrze­
ni od kim. 0-0 do kim. 315/4 linii kolei lo­
kalnej Delatyn-Kołomyja-Stefanówka odbę­
dzie się :

dnia 28 marca 1898 w Delatynie, 
dnia 29 marca w Delatynie i Zarzeczu, 
dnia 30 marca w Dobrotowie, 
dnia 31 marca w Łanczynie, 
dnia 1 kwietnia 1898 w Łanczynie i 

Sadzawce,
dnia 2 kwietnia w Sadzawce, 
dnia 4 kwietnia w Iwanowcacli, 
dnia 5 kwietnia w Tłumaczyku i Kniaz- 

dworze,
dnia 7 kwietnia w Rakowczyku. 
Wykazy gruntów, które mają być. zajęte, 

wraz z planami wyłożone będą stosownie do 
przepisu §. 14 ustawy z dnia 18 lutego 1878 
(Dz, u. p. nr. 30) we właściwych urzędach 
gminnych i w kaneelaryach przełożonych ob­
szarów dworskich przez 14 dni do przejrze­
nia dla ogółu.

Zarzuty przeciw zamierzonemu wywła­
szczeniu i projektowi można wnieść w ciągu 
powyższych 14 dni na ręce e. k. starostwa 
w Nadwornie względnie w Kołomyi lub przy 
komisyi na miejscu.

Zarzuty spóźnione nie będą uwzglę­
dnione.

Z c. k. Namiestnictwa.

C Z Ę Ś Ć  I I E F R Z Ę D 0 W A

LieótOi 3 marca.

Sesya sejmów krajowych dobiega do koń­
ca. W poniedziałek zamknięto sejmy Krainy 
i Tryestu, we wtorek zakończyły swe obra­
dy sejmy w Karyntyi, Salcburgu i Bukowi­
nie. Wczoraj późnym wieczorem opuszczony 
przez Niemców jeszcze w sobotę sejm cze­
ski, również doprowadził do kresu swą dzia­
łalność; odroczono także sesyę sejmu goty­
ckiego i zamknięto sejm tyrolski, a w bie­
żącym jeszcze tygodniu zakończyć ma obra­
dy także sejm dolno-austryacki. Tak więc, z 
wielu względów doniosła i w wielu kierun­
kach ważna sesya sejmowa należy już dzi­
siaj niemal do przeszłości, a dzisiaj juz tak­
że można objąć wzrokiem najważniejsze obja­
wy, które na sesyi tej wycisnęły swe piętno.

Burzliwe sceny z ostatnich miesięcy 
zeszłego roku w parlamencie wiedeńskim, 
nie mogły pozostać bez wpływu na tok o- 
brad w sejmach i na bieg wypadków po za 
sejmami, które następnie znajdowały znowu 
echo w Izbach sejmowych. Ztąd we wszyst- 
niemal reprezentacyach krajowych, w któ- 

t rych większość stanowili Niemcy, uchwalono 
I rezolueye zwracające się mniej lub więcej 
j ostro przeciw rozporządzoniom językowym; 

tam tylko, gdzie decydujący głos mieli n ie ­
mieccy przedstawiciele stronnictwa katoli­
ckiego, jak w sejmie górnoauatryackim i sty­
ryjskim, uchwały te w drodze kompromisu 
obleczono w formę mniej kategoryczną i 
i mniej namiętną. Nie brakowało jednak tak­
że manifestacyj wprost przeciwnych stano­
wisku Niemców, a wystarczy w tym kierun­
ku przypomnieć uchwały sejmu dalmatyń- 
skiego.

Pomijając wszystkie wewnętrzne spory 
w rozmaitych sejmach, które były wywołane 
już to wspomnianymi wypadkami polityczny-
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T U B A1 K O M A .
POtyipfó ^„4. z czasów Grzegorza VII.
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I.
(Ciąg dalszy).

^K ńadka^’ d° Merzeburga, pędziła
“ Jeźdźców.

^°%cbetd z iu bez porządku, jak stado spło- 
1 w ’ na oślep, nie oglądając sie

S ł ,  fiń  ° .anl w lewo. Czyj koń się po-
biktZa- r iał w si0(Ke’ terLU n ie 

^  życzliwej. Zostawiono go?  prochn i- .zyczBwej. Zostawiono go 
WvtoW 1Cy * spieszono dalej a dalej, 

V .. .  y omenia. Niech każdy pamięta o so-

^ ie rzeu ^ a 0(Kbrała ludziom rozwagę

i i i!J
t

n j

lerZetem 0ctebrała ludziom rozwag 
n i  K°o z ł.^ZyPi§i'a skrzydła do piersi. 
^P fyw ałv  ? U’ 0<̂  strony rzeki Unstrut, 

rzawy iouiesz®ze ostanie echa stłumionej 
Zezół \  Z  I  , ,§k niezliczonego mnóstwa

w, Ootf̂ d t 1̂
**•) robocie 11 ‘ “ !t llsll! dolSd w

Merzeburgo wi, od-
ini°ra wystermwZaile^0 nieba ciemna wstęga, 
Jak o £ r ła ? raz wyraźniej w miale 
® J o n i e  d l v CleH cy zbliżali, 
o ' Kobiąc b e t ■31 ostrogi ostatnich
^  J o t e T o  Sdy »J«!łgS i« tyn  kta-do owej ciemnej wstęgi,

pod dach odwiecznych dębów, buków i świer­
ków, a pogoń przestanie być groźną. Cisza 
lasu obejmie rozbitków przyjaznym, miękim 
uściskiem, — sędziwe drzewa zasłonią ich 
przed wściekłością zwycięzców....

Przodem gromadki, odsądziwszy się od 
niej o kilkanaście kroków, leciało dwóch mę­
żów. W cieniach wieczoru rysowały się syl­
wetki niezwykle rosłych koni i niezwykle 
dużych ludzi.

Pochyleni w siodle, biegli w milczeniu.
Już było czuć woń lasu. W tern stę- 

knął pod jednym z owych mężów koń, jak 
człowiek, śmiertelnie rażony, wyrzucił prze- 
dniemi nogam i, zacharczał i runął łbem 
w piasek.

— Święty Piotrze, ocal mnie ! — jęknął 
rycerz, spadając na ziemię.

Jego towarzysz zdarł swojego ogiera 
w miejscu, podniósł prawicę do góry i za­
wołał głosem tak potężnym, iż zapanował 
nad łoskotem pędzącej gromadki.

— Zwolnić k roku!
Rzekłszy to, zsiadł z konia i, pochy­

liwszy się nad leżącym, zepytał troskliw ie:
— Czujecie swoje kości, biskupie?
— Więcej, niż potrzeba — odparł mąż, 

nazwany biskupem. — Rozepnijcie mi na­
pierśnik, wojewodo, duszę się.

Kilku z gromadki, którzy przypadli 
pierwsi, rozwiązali szybko rzemyki na ra­
mionach i pod szyją biskupa i, ująwszy go 
pod ręce, ustawili na nogach.

— Czy możecie się swobodnie poru­
szać V — spytał jeszcze wojewoda.

Biskup postąpił kilka kroków.
— Wszystko we mnie całe — mówił — 

a zdawało mi się, że rozsypuję się w sko- 
rupy, jak garnek rozbity.

Wróciwszy do miejsca, w którem koń 
jego padł, przypatrywał się przez pewien 
czas stygnącemu zwierzęciu, potem rzekł pół­
głosem :

— Nie mogę cię nawet ziemią przy­
kryć, aby się nad tobą wilki nie pastwiły.

Wyciągnął pięść w stronę Unstruty i 
zawołał:

— Oddamy ci to, pyszałku frankoński!
— Oddamy ! — wtórowali mu rycerze.
Jeden tylko wojewoda nie groził zwy­

cięzcy.
Spojrzał w stronę pola bitwy. Tam. na 

zachodnim skraju nieba, zaróżowiły się obłoki, 
jakby słońce co dopiero zaszło.

— Lotaryński garbusek świeci sobie 
przy robocie naszemi siołami — mówił.

Wziął konia za uzdę i wyrzekł głosem 
rozkazującym :

— Wszyscy z siodła! Do lasu!
Cicho stał bór, spowity w mgły wie­

czoru. Jego skrzydlaci mieszkańcy zamilkli 
już dawno. Nawet jastrząb, wracający ostatni 
z pól i łąk pod strzechę zieloną, przysiadł 
na gałęzi i spoczywał.

Gromadka uciekających Sasów odetchnęła 
swobodnie, gdy ujrzała za sobą pierwsze 
drzewa.

Prowadził ją wojewoda. Posuwał się 
naprzód pewną stopą, nie szukając drogi. 
Znał widocznie dobrze miejscowość.

Brzęk mieczów i chrzęst zbroi płoszył 
ptactwo i straszył zwierzę czworonożne. Od 
czasu do czasu zrywała się z gniazda prze­
budzona sroka z wrzaskiem przeraźliwym, 
chrapnęła zdumiona kraska, zaświszczał go­
łąb skrzydłami. Jeleń, sarna i dzik pierz­
chały zdaleka.

W milczeniu przedzierali się Sasi przez 
gąszcz zarośli i paproci. Żałoba dnia ode­
brała nawet młodym ochotę do gawędy.

Szli już przeszło godzinę, kiedy wydo­
stali się na obszerną polankę, przeciętą stru­
mykiem.

— Tu nie znajdzie nas pogoń Gotfry­
da — odezwał się wojewoda. — Rozpalić 
o g n ie !

Wkrótce buchnęły ze stosów, ułożonych 
z suchych liści i gałęzi, cztery płomienie, 
tworzące czworobok. Konie wprowadzono do 
środka, i spętawszy im przednie nogi, pu­
szczono na pastwisko.

Czerwony blask ognia oświecił teraz 
olbrzymią postać wojewody, który przewyż­
szał innych rycerzów o całą głowę. Jego 
długie, jasne, na ramiona spadające włosy, 
gęstą brodę i srebrną zbroję pokrywał kurz, 
zmieszany z krwią. Po jedwabnym płaszczu, 
obramowanym gronostajem, zostały tylko bru­
dne strzępy.

Był to Otton z Nordheimu, naczelny 
wódz Sasów, pan znany z męstwa i szybkiej 
rady. Jeszcze niedawno wojewoda Bawarów, 
należał on do najmożniejszych dygnitarzów 
rzeszy niemieckiej. Wypadłszy z łaski mło­
dego monarchy, pozbawiony urzędów pań­
stwowych i dworskich, przeszedł na stronę 
rokoszan, do których należał pochodzeniem.

Rozebrany przez giermków ze zbroi, 
pod którą miał mięki kaftan ze skóry łosio­
wej, spoczął obok ogniska na siodle i, oparł­
szy głowę na dłoni, zapatrzył się w pło­
mień.

Jego towarzysz, niższy od niego wzro­
stem, lecz odznaczający się tak samo, jak 
on, muskularną budową ciała, rzucił się na 
trawę. Gdyby nie ogolona twarz, krótko 
ucięte włosy i tonsura, nie poznałby w nim 
nikt duchownego. Tyle było w jego ruchach 
fantazyi żołnierskiej, a w grubych rysach 
zaciętej stanowczości. Ten człowiek umiał 
śmiertelnie nienawidzić i mścić się bez mi­
łosierdzia. Mówiły to czarne, ponuro patrzą­
ce oczy i pogardliwie wydęte, w kątach ob­
wisłe usta.

(Ciąg dalszy nastąpi.)

^
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mi, mającymi doniosłość dla całej Monar­
chii, już też lokalnymi stosunkami, a dopro­
wadziły w kilku sejmach, jak n. p. także w 
sejmie szląskim, do usunięcia się z nich 
mniejszości, a nawet niekiedy do zdekom­
pletowania i wskutek tego do przedwczesne­
go zamknięcia sesyi (sejm istryjski), — na­
leży podnieść jeszcze jeden objaw, który 
przedewszystkiem był charakterystycznym 
dla świeżo ubiegłej sesyi sejmowej. Są nim 
manifestacye z powodu jubileuszu 50-letnich 
rządów Jego Ces. i Król. Mości. We wszyst­
kich sejmach zbliżające się uroczystości te 
połączyły najbardziej nawet sobie przeciwne 
stronnictwa polityczne uczuciem wspólnem 
gorącego przywiązania do Tronu i najgo­
rętszej wdzięczności dla wspaniałomyślnego 
Monarchy, wszędzie też wśród objawów szcze­
rego zapału uchwalono wyrazić Monarsze w 
właściwej chwili uczucia lojalności za po­
średnictwem Wydziałów krajowych i mar­
szałków, lub też specyalnie w tym celu wy­
branych deputacyj Przeważna większość sej­
mów nie poprzestała na tem i uchwaliła 
adresy hołdownicze do Tronu, — niektóre 
zaś, a zwłaszcza sejmy Galicyi, Dalmacyi i 
Czech w adresach tych pomieściły także swe 
polityczne myśli i życzenia.

Ze stanowiska ogólno państwowego naj­
donioślejszym w tym kierunku jest znany 
adres do Tronu, uchwalony przez sejm cze­
ski. Doniosłość jego jest tem większa, że 
spowodował on usunięcie się Niemców z 
sejmu, tak, iż uchwalenie budżetu odbyć 
się musiało już w nieobecności reprezentan­
tów narodowości niemieckiej. Jak we wczo­
rajszej swej końcowej mowie oświadczył 
marszałek sejmu ks. Jerzy Lobkowitz, sejm 
adresem tym dowiódł, że stoi przy tych sa­
mych zasadach, których trzymali się przod­
kowie dzisiejszych reprezentantów Czech, że 
zasady, które dawniej zawsze w tym sejmie 
panowały, panują także i dzisiaj.

Obecnie sejm czeski jest już zamknięty 
a niezwłocznie także zniesiono zakaz nosze­
nia w Pradze barw studenckich, w najbliż­
szym zaś czasie mają być ogłoszone nowe 
rozporządzenia językowe. Jestto przygotowa­
nie do zebrania się Eady państwa, która ma 
być zwołana na połoowę b. m .; z reprezen- 
tacyi też krajowych przesuwa się punkt 
ciężkości znowu do reprezentacyi ogólno 
państwowej.

Według doniesień niektórych dzienni­
ków sytuacya wewnętrzna przedstawia się 
dziś o tyle korzystniej, o ile bawiący w Wie­
dniu członkowie bardziej umiarkowanych fra- 
kcyj obstrukcyjnych okazują w pewnych wa­
runkach skłonność do zaniechania obstrukcyi. 
Przyjść mieli oni do przekonania, że na dro­
dze obstrukcyi dziś nic się osiągnąć już nie 
da, a przeciwnie, że dłuższa obstrukcya, usu­
wając parlament, odbierze opozycji na dłuż­
szy może czas możność legalnej walki. — 
W pewnych kołach wyrażają też nadzieję, 
że obok wiernokonstytucyjnej szlachty także 
i stronnictwo postępowe czyli dawne stron­
nictwo liberalne niemieckie zdecydowane jest 
zejść z drogi obstrukcyi i zamierza objekty- 
wnie zastanowić się nad treścią ogłosić się 
mających rozporządzeń językowych. W tych 
też kołach uważają, że sytuacya obecnego 
gabinetu wydaje się korzystną.

Pod względem ogólnej sytuacyi intere­
sującym jest także artykuł, nadesłany z W ie­
dnia do praskiej Politilc. „Główna uwaga zwró­
coną jest obecnie — pisze ten dziennik — 
na reprezentantów narodu czeskiego, od któ­
rych zależy wyłącznie, czy dawna większość 
parlamentarna ma dalej istnieć. Pytanie to 
trzeba sobie postawić koniecznie, jeśli uprzy- 
tomnimy sobie możliwość, iż po ponownem 
rozpoczęciu pracy parlamentarnej Czesi by­
liby zmuszeni do wystąpienia z większości. 
Możliwość ta stoi w związku z zamiarem wy­
dania nowych rozporządzeń językowych, ró­
wnie jak z oświadczeniem Namiestnika 
hr. Coudenhove, sprzeeiwiającem się czeskie­
mu prawu państwowemu. Szczegóły nowych 
rozporządzeń językowych są nieznane, a zna­
ne są tylko ich zasady; co się zaś tyczy sta­
nowiska Bządu w obec prawa państwowego, 
znanem jest ono także już od dawna. N a­
miestnik popełnił błąd pod względem kur- 
tuazyi, ale mimo to większość nie została 
jeszcze przez to rozbitą, ani Czesi zmuszeni 
do opozycyi.

„W jakim celu złączyła się większość ? 
Z pewnością w tym tylko, aby bronić swych 
własnych interesów, a dalej, aby dopomódz 
do przeprowadzenia autonomistycznego pro­
gramu. Prawda, że większość nie mogła za 
rządów hr. Badeniego pochwalić się z po­
wodu obstrukcyi żadnymi pozytywnymi re­
zultatami, lecz w każdym razie większość 
wytrwała na swem stanowisku i to właśnie 
dlatego, że się ściśle złączyła. Teraz albo 
się powtórzą sceny z ostatniej sesy i, albo 
parlament okaże się zdolnym do pracy, a 
wówczas w tej samej chwili większość obej­
mie swe prawa.

„Jakkolwiek sio tedy ukształtuje parla­
m entarna i polityczna przyszłość, szanse wię- 
kslści są i pozostaną pomyślnerai. Co naj­
wyżej może cierpliwość jej narażoną być na 
dłuższą próbę, w końcu jednak przyjść musi 
rozstrzygnięcie1'.

111. Krajowej BaOy szloiiifij.
C. k. Rada szkolna krajowa uchwali­

ła na posiedzeniu z dnia 28 lutego 1898:
1. Zatwierdzić wybór ks. Józefa Oświę­

cimskiego i Jana Steca na delegatów Rady 
powiatowej do c. k. Rady szkolnej okręgowej 
w Brzesku; wybór p. Szymona Kajetanowi- 
cza na delegata Rady powiatowej do c. k. 
Rady szkolnej okręgowej w Zaleszczykach.

%. Zatwierdzić wybór Kornela Leszczyń­
skiego, nauczyciela kierującego 2-klasowej 
szkoły ludowej w Nakonecznem, na repre­
zentanta zawodu nauczycielskiego do c. k. 
Rady szkolnej okręgowej w Jaworowie; wy­
bór Jana Biby, starszego nauczyciela 5-kla- 
sowej szkoły w Myślenicach, na reprezen­
tanta zawodu nauczycielskiego do c. k. Ra­
dy szkolnej okręgowej w Myślenicach.

3. Wyznaczyć na reprezentanta zawo­
du nauczycielskiego do c. k. Rady szkolnej 
okręgowej w Białej Józefa Mertę, nauczycie­
la kierującego 2-klasowej szkoły ludowej w 
Bestwinie; na reprezentanta zawodu nauczy­
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(Ciąg dalszy).

Wszedł do szaletu podniecony, niecier­
pliwy i zastał pannę Vanesse samą w salo­
nie ; po spojrzeniu, jakie na'nią rzucił, spo­
strzegła natychmiast, że pragnął z nią kłó­
tni, tak, jak wtedy, na lekcyi w kiosku. Po­
stanowiła sobie trzymać się dobrze.

On oparł się o kominek i laską ude­
rzał o swoje buty; przez chwile milczał, 
jakby namyślając się, co ma powiedzieć, a 
potem głosem donośnym rzekł, że dziwne 
słuchy chodzą o pannie Yanesse.... mianowi­
cie mówią, że miała dziś rano tajemniczą 
rozmowę z hrabią Krassing i że z jej wolą 
i wiedzą ten ostatni napadł na panią Sau- 
vigny. Ozy to prawda ?

Ona zmarszczyła brwi, ale nie odpowia­
dała, siedząc z oczami utkwioneini w ogień ko­
minka.

Pan Saintis uznał, że jej milczenie o- 
znacza przyznanie się do winy. Widać, że nic 
pragnęła, aby ta igraszka zaszła za daleko, bo 
sama ją  przerwała. W każdym razie pani 
Sauvigny doznała potężnego wzruszenia i 
dziwić się tylko można pannie Yanesse, że

znajduje upodobanie w podobnych rozryw­
kach.

Ona ciągle milczała, a to milczenie do 
wściekłości go doprowadzało.

— Ponieważ znalazłem sposobność, aby 
rozprawie się z panią raz na zawsze — mó­
wił dalej coraz bardziej rozdrażniony, niech 
się pani dowie, że gdyby tylko ocieranie 
zależało, od dawna byłaby już pani ten 
dom opuściła. Pani Sauvigny miewa często 
zasłonę na oczach i nie widzi pani taką, 
jaką jesteś. Czy mam powiedzieć, co myślę 
o pani? Uważam pannę Jaccpunę YTanesse 
za niebezpieczną istotę, tembardziej, że na 
pół tylko odpowiada za swoje czyny i że su­
mienie nic nigdy jej nie wyrzuca. Ale mniej­
sza o to! pani Sauvigny jest dia swoich przy­
jaciół istotą świętą i nie pozwolę, żeby jej 
kto ubliżał!

A ponieważ ona ciągle nic przerywała 
milczenia, wpadł w gniew i już w najwyż- 
.szera uniesieniu mówić zaczął, opowiadając 
jej, co mu się tej zimy zdarzyło. Przynie­
siono mu wiązkę drzewa, w którein siedzia­
ła żm ija; gdy brał drzewo do pieca, żmi ja 
się obudziła i chciała go ugryźć w rękę, ale 
jej nie dał na to czasu tylko rozgniótł jej 
głowę obcasem....

.. .Czy pani słucha ?... Otóż, gdyby przy­
szło do tego, żeby pani była powodem praw­
dziwego zmartwienia dla tej anielsko dobrej 
kobiety, która była tak nieoględną, że panią 
pod swój dach przyjęła, a c h ! niech mi pani 
wierzy, że natychmiast rozgniółbym żmiję !

To ją  nareszcie poruszyło; wstała z 
miejsca, rumieniec twarz jej oblał i pierw- 
szem jej pragnieniem było dać mu policzek.... 
Ale się powstrzymała, myśląc sobie, żeby 
mu to przyjemność mogło zrobić.... Inna 
myśl jej przyszła; stokroć lepsza od pierw-

cielskiego do c. k. Rady szkolnej okręgowej 
w Brzesku Marcelego Ciska, nauczyciela kie­
rującego 5-klasowoj szkoły ludowej w Brzesku.

4. Zamianować nauczycielami w szko­
łach ludowych: Jana Kraweckiego, Wojcie­
cha Książka i Stanisława Piotrowskiego nau­
czycielami 3-klasowej szkoły wydziałowej mę­
skiej w Rzeszowie; Adolfinę Zofię Urbańską 
i Zofię Dzierżyńską nauczycielkami starsze- 
mi i Anielę Kiihnelównę nauczycielką mło­
dszą drugiej 4-klasowej szkoły ludowej żeń­
skiej w Rzeszowie; Józefa Parczyńskiego 
nauczycielem kierującym 4-klasowej szkoły 
im. św. Szczepana w Krakowie; Waleryę 
Kukułkę nauczycielką kierującą 3-klasowej 
szkoły żeńskiej w Kopyczyńcach; Jana Sad­
kowskiego nauczycielem starszym 4-klasowej 
szkoły w Zakliczynie; Michalinę Wiśniew­
ską młodszą nauczycielką 2-klasowej szkoły 
w Dębowcu; Maryę Kotikową młodszą nau­
czycielką 2-klasowej szkoły w Rzęśnie poi 
sk iej; Jana Zabawkę nauczycielem 1-klaso­
wej szkoły w Kosocicach; Jana Tatarę nau­
czycielem kierującym 2-klasowej szkoły w 
M lgilanaeh; Eustachego Gallewieza nauczy­
cielem 1-klas. szkoły w Dołhopolu; Wojciecha 
Majkę nauczycielem kierującym 2-klasowej 
szkoły w Krzesławicach; Stefanię;Niesiołow- 
ską nauczycielką młodszą 2-klasowej szkoły 
w Sw ięcanach; Józefa Wierzbickiego nau­
czycielem kierującym 5-klasowej szkoły w 
Kołaczycach; Zofię Lewicką nauczycielką 1- 
klasowej szkoły w Kozielnikach; Zygmunta Bu­
łeckiego młodszym nauczycielem 4-kl szkoły 
w Głogowie; Zygmunta Rubingera młodszym 
nauczycielem5-kl. szkoły męskiej w Czortkowie; 
Józefa Jachimowskiego nauczycielem kierują­
cym, Józefa Leszczyńskiego i Janinę Wikto- 
rową nauczycielami starszymi i Anielę Ja- 
chimowską nauczycielką młodszą 4-klasowej 
szkoły ludowej w Rozwadowie; Kazimierza 
■Lowczowskiego nauczycielem kierującym i 
Anielę Pawłowską nauczycielką młodszą 2- 
klasowej szkoły ludowej w Bieńczycaeh; 
Wandę Królikowską nauczycielką młodszą 
4-klasowej szkoły w Czernichowie; Maryana 
Schmida nauczycielem starszym 4-klasowej 
szkoły w Chorostkowie; Stanisława Jawor­
skiego nauczycielem starszym 5-klasowej 
szkoły w Kolbuszowej; Władysława Kamiań- 
skiogo nauczycielem starszym 5-klasowej 
szkoły męskiej w Żółkwi; Aleksandra Nowo­
tarskiego nauczycielem kierującym 2-ldasowej 
szkoły w Horożance; .Jana Zajączkowskiego 
nauczycielem 1-klasowej szkoły w Rydodu- 
bach; Maryę Gustawową nauczycielką l-kla- 
sowej szkoły w Tarnoszyuie; Franciszka Keło- 
Rzieja nauczycielem starszym 4-klasowej :Sko- 
|y  w-Uściu Sol nem; Stanisława Polka nau­
czycielem 1-klasowej szkoły w Niedar&ch; 
Bazylego Kebałę nauczycielem 1-klasowej 
szkoły w Rozworzanach; Annę Czajkowską 
nauczycielką 'l-klasowej szkoły w Ulhówku ; 
Jana Chmielą, nauczycielem 1-klasowej szko­
ły w Lubzinie; M ichała Teliszewskiego nau­
czycielem 1-klasowej szkoły) w Rakowcu; 
Karolinę Pytkowską nauczycielką 1-klasowej 
szkoły w Rungurach; Szymona Datę nau­
czycielem 1-klasowej szkoły w M onastercu; 
Sebastyana Grembowskiego nauczycielem 1- 
klasowej szkoły w Sarzynie; Józefa Kwa- 
śniewicza nauczycielem starszym i Anielę 
Futymównę nauczycielką młodszą 3-klasowej

szej ; zastanowiła się, uspokajając się zwol­
na ; spojrzenie jej, ciskające iskry, zgasło.

— Pozwoli pan — rzekła — że zanim 
odpowiem, oddam panu pewną małą przy­
sługę.... Widzę na jednym z rękawów sur­
duta pańskiego pluskwę ogrodową; wydaje 
mi się niestosownem, aby taki szkaradny 
owad pozwalał sobie na tak wielką poufałość 
względem sławnego artysty....

I zgrabnym rzutem ręki strąciła o-
wad.

A potem, tonem bardzo łagodnym do­
dała :

— Bądź pan wyrozumiałym dla żmii; 
przyznała się do swego podstępu i ofiara 
tego podstępu już jej przebaczyła.... Kazanie 
pana bardzo było surowo, dodała jeszcze ła­
godniej, ale zasłużone. Panie Saintis, podajmy 
sobie ręce do zgody.

On był tak zdziwiony niespodziewanym 
zwrotem całej sprawy, że prawie osłupiał.

— Bardzo pana proszę, panie Saintis, 
powtórzyła, pogódźmy się, dla miłości pani 
Sauvigny.

Nie bardzo sobie zdając sprawę z tego 
co czyni, ujął w swoje obie wyciągnięte jej 
dłonie i właśnie w tej chwili weszła pani 
Sanvigny. Radość rozlała się na jej twarzy, 
gdy ich zobaczyła w dobreiu porozumieniu. 
Przez cały wieczór pan Saintis z największą 
ciekawością i z wielkiern zadziwieniem przy­
patrywał się tej młodej a niepodległej isto­
cie która okazywała się tak czułą dla pani Sau- 
vigny i uprzejmą dla niego.... Prawie chciało 
mu się wierzyć, że to on stał się przyczyną 
tej zmiany.... Nie wiedząc sam, co myśleć 
dziwił sic, mówiąc sobie w duchu, że może 
się pomylił? może owa żmija była sobie 
tylko nieszkodliwą jaszezureczką? A! niechże 
sobie żyje zdrowo!

szkoły w Grodzisku; Andrzeja Szm atę nan- 
czycielem 1-klasowej szkoły w Pobużanaeui 
Władysława Puchalicza nauczycielem 
sowej szkoły w Bełżcu; Michała Hewkę nau- 
czycielem 1-klasowej szkoły w JasienoWje 
polnym; Bazylego Podleśniuka nauczycielem 
kierującym 2-klasowej szkoły w Potoczy' 
skach; Floryana Zygmunta Pieleckiego naU' 
czycielem 1-klasowej szkoły w N iebieszcza- 
n ac h ; Karola Orzechowskiego nauczycielem
1-klasowej szkoły w Kamienicy; Emu1" 
Szczepanównę nauczycielka 1-klasowej szko- 
ły  w G órkach; Władysława Trojaekiego nau­
czycielem kierującym 2-klasowej szkoły w 
Radgoszczy; Wojciecha Dziubasika nauezy  ̂
ciulem 1-klasowej szkoły w Smęgorzoffie; 
Wojciecha Kozdronia nauczycielem l-k las0' 
wej szkoły w Cwikowie; Jana Kotasia nau­
czycielem 1-klasowej szkoły w Niecieczy> 
Helenę Maryannę Jurkiewiczównę młousza 
nauczycielką 2-klasowej szkoły w Łyscu. 
M ichała Kiernickiego nauczycielem l-klaS°' 
wej szkoły w Budyłowie.

5. Zamianować w szkołach średnich- 
ks. Wiktora Brzezickiego zastępcą kateefie y 
w gim nazjum  III. we Lwowie*; Roman® 
Marcina E rnsta zastępcą nauczyciela ^  ‘ 
gim nazjum  we Lwowie; Fryderyka Hankeg 
w szkole realnej w Krakowie.

6. Zatwierdzić w zawodzie riauczyciel' 
skim w szkołach średnich nauczycieli1 ® 
sława Grotowskiego w gimnazyum w Rzeszo 
wie i Gustawa Lettnera w II. gimnazjum 
we Lwowie.

7. Przekształcić szkoły ludowe: 
sową męską w Bełzie ua 5-kIasową 
września 1898; 1-klasową w Binarowej
2-kIasową od 1 marca 1898 i 1-klasową . 
Dankowicach na 2-klasowa od 1 września 
1898.

8. Wyłączyć gminę Wole jasion'6̂  
z zakresu szkolnego w Jasienicy i zorg11?1'  
zować osobną szkołę ludową w” Woli Jas,e'  
riickiej od 1 września 1898*

9. Ustanowić trzy nowe posady nal1' 
czyeieli religii rzymsko-katol. dla szkól in­
dowych miejskich w Krakowie od 1 ffl 
śnia 1898.

10 Ustanowić posadę nauczyciela 
ligii izraelickiej dla szkół 5-klasowych W 1,1 
siatynie od 1 września 1898. * J

11. Przyjąć do wiadomości sprawoz1* 
nip c. k. inspektora szkolnego krąjoweg® 
lustracji gimnazyum w Złoczowie,

12. Aprobować do użytku szkolnego * 
nauce dopełniającej w szkołach ludoWU 
typu wiejskiego podręcznik p. t.: „8zkoj> 
dla młodzieży". Część V. we Lwowi® \ L-

4-kla- 
od 1

na

Nakładem Zakładu naród. im. Ossob’hsh'cj| 
Cena książki oprawnej 90 et. czyli
80 h.

oprawnej

13. Aprobować do użytku w 
zyach książkę p. t . : ,, W e id n o r-S ta ro m y ^

ac cio u zy iK u  *» e>r .
. . _ .: „Weidnor-Staromiej -

Tacyta pisma historyczne wybrane11- ^  
i Praga 1897. Cena egzempl. brosz- bu 
oprawn. 1 zł. 10 ct. v e\i

14. Aprobować do użytku w sz.^ ^  
realnych książkę: „Wypisy fra n cu sk ie11- u J.j_ 
druga. Wiek XIX. Ułożył Jan Aflib° ‘ 
Lwów 1897. Cena 2 zł.

15. Aprobować do użytku w s.zf j ł g[a- 
średnich książkę p. t.: „Anatol Lewic)ł ■

zk olad1
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Pani Saurigny jednak, wiedząc J ja się 

raz, co ma sądzić o Jaccjuinie, nie m°& ern 
powstrzymać, aby nie napisać wie^j]iu 2 
kilku słów radosnych w swoim ^zieQzoQeg0 
powodu zgody przyszłego swego Qarze pj-zy- 
i przyjaciółki. Z obawą tylko myślały 
szłośei... Gdyby Jacąuina zgodziła się ra­
żoną pana Bclfons, nie rozłączyły by 
wie, będąc sąsiadkami?

XII.
aU1

^ h a r lo ta °o d d M a '^ °  żyezenia Jacąuiny, Pa“‘ 
b iednych i  r? t  J J w  opieke jedna  ze swoich 
^ v n / Z y ^ W c ‘e t(>n J uczjnek
Yanesse tego „ n u d n y m " ,  jak paBB

i często” Baeot  byh  szmGZS  
°d niedawna i I  dla Pani Sauvigny, afe 
dcoga doktor J?iedaezka wzrok straciła. Sw°P 
i wyrzucał n nie kitował sie nad biedne
v / d o k S ^ J * uvi? ay > nadto i est d
bvłnhv ośfoni ” ni<m  panna Racot n
nać na sohte m-ffd jb j  b yh  Pozwoliła dna stara .  $ °Pei'acre. A  przecież bp
godna ‘ T’n fann!l w ^ to c ie  b y k  pożałowani 
kłszrwvnh p T ,ea Z a g n a ł  ja do s\fOi^

"  ń  ■ - r 11 r po-
nieważ nie m hh  °J kaPltaJiic 1 0,>zy' S u  
abv hv/. « m !d‘a jeszcze przepisanego
nmieściła ■Zŷ !i do okładu, pampSauvigay 
Relfons ^  U jednego  z dzierżawców Pan

czee-o 1)Ghl'ze i° J  tam  było, bo miała wszystko, 
w iosni trzebowała, ale gdy  nkdehodzi 
miał V  r Zyscy szli do roboty w  pole, f *
remi « °i 8° sfowa przemówić, oprócz sta 

’ 1 czącego ojca dzierżawezyśi.
(Ciąg dalszy nastąpi). v



raj ow ruskich z nia2L̂ t0ryi Polski 5 klA  •
^Rr°uyc^" ' Wydanie skrócone drugie. 
g° |  2j Ŵe p^98. Cena egzempl. oprawne-

2 8.sjmów krajowych.
wezoraj szem posiedzeniu Sejmu 

łwveh 6 ® ° w dalszym ciągu obrad sej- 
rajcy aad budżetem, reprezentant rządu, 
tu]e. ^.amiestnictwa Pelz, wyraził przy ty- 
iyejen tki na podniesienie zdrowotności, 

If’i a^y celem uniknięcia nieporozu- 
sutoiio ■ ieJ oznaezono zakres działania 

bieżnych urzędów sanitarnych.
cieę̂  Pozyey i: „szkolnictwo" hr. Woj- 
^isiei nb°rn zwrócił uwagę na to, że 
'd&ćla nowJ  system szkolny nie odpo- 
rzy uPrawnionym wymaganiom tych, któ- 
i  ̂ agn.% religijnego wykształcenia dzieci, 

vstem ten nie posiada dość siły sta- 
°.Poru agitaeyom, dążącym do niesie- 

\vycC ‘ai§dzy lud nowoczesnych przewroto­
wi, eadeneyj. W końcu mówca domagał się 

Zego wpływu Kościoła na szkołę, 
statki 0Se'̂  Sokol,' zwróciwszy uwagę na o- 
Czeskie zk^zenie si§ między obozem młodo- 
kszei ^ ' stronnictwem konserwatywnej wię- 

e' ’ oświadcza, iż spodziewał się, 
BiogK s*§ będzie tego wszystkiego, coby 
tPiar r°z% zać. Mówca miał pierwotnie za- 

w tym duchu postępować, ale gdy hr.
c*Wko -rn wyd°był najostrzejszy pocisk prze­
b i ć  0 slronnic'iwu, musi mówca wy- 

J! °bronie tego nowego systemu szkol- 
dojj, ‘ ę^ teezn ie  Sokol postawił rezolucyę

się zmiany przepisów dyseypli- 
yca dla nauczycieli. 

d y , / 0^  kanonik Krusi wykazywał dobro- 
e wyniki religijnego wychowania. 

p ippich, polemizując z wywodami
2godizborna, oświadczył, że Czesi nigdy nie

sig na przewagę kierunku klerykal- 
4 W szkolnictwie. Czesi chcą reformy 
§ i \J ’ ale w kierunku autonomicznym. 
ehro dz*8iej sza daje ludowi dostateczną o- 
2da3  Przed tendencyami przewrotowemi. 
w, leia mówcy nie należy dopuszczać do 
Ha J r aby w miejsce wpływu państwowego 
Ifa i °̂ y wstąpił wpływ władz kościelnych. 
tyi]» lejsce wpływu państwowego wejść może 
C  *pływ kraju, gdyż w ten sposób mo- 
WeR0M °by pielęgnować u młodzieży zdro- 
Has°tp a(icha narodowego. Mówca przemawiał 
^iel za wotum mniejszości, aby nie u- 
któfeai10 subwencyi tym szkołom prywatnym, 
kie^ Przyjniują dzieci nie władające jeży­
no .Wykładowym, ponieważ naród ma pra- 

aronić dzieci od wynaradawiania. 
pow ,"Pozdział szkolnictwo" przyjęto wraz z 
bwiori wotum mniejszości, poczern zała-
cajy .0 ręsztę rozdziałów budżetu i nakoniee 
Ifa o^dżet w trzeciem czytaniu uchwalono, 
do przerwano posiedzenie, odraczając je

Jęzo ra .
panu Posiedzeniu wieczornem po wyczer- 
Sza}eL Porządku dziennego, przystąpił mar- 

o° zamknięcia sesyi.
Izby ^°Sê  ks- Hora podziękował im ieniem  
aość aaońestnikow i za niestrudzoną działal- 
parcj a .marszałkowi za pełną poświęceń i za- 

a 8*§ pracę.
po c ^ amiestnik hr. Coudenhove przemawiał 
aad t u } oświadczył, iż bardzo ubolewa 
^  że nie można było niestety prze­
mów n. Pożałowania godnej abstynencyi po- 
cya *̂®Joieckich. Gdyby nie ta abstynen- 
W oboy%  sejm zakończył swe prace pięknie, 
Prezes? nej zgodzie, przy współudziale re- 
Ia’eSzk W obl1 narodowości kraj ten za- 
f0<W  aHeyob i ku pożytkowi obu tych na- 
i mów°Se' - W kraiu zdziałano wiele dobrego 
tak r a spodziewa się, iż wkrótce stosunki 
zUów r U zta'l'tują, iż nastąpi spokój, który 
daoCzJ eprezentantów obu narodowości zje- 
WydaZ  ?  sejmie do energicznej, zgodnej i 

eJ pracy na rzecz kraju. (Oklaski).
Zmiezw?arsza'łek krajowy ks. Lobkowitz za- 
P° w swem przemówieniu wygłoszonem 
spj-aw iż najważniejsza z uchwalonych 

Tonu (huczne oklaski), 
stoimy m , tym — rzekł — dowiedliśmy, że 
siętrZvPr^  tych samych zasadach, których 
dawPiei Uas  ̂przodkowie, że zasady, które 
tym r„, Zawsze panowały w tym sejmie i 
Szym Cj,em Panują (huczne oklaski). W dal- 
Cza n J F i  mbwiąc po niemiecku, oświad- 
^ szystk i'l ’ ‘z z Pewn°śc“ią trafi w myśl 
Zftt z te<? W Sap obecnych, jeżeli wyrazi 
Po&J'om 'j0- P ^ o d u , że sprawa adresu dała 
s«jnm ? jemieekim powód do opuszczenia 
dalej °S§ jedynie — ciągnął marszałek 
Pepęy Ł ^Pow iedzieć nadzieję, iż absty- 
długjjjj ba tylko chwilową i że w nie- 
tej Sajj CZasie posłowie niemieccy znów do 

może i oni przyjdą do 
Są bv!?la’ ze wszetkie spory narodowe 

za'v.' Wyrbwnane tylko w sejmie. Mowę 
1 I1CZył Iuai'szałek okrzykiem Hoch!
r̂zykrotr;na Cze^  P a n a > który posłowie 

U e z zapałem powtórzyli.

„Gazeta Lwowska" z dnia 4

Sejm t y r o l s k i  zamknięto wczoraj trzy­
krotnym okrzykiem na cześć Hajj. Pana. 
Okrzyk ten powtórzono z zapałem.

Zamach lia króla greckiego.

Aresztowany onegdaj drugi sprawca 
zamachu, robotnik Jan  Giorgis, alias Kyria- 
kos, pochodzi z Macedonii północnej i liczy 
lat 37. Skonfrontowany z Karditisem, przy­
znał się do winy. Jest to człowiek słabej 
inteligencyi, którego zupełnie opanował Kar- 
ditis. W ostatniej chwili przed zamachem 
przeraził się i nie był wstanie zastrzelić ko­
nie powozowe, jak to pomiędzy spiskowcami 
było umówione. Policya jest już na tropie 
także reszty spiskowców.

Król przyjmując wczoraj ciało dyplo­
matyczne na uroczystej audyencyi powie­
dział, iż zamach na niego był czynem odo­
sobnionym i dał możność narodowi greckie­
mu do urządzenia wielkich manifestacyj lo­
jalności dla swego monarchy.

Ponieważ Delyannis nie był obecnym 
w sobotę na nabożeństwie dziękczynnem, od- 
prawionem za ocalenie króla, przeto wiele 
dzienników poczęło z tego wysnuwać daleko 
idące wnioski. Otóż Delyannis tłómaczy się, 
że nie był na nabożeństwie tylko dlatego, 
że nie otrzymał speeyalnego zaproszenia.

Journal de St. Petersb. z powodu za­
machu pisze na naczelnem miejscu: Uczucie 
wdzięczności dla Najwyższego, iż ocalił kró­
la Hellenów, uczucie, jakiem przejęci są wszy­
scy, jest szczególniej silne w Rossyi, wobec 
węzłów pokrewieństwa, łączącego rossyjski 
dom carski z grecką rodziną królewską, ja- 
koteż wobec wspólności religii, wyznawanej 
przez Kossyan i Greków. Należy mieć na­
dzieję, że wypadek ten przyczyni się do u- 
śmierzenia walk partyjnych w kraju, jak 
niemniej do pouczenia Hellenów, że tylko 
przywiązanie do dynastyi, oraz zgodna i po­
kojowa praca może dokonać wewnętrznego 
przekształcenia ducha ludności, a zarazem 
zapewnić mu dobrobyt i szczęście.

Do uwierzytelnionego przy dworze ros- 
syjskim posła greckiego, Tombazisa, przy­
byli z powinszowaniami: zastępca ministra 
spraw zagranicznych, hr. Lamsdorf i radca 
ministerstwa ks. Oboleński, dalej ambasa­
dorowie, posłowie, radcy i sekretarze po­
selstw, oraz zagraniczni attaches wojskowi.

Kwestya kreteńska.

W odpowiedzi na ostatni okólnik W. 
Porty, w którym ta oświadczyła, że wycofa­
nie wojsk tureckich z Tessalii może nastą­
pić dopiero po załatwieniu kwestyi kroteń- 
skiej, zaznaczają noty Austro-Węgier, Rossyi 
i Włoch, że rozwiązanie kwestyi kreteńskiej 
nie stoi w żadnym związku ze sprawą opu­
szczenia Tessalii przez wojska tureckie. Nota 
włoskiego rządu dodaje, że mocarstwa zaj­
mują się bez przerwy sprawą Krety.

Obiegają pogłoski o dwóch nowych 
kandydaturach na gubernatorstwo Krety, 
mianowicie księcia Dadiana mingrelskiego i 
ks. Karola duńskiego, więc bratanka króla 
greckiego.

Konstantynopolski korespondent Beri. 
Tagblattu miał rozmowę z Kamphóvener ba­
szą (Prusakiem), którego niedawno temu 
także wymieniano jako kandydata. Generał 
oświadczył, że dotychczas o tem z nim wca­
le nie mówiono i że zresztą kandydatury 
tej wcaleby nie przyjął, bo nie posiadałby 
powszechnego zaufania, a bez tego wszelka 
praca byłaby marna. „Nadto nie mógłbym 
śeierpieć kuratorów, któryckby mi narzuco­
no. Kto tam chce coś działać dodatniego, 
musi patrzyć własnemi oczyma, samoistnie 
musi przez swoje oczy patrzeć, działać i 
ewentualnie życie położyć. A na ten właśnie 
wypadek trzeba być przygotowanym, jeśli 
się zechce mniejszości mahoinetańskiej bro­
nić od gwałtów greckiej większości".

Na posadę wicegubernatora Krety, albo 
gubernatora prowizorycznego wymieniają 
Pszenni baszę, generalnego konsula tureckie­
go w Syrze, człowieka bardzo energicznego 
i zdolnego, Polaka z rodu i dr. Janni beja, 
kształconego w Niemczech chemika, znanego 
z broszur naukowych i politycznych, Armeń­
czyka z rodu, który podobno dobrze jest wi­
dzianym w pałacu sułtańskim.

KRONI KA

Lwów, 3 marca.

Kalendarz Jubileuszowy.

3  Marca:
Rok 1856. Najj. Pan raczył najłaskawiej 

Najwyźszem postanowieniem zatwierdzić organi.

marca 1893.

zacyę c. k, wyższego Akademickiego gimnazyum 
we Lwowie. Szkoła ta sięgająca swym pcezątkiem 
XIV wieku, w XV stuleciu była już kolonią 
akademicką i rodzajem ekspozytury Akademii 
krakowskiej, zaś nazwę dzisiejszą przyjęła w 
pierwszej części zeszłego wieku.

Rok 1858. Na pamiątkę szczęśliwego oca­
lenia Jego Ces. Apostolskiej Mości w r. 1852, 
przez gminę król. wol. miasta Drohobycza zało­
żone wyższe gimnazyum, zaszczycone zostało 
wskutek Najwyższego rozporządzenia imieniem: 
„Gimnazyum Franciszka Józefa".

Tegoż samego dnia potwierdzoną została 
Najwyźszem postanowieniem organizacja c. k.
I wyższego gimnazyum w Przemyślu. Zakład 
ten naukowy istniał od r. 1617, jako utrzymy­
wane przez Towarzystwo Jezusowe kollegium i 
gimnazyum pięcioklasowe.

Rok 1869. Najj. Państwo bawią w Za­
grzebiu. Cesarz odwiedza niemal wszystkie miej­
scowe zakłady publiczne i instytucye, przyjmuje 
najłaskawiej liczne deputacye i ofiarowuje dla 
ubogich miasta kwotę 4000 zł.

Rok 1876. Najj. Pani wyjeżdża wraz ze 
Swą Najdostojniejszą Siostrą, królową neapoli- 
tańską, na dłuższy pobyt do Anglii.

Rok 1885. Najj. Pan zatwierdzić raczył 
Najwyźszem postanowieniem organizacyę c. k.
II wyższego gimnazyum we Lwowie, istniejącego 
od r. 1818 pod nazwą Gimnazyum Dominikań­
skiego.

Rok 1888. W nieobecności Najj. Pana w 
stolicy Monarchii, otwiera w Jego Imieniu Najd. 
Arcyksiążę Karol Ltidwik w wiedeńskim „Kunst- 
lerhausie" jubileuszową wystawę, która obfitością 
pierwszorzędnych dzieł sztuki dała wymowne 
świadectwo niepospolitego rozwoju w dziedzi­
nie sztuk pięknych w Austryi pod rządami 
Cesarza Franciszka Józefa I.

Rok 1891. Najwyźszem postanowieniem 
raczył Najj. Pan najłaskawiej zarządzić otwarcie 
c. k. V gimnazyum we Lwowie.

— Jubileusz Ojca śtr. Leona XIII.
Wydział Stow. rękodzielnników lwowskich „Gwia­
zda", zaprasza wszystkich członków do licznego 
zebrania się w niedzielę o godzinie 9 rano, ce­
lem wzięcia udziału w uroczystości obchodu ju­
bileuszu Papieża Leona XIII. Punkt zborny w 
dziedzińcu ratuszowym obok sztandaru Stowa­
rzyszenia „Gwiazda", gdzie każdy członek otrzy­
ma odznakę.

Prezes Tow. gimnastycznego „Sokół" wy­
dał następujący rozkaz sokoli: Celem wzięcia 
udziału w nabożeństwie i uroczystym obchodzie 
ku czci Leona XIII, zgromadzą się druhowie w 
stroju uroczystym dnia 6 b. m. z uderzeniem 
godziny pół do 8 rano w gmachu „Sokoła".

Po rogach ulic rozlepiono następujące za­
proszenie : Izba stowarzyszeń rękodzielniczych 
ma zaszczyt niniejszem zaprosić pp. przełożonych 
i członków wszystkich Stowarzyszeń przemysło­
wych ze swoimi sztandarami i insygniami kor- 
poracyjnemi do gremialnego współudziału w uro­
czystym obchodzie 60 rocznicy kapłaństwa Pa­
pieża Leona XIII, który się odbędzie w niedzielę, 
dnia 6 b. m. z następującym programem: 1. 
0 godzinie 9 rano zebranie Instytucji stowarzy­
szeń i korpoiacyj ze sztandarami i insygniami. 
2. O godzinie pół do 10 pochód z ratusza do 
kościoła Archikatedralnego. 3. O godzinie 10 so­
lenne nabożeństwo z kazaniem. 4. Po nabożeń 
stwie uroczysty pochód do ratusza. 5. O godzi­
nie 12 uroczysty obchód w sali ratuszowej. 6. 
Wieczorem iluminacya miasta. W obchodzie tym 
nie powinnoby braknąć przedstawicieli ani je­
dnego ze stowarzyszeń naszych; to też zaprasza­
jąc pp. przełożonych i członków Stowarzyszeń 
przemysłowych, prosimy o jak najliczniejsze ze­
branie się w niedzielę, dnia 6 b. m. o godzinie 
9 rano w ratuszu do wzięcia udziału w pocho­
dzie. (Stosowne odznaki dla uczestników pochodu 
będą rozdawane w ratuszu). Z Izby stowarzy­
szeń przemysłowych.

— C. k. starszy geometra ewiden­
cyjny, p. Wostrowski, urzędować będzie w c k. 
Archiwum map we Lwowie w dniach 2, 4 i 5
kwietnia b. r., w celu przyjmowania zgłoszeń 
co do zaszłych zmian w posiadaniu gruntów, 
tudzież w celu innych urzędowych czynności dla 
utrzymywania ewidencyi. Posiadacze gruntów ze­
chcą zatem jawić się w dniach powyższych u 
wzmiankowanego urzędnika ze zgłoszeniami, ty- 
cząeemi się spraw utrzymywania ewidencyi ka­
tastru, lub przedłożyć dokumenta odnoszące się 
do zmian zaszłych w posiadaniu gruntów, lub 
też wreszcie podać ustnie potrzebne wyjaśnienia.

— Probostw©. Opróżnione rzym. kat. 
probostwo regiae coli. w Jabłonowie, nadało c. k. 
Namiestnictwo ks. Edmundowi Senków, admini­
stratorowi tego probostwa.

— Eksportacya. zwłok Andrzeja Fredry 
odbyła się dzisiaj rano o godz. 10 przy wielkim 
udziale publiczności. W żałobnym pochodzie wi­
dzieliśmy: JE. ks. Namiestnika Sanguszkę, JE. 
Marszałka krajowego hr. Badeniego, członków

rodziny, oraz liczne grono przyjaciół, znajomych 
i kolegów zmaiłego; dalej artystów teatru Skarb- 
kowskiego, prezydyum Tow. dziennikarzy pol­
skich, którego Andrzej Fredro był członkiem 
wspierającym i życzliwym przyjacielem, wreszcie 
reprezentacye różnych stowarzyszeń rękodzielni­
czych, „Sokoła" i innych lwowskich i rudeckich; 
przybyła także na eksportacyę deputacya wło­
ścian z Bieńkowej Wiszni i Rady powiatowej z 
Rudek. Po odbytem nabożeństwie w kościele św. 
Mikołaja, odprowadzono zwłoki do rogatki Gró­
deckiej, zkąd końmi zostaną odwiezione do Rudek, 
gdzie jutro przed południem zostaną złożone w 
grobowcu familijnym obok Aleksandra i Jana 
Aleksandra Fredrów.

— Z Uniwersytetu Jagiellońskiego.
P. Minister oświaty zatwierdził uchwałę kole­
gium profesorów wydziału filozoficznego w Kra­
kowie o rozszerzeniu veniam legendi prywatnego 
docenta dla rolniczej mikrobiologii i mleczarstwa, 
dr. Waleryana Kleckiego, na dziedzinę ogólnej i 
szczegółowej nauki o hodowli zwierząt.

— Otwarcie lin ii telefonicznej mię­
dzy Lwowem a Krakowem, Bielskiem — Białą i 
Wiedniem nastąpi jutro, w piątek 4 b. m.

— Dziennika urzędowego c. k. Rady 
szkolnej krajowej w Galicyi w zakresie szkół 
ludowych, redagowanego w c. k. Radzie szkol­
nej krajowej, numer 7, wydany dnia 2 marca 
b. r. zawiera: Okólnik c. k. Rady szkolnej kraj. 
z dnia 25 lutego b. r., do wszystkich c. k. Rad 
szkolnych okręgowych w sprawie przedkładania 
wykazów posad nauczycielskich, wystawionych 
na konkurs; Wiadomości osobiste; Organizacja 
szkół; Budowa szkół; Konkursa.

— Uroczyste otwarcie muzeum Matej- 
kowskiego odbędzie srę w Krakowie 6 b. m.

—  Ostrzeżenie „Diłu". W organie dye- 
cezyalnym obrządku gr. kat. wydał ks. Kardy­
nał Sembratowicz ostrzeżenie Diłu. Pismo to 
podało do wiadomości publicznej fakt, który się 
miał zdarzyć w Cucyłowcach, gdzie ksiądz ła­
ciński ochrzcił dwoje dzieci obrządku gr. kat. 
Na tem tle osnuło Diło artykuł, podług twier­
dzenia organu dyecezyalnego podburzający do 
wzajemnej nienawiści między przedstawicielami 
obu obrządków. Z tego powodu zagroziła wła­
dza metropolitalna temu pismu, że jeżeliby się 
w uiem praktykowało dalej takie podburzanie i 
podkopywanie powagi władzy duchownej, wów­
czas zastosowana będzie do D iła  konstytucya 
Stolicy apostolskiej ze wszystkiemi dosyć gro- 
źnemi jej konsekwencyami.

— Z Towarzystwa prawniczego lwo­
wskiego. W piątek dnia 4 marca b. r. o go­
dzinie 61/* wieczorem odbędzie się w lokalu To­
warzystwa (ul. Karola Ludwika 1. 3 II. piętro): 
druga pogadanka prawnicza. Na porządku dzien­
nym: „Dwie kwestye sporne z zakresu ustawy
0 podatku rentowym." Ref. dr. Małaczyński, 
oraz „Czy dopuszczalną jest przy rozprawie cyw. 
asystencya adwokata bez pełnomocnictwa." Ref. 
p. R. Lewandowski.

— Zebranie lwowskiego Koła Towa­
rzystwa nauczycieli szkół wyższych odbędzie się 
w sobotę dnia 5 marca b. r. o godzinie 6 wie­
czorem w sali fizyki c. k. szkoły realnej. Po­
rządek dzienny: dr. Edward Sawicki: Rozwój 
zdolności psychobiotycznych i ich funkcye. Prof. 
A, Strzelecki: Sofoklesa Antygona w przekładzie 
Morawskiego.

—■ Z „Echa". Doroczne walne zgroma­
dzenie Towarzystwa śpiew. „Echo", odbędzie się 
w piątek, dnia 4 b. m. o godzinie 7 wieczorem. 
Na porządku dziennym: Sprawozdanie ustępu­
jącego wydziału; wybór nowego wydziału; wnio­
ski i interpelacye.

=  Nagła śmierć. Leon Rudnicki 52 
lat liczący, profesor c. k. gimnazyum aka­
demickiego, wdowiec, ojciec 4 dzieci pod 1. 19 
przy ulicy Kopernika zamieszkały, przyszedł 
dnia wczorajszego o godzinie 6 m. 45 wieczo­
rem do sklepu Jakóba Kurza pod 1. 11 przy 
ulicy Wałowej, i gdy płacił Kurzowi należytośó 
za towary, upadł ua ziemię nieżywy, rażony 
apopleksyą. Wezwany natychmiast lekarz dr. 
Mossing mimo zastosowania wszelkich środków 
ratunkowych nie zdołał go przywrócić do życia. 
Zwłoki odstawiono do mieszkania na żądanie ro­
dziny.

— Z Tow. tatrzańskiego. W ubiegłą 
niedzielę odbyło się walne zgromadzenie Towa­
rzystwa tatrzańskiego. Ze sprawozdania za rok 
ubiegły wynika, że Towarzystwo z oddziałami 
liczy 2096 członków, dochód wynosił 10.558 zł. 
58 et-., rozchód 10.448 zł. 9 et., między innenri 
wydatki na roboty w Tatrach wynosiły 1486 zł. 
18 ct., utrzymanie dworca tatrzańskiego wraz z 
wydatkami nadzwyczajnemi 2603 zł. 73 ct., pu- 
blikacye Towarzystwa 1460 zł., umorzenie poży­
czek w banku krajowym 1601 zł. 70 ct. Udzie­
lono wydziałowi absolutoryum. Preliminowano w 
dochodach 9856 zł. 49 ct., a w rozchodach 9853 
zł. Na 29 głosujących wybrano hr. Stefana Za­
moyskiego jednogłośnie prezesem Towarzystwa 
na dalsze 3 lata; członkami wydziału na 3 lata 
pp.: Wiktora Ciechomskiego, Józefa Jawornickiego, 
dr. Michała Koya, Aleksandra Mroczkowskiego
1 Franciszka Bieniasza; na 1 rok p.  Wacława 
Anczyca.

— Manifestacye teatralne. Czytamy 
w Czasie: Już w sobotę krążyły pogłoski, że
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sztuka „Nowe Ghefcto" spotka się z nieprzyja- 
znymi objawami; w skutek tego prawdopodo­
bnie wzmocniono posterunki policyjne około tea­
tru ; nie przyszło wszakże do żadnych demon- 
stracyj, a publiczność teatralna składała się 
w bardzo znacznej większaści z izraelickich 
kół tutejszych. Wczoraj dawano po raz drugi 
„Nowe Grhetto. Zaraz na początku przedstawie­
nia zauważyć można było, że między widzami 
na galeryi i w tylnych rzędach parteru panuje 
pewne rozgorączkowanie i ożywienie, a dodać 
należy, że w teatrze znajdowało się wielu stu­
dentów i robotników. Już podczas pierwszego 
aktu publiczność podzieliła się na dwa obozy : 
zwolenników i przeciwników sztuki, którzy ko 
lejno klaskali stosownie do tego, jak pojedyncze 
sceny odpowiadały ich sympatyom. W trzecim 
akcie padła na scenę, rzucona z galeryi, wiązka 
cebuli, naśladująca wieniec, przyczem ozwały się 
głosy ironiczne, że to wieniec dla dyrektora Pa­
wlikowskiego. Podczas sceny, poprzedzającej po­
liczkowanie, rozlegały się sykania i gwizdania 
i wśród tej demonstracji kurtyna zapadła. Gdy 
policya wzywała demonstrujących do spokojnego 
zachowania się, domagali się oni zerwania przed­
stawienia, do czego wszakże nie dopuścił p. ko­
misarz Broszkiewiez. Tymczasem przytrzymano 
owego człowieka, który rzucił cebulę na scenę; 
oświadczył 011, że nazywa się Poprawa, jest wę­
glarzem i mieszka na Kazimierzu. Przytrzyma­
nego puszczono na wolność. W scenie końcowej 
aktu III pewna część izraelitów biła oklaski, 
chcąc stłumić sykania.

Akt IY rozpoczął się wśród tupania, ha­
łasu, gwizdania, tak, że nie było słychać gło­
su artystów. Urzędnicy policyjni uspakajali pu­
bliczność, jednakże bezskutecznie. Ktoś rzucił 
hasło : Wychodzić! Wychodzić i — i rzeczywi­
ście, znaczna część publiczności nietylko z ga­
leryi i parteru, ale z lóż i balkonu częścią sto­
sując się do wezwania, częścią zaniepokojona 
demonstracją, wyszła z teatru. Sztukę grano do 
końca w obec przerzedzonej widowni. Przed tea­
trem zebrana gromada osób wznosiła okrzyki:
„Pereat Pawlikowski! —  Kraków żydowskiej 
sztuce! i t. p.

Zebrani ruszyli następnie w pochód z przed 
gmachu teatralnego ku Kleparzowi i doszli przed 
dom p. Mieczysława Pawlikowskiego na Klepa- 
rzu (róg ul. Krzywej), celem urządzenia demon­
stracji przeciwko dyrektorowi teatru p. Tadeu­
szowi Pawlikowskiemu. Doszedłszy przed ów dom, 
tłum wydawał okrzyki: „ Pereat Pawlikowski! 
Precz z Pawlikowskim!“. Wtedy ktoś głośno 
zwrócił uwagę, że tu Tadeusza Pawlikowskiego 
niema i zebrani skierowali się z powrotem do 
miasta przez ul. Sławkowską. W Bynku wznieśli 
okrzyk przed redakcją Głosu narodu : Niech 
żyje! poczem rozeszli się spokojnie.

Zdanie nasze o sztuce i o niewłaściwości 
jej wystawienia — pisze dalej Oms — wyra­
ziliśmy już w recenzyi teatralnej z „Nowego 
Ghetta", nie myślimy też kwestyonować prawa 
publiczności do manifestowania w teatrze swo­
ich sympatyj lub niezadowolenia; — wczorajsze 
jednak demonstracye przekroczyły granice dozwo­
lone zwyczajem, a już zupełnie straciły charakter 
teatralny, gdy je przeniesiono na ulicę. Musimy 
też wystąpić w sposób najbardziej stanowczy 
przeciwko wszelkim tego rodzaju objawom, tern 
bardziej potopienia godnym, że nie były wypły­
wem chwilowego uniesienia, ale robiły wrażenie 
z góry przygotowanej i ułożonej manifestacyi.

!

Z Akademii Umiejętności. Dnia 14 
z. m. odbyło się zwyczajne posiedzenie wydziału 
filologicznego, na którem przewodniczący prof, 
dr. IL Morawski poświęcił gorące wspomnienie 
pamięei świeżo zmarłego sekretarza wydziału filo­
logicznego ś. p. Lucjana Malinowskiego. Nastę­
pnie prof. dr. J. Tretiak przedstawił rozprawę 
swoją p.  t.: „Cześć Mickiewicza dla Najśw. 
Panny“ i wykazywał na utworach poety, jak ta 
cześć w różnych okresach jego twórczości przy­
biera odmienny charakter, jak przeobraża się 
stosownie do nastroju poety w danym okresie, 
stosownie do prądów, współcześnie go ogarnia­
jących. Autor wskazał pięć różnych faz w ewo­
lucji tej czci, pięć różnych sposobów przedsta­
wienia Najśw. Panny w poezyi Mickiewicza.

Na posiedzeniu ściślejszem uchwalono po- 
ruczyć tymczasowo czynności sekretarza wydziału 
filologicznego prof. J. Tretiakowi i uznano po­
trzebę reorganizacji komisyi językowej. Nastę­
pnie na wniosek przewodniczącego uchwalono, 
pracę ś. p. Lucyana Malinowskiego, przedstawioną 
przez niego na poprzedniem posiedzeniu p. t.: 

O zabytku języka polskiego z początku XVI w.“, 
odesłać do komitetu wydawniczego.

W końcu zatwierdzono wybór p. Maryana 
Wawrzenieckiego, artysty-malarza w Warszawie, 
na członka komisyi historyi sztuki.

Eepertosir tea tru  lir. Skarbka pod
dyrekcją dr. Juliusza Ba-ndrowskiego i Ludwika 
Hellera.

— Spalił się obraz Artura Grottgera 
„Słowiańszczyzna", umieszczony w lokalu Stow. 
„Słowiańska Beseda" w Wiedniu. Cenny ten 
obraz podarował Grottger w r. 1865 „Besedzie". 
Ubiegłego piątku w jednej z sal tego stowarzy­
szenia wszczął się pożar i wśród wielu innych 
przedmiotów zniszczył do szczętu ten obraz.

— PłosMimw - Szepetówka. Boboty 
około budowy nowej podolskiej linii kolejowej 
z Płoskirowa do Szepetówki mają się rozpocząć 
z wiosną r. b.

— Puidę że lazn ą  znaleziono w majątku 
Szumsku pod Żytomierzem. Przypuszczają, iż w 
miejscowości tej można wydobyć około 400.000 
pudów rudy. K raj zwraca na to uwagę kapita­
listów.

— P ikn ik  polski. Wspaniały bal pol­
ski, zwany „piknikiem", odbył się w dniu 10 
(22) z. m. w Kijowie. W salonach klubu ku­
pieckiego zgromadziły się tłumy najwytworniej­
szego towarzystwa z Ukrainy, Podola i Woły­
nia. Głównym gospodarzem i organizatorem balu 
był mecenas Ignacy Łycbowski. Tualety dam 
jaśniały wspaniałością i niezrównanym gustem

— Automaty. Pewien przedsiębiorca za­
mierza ustawić na ulicach Petersburga nowe
automaty. Po wrzuceniu monety do właściwej 
przegródki, przyrząd będzie wydawał numer żą­
danej gazety.

— Ociemniali w Rossyi. Według obli­
czeń komitetu statystycznego, w Bossyi znajdi., 
się 190.000 ociemniałych, czyli że na 1000 
mieszkańców przypada 2 ludzi pozbawionych 
wzroku. W całej Europie zachodniej jest ocie­
mniałych 85.000, t. j. mniej niż 1 na 1000.

— Niezwykła kradzież. W guberni 
wołyńskiej, pomiędzy Berszadą a Hołtą, zdjęto 
ze słupów i  uniesiono druty telegraficzne, wagi 
3.000 pudów.

Koncert Żeleńskiego. Pisma warszaw­
skie poświęcają obszerne artykuły koncertowi Że­
leńskiego, jaki się odbył w ostatnich dniach w 
Warszawie. Koncert złożony był wyłącznie z dzieł 
Władysława Żeleńskiego, a koncertem tym pra­
gnęło warszawskie Towarzystwo muzyczne uczcić 
swego dawnego kierownika. Cały nastrój towa­
rzystwa był poważny, a owacye dla znakomitego 
kompozytora bardzo serdeczne.

Tow. muzyczne ofiarowało Żeleńskiemu 
wieniec srebrny i dyplom honorowy, chóry żeń­
skie Towarzystwa wieniec: „Mistrzowi pieśni". 
Ogół wielbicieli wieniec: „Twórcy Goplany". Na 
estradę sypały się kwiaty, w sali grzmiały go­
rące oklaski.

Dziś czwartek po raz trzeci „Dzwon za­
topiony", baśń dramatyczna w 5 aktach Gerharda 
Hauptmana.

W piątek po raz czwarty „Dzwon zato­
piony", baśń dramatyczna w 5 aktach.

IY sobotę popołudniu o pół do 4 dla mło­
dzieży szkolnej: „Grochowy wieniec" czyli „Ma­
zury w Krakowskiem", komedjm w 4 aktach ze 
śpiewami Antoniego Małeckiego.

Wieczorom o godzinie pół do 8 po raz 
pierwszy w tym sezonie „Hugenoci", wielka 
opera w 4 aktach Mayerbeera.

W _ niedzielę popołudniu o godzinie pół 
doj 4 „Świerszczyk za piecem", opera w 3 
katach G-oldmarka po cenach zniżonych.

figi. Towarzystwo pspodarskie.

Lw ów , 3 marca.
Z przedłożonego sprawozdania przez 

Komitet XXXIII walnemu zgromadzeniu Bady 
ogólnej c. k. galie. Towarzystwa gospodar­
skiego, wyjmujemy następujące szczegóły:

W działo „nauka i statystyka" zazna­
cza sprawozdanie, że egzamina w szkole 
ehmielarskiej w Starem Siole i szkoły ogro­
dniczej we Lwowie dały rezultat pomyślny. 
W Starem Siole oprócz nauki uprawy chmie­
lu czterech uczniów pobierało naukę rymar- 
stwa, trzech koszykarstwa, a jeden kołodziej- 
stwa i we wszystkich tych rzemiosłach zna­
czne czynili postępy. Na rok 1897 98 zgło­
siło się dziesięciu uczniów, z których ośmiu 
pobiera stypendya bądź rządowe, bądź na­
dane przez Komitet Towarzystwa.

Wędrowne wykłady rolnictwa i ryba­
ctwa, na które otrzymał Komitet subwencyę 
w kwocie 7050 zł., odbywały się w ubie­
głym roku w przyspieszonem tempie i po­
myślne dały rezultaty. Lustracji gospodarstw 
włościańskich dokonano w 292 gminach, 
rozłożonych w dwudziestu powiatach wscho­
dniej i zachodniej części kraju. Równocze­
śnie z lustracyą urządzali lustratorowie 'wy­
kłady i pouczenia, z których korzystało 
17.908 słuchaczów. Urządzono: trzy kursa
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! dziewiętnastu słuchaczów. Komitet zajął się 
także urządzeniem dziesięciomiesięcznego kur­
su dla kandydatów na dozorców gospodar­
stwa stawowego, wyrobiwszy dla nich pra­
ktykę i umieszczenie w zakładzie skarbu Za­
torskiego. Umieszczono tam czterech stypen 
dystów.

Wykłady wędrowne o uprawie i wy­
prawie lnu i konopi odbyły się w 43 gmi­
nach w powiatach bobreckirn, rohatyńskim 
i przemyślańskim. W ykładał p. Jan Górski, 
instruktor krajowej szkoły w Gródku. Z wy­
kładów tych korzystało przeszło 1000 słu­
chaczów.

Pragnąc wykształcić nową siłę, któraby 
kursami pszczelniezo-ogrodniczemi mogła kie­
rować po za Lwowem w różnych stronach 
kraju, wysłał komitet ks. Ant. Głodzińskiego 
profesora seminaryum nauczycielskiego w 
Tarnopolu na kurs ogrodniczo-sadowniezy do 
Klosterneuburga. Ks. Głodziński wróciwszy, 
złożył szczegółowe sprawozdanie i opracował 
już program kursów prowincyonalnych sado 
wniczo-ogrodniezyeh. Pierwszy odbędzie się 
wkrótce w Tarnopolu. — Kursów weterynaryi 
i kucia koni odbyło się cztery: w Niżanko- 
wicach, Błudnikaeh, Haliczu i Jezupolu — 
Komitet udzielał też subwencyi dla pism fa­
chowych i starał się o wydawnictwo podrę­
czników gospodarskich. — Czynności Komi­
tetu w zakresie produkeyi roślin były bar­
dzo ożywione. Na zakupno nasion lnu, ko­
nopi, łubinu, pastewnych i t. p. rozdzielono 
3300 zł.

Sprawozdanie przedstawia dalej czyn­
ności Komitetu w sprawach statystyki rolni­
czej. W obrębie gal. Towarzystwa gospodar­
skiego wzięto w roku 1897 pod uprawę
1,999.386 hektarów roli, pozostawiono ugo-

mleczarskie pod kierunkiem p. Biedronia w 
Firlejówce, Piadykaeh i Starem Siole ; je(Kir lej owce, Piadykaeh i Starem Siole ; jeden 
dwutygodniowy kurs pszezelniczo-ogrodniezy 
we Lwowie, z którego korzystało ośmnastu 
słuchaczów; jeden miesięczny kurs pszczol- 
niczy w Ostrowie pod Przemyślem ; jeden 
pięciodniowy kurs we Lwowie o gospodar­
stwie stawowein, w którym wzięło udział

rem 602.129 hektarów, z łąk zaś o ogólnym 
obszarze 696.664 hektarów skoszono 649.655 
hektarów.

Sprawozdanie przytacza czynności ko­
mitetu w zakresie produkcji roślin. Rozda­
no subwoneye: 400 zł. zjedn.-towarz. ogro- 
dniczo-pszczelniczemu, 150 zł. na kulturę 
czerech kleparowskich, 300 zł. na zakupno 
szczepów dla włościan i szkół lud., 150 zł. 
na nasiona pastewne dla włościan, 100 zł. 
na nasienie łubinu i rozesłano go 7 człon­
kom towarz., którzy zobowiązali się celem 
rozpowszechnienia go zwrócić po wym-łocie 
Towarzystwu ilość otrzymaną dla rozdania 
pomiędzy innych rolników, 400 zł. na pszezel- 
nictwo, 1000 zł. na zakupno nasienia lnu 
celem dostarczenia go członkom z opustem 
20prc., 250 zł. na zakupno nasienia konopi 
celem rozdzielenia między włościan, aby ich 
do uprawy konopi zachęcić.

Czynności w zakresie chowu bydła, 0- 
wiec i nierogacizny przedstawiają się bardzo 
pomyślnie. Chów bydła na wielkiej własno­
ści widocznie w kraju się podnosi. Z koń­
cem r. 1897 było obór zarodowych 19, a 
mianowicie pełnej krwi Simenthal 13, olden­
burska 1, krajowych 5. Oborę gminną pół 
krwi Simentlial założono w r. z. w Bełżcu 
pod Złoczowem. Jest to już szósta z rzędu 
od r. 1892. Obory te są stanowczo najdo- 
datniejszą częścią działalności komitetu na 
polu podniesienia chowu bydła włościańskie­
go. Stacyj subwencyjnych było w r. z. 180. 
Wystaw przeglądowych odbyło się 20; przed­
stawiono na nich 3956 sztuk, nagrodzono 
845 sztuk ; wydano na nagrody 8228 zł. 
Gnojarnie wzorowe założono w 4 gminach. 
Bydła rozpłodowego zakupiono w r. z. w 
kraju: dla obór pełnej krwi 4 buhaje i 11 
ałowic, dla obór półkrwi 13 buhajów pełnej 

krwi. Za granicą zakupiono 30 sztuk, a mia­
nowicie w Szwajcaryi 10 buhajów i 2 jało­
wice cielne, w Badeńskiem zaś 5 buhajów,
8 jałówek cielnych dla obory zarodowej i 5 
młodszych dla prywatnych hodowców. Ko­
m itet starał się także o podniesienie hodo­
wli trzody chlewnej. W r. z. założono no­
wych chlewni zarodowych 47, uzupełniono 
11; liczba chlewni wzrosła do pokaźnej cy­
fry 132. Chcąc zapobiedz zanikaniu świń 
krajowych, postanowił komitet przy pomo­
cy subwencyj rządowych i krajowych zało­
żyć kilka chlewni zarodowych ze świń kra­
jowych.

Tym sposobem utrzyma się rzeczywisty 
stan świń pół krwi, które się cieszą u nas 
wielkim popytem i jako tak nazwany towar 
na szynki są krociami z Galicyi za granicę 
(przeważnie do W iednia i Czech) wysyłane.

Owczarni zarodowych było w r. z. 19. 
Bardzo energiczną akcyę rozwinął komitet 
w dziedzinie hodowli koni. Uchwalono zało­
żyć dwie subweneyonowane stadniny zaro­
dowe koni huculskich i żmudzkieh. O pierw­
szą zgłosił się p.  St Wysocki, o drugą ks. 
Witold Czartoryski, a komitet na przedsta­
wienie sekcyi chowu koni obie te stadniny 
odnośnym panom zatwierdził. Pierwsza już 
weszła w życie, druga wejdzie w b. r. Ogó­
łem na podniesienie chowu bydła otrzymał 
komitet subwencyę w kwocie 53.310 zł. 73 ct. 
wydał zaś 54.821 zł. 65 ct., tak, że pozostał 
z końcem roku 1897 niedobór w kwocie 
1510 zł. 92 ct.

Oddziałów liczyło w r. z. Towarzystwo 
25. Nowe powstały w pow. drohobyckim i 
kamioneckim. Członków liczyło Towarzystwo 
1694, przybyło zatem w porównaniu do roku

przeszłego 94 członków. Ogólna suma .

nmiZseJefl i t e  7 ° ^  s°bnnm "r
®ucbl kasowy w gotówce wraz z zapa- 

sami z roku przeszłego wynosił 182.553 d  
1 jy jeż w rozchodzie wraz z rentą ka- 

365.106 zł. 60 ct. naprze- 
m -] 58 zł. 36 ct. w  roku zeszłym. Brocz 
lzeczywistego obrotu kasowego wyno- 

nUt .R ów nane w ciągu roku rachunki przed­
ni-™ h Za .ezek> które przez kase przeszły, w 
Pizychodzw kwotę 67.078 zł. 23 ct., tyleż 
w lozchodzie, czyli łącznie 184.156 zł. 46 et.
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Ogólny zatem  obrót kasowy w 1897 r. wy-
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sprawie ugody austro-węgierskiej

wystosowano pismo do Koła polskieg0
Wiedniu, przypominające wszystkie W 
mierze przesyłane memoryały.

_ W  wykonaniu uchwały co do organ1' 
zacyi handlu chmielem zwołano ankietę z 
znaczniejszych producentów i właścicieli bro­
warów złożoną — a rezultat tej narady, za­
wierający cenne rady i wskazówki przesiano 
bratniemu komitetowi Towarzystwa kra ' 
skiego , który ma sie zajać organizacjU 
peryodycznyeh targów " na chmiel w K i ­
kowie.

_ Uchwały powzięte w sprawie organy 
zacyi handlu nawozami sztucznymi przepi° 
wadzono w zupełności. Wyszukano siłę Ia" 
cbową w osobie p. Hodolego , p rz e p ro w a ­
dzono rokowania z fabrykami, ułożono _ wa­
runki kredytu z dyrekcją Banku kraj.,
te ż  c e n n ik , ta k , że s p ra w a  ta  w ^ ^ ^ i t r J e -
/ii^ u ,a -----  ^U onnriv . V’ IUcie już na najbliższy sezon wiosenny- , ,

i ego i do Minister3̂siono do Koła polskiego i __
skarbu oraz rolnictwa przedstawienie w spi 
wie dalszego opodatkowania spirytusu.

Opracowaniem statutu dla stowarzysze­
nia katolickich dzierżawców zajął się z r 
mienia komitetu dr. T. Skałkowski i stowa­
rzyszenie to prawdopodobnie podczas zebra­
nia rady ogólnej ukonstytuuje sie.

■ działaj-Uchwała w sprawie zbadania ^ - nje
ności syndykatów rolniczych we Francy1 
została załatwiona. Komitet bowiem z br 
funduszów na ten cel nie mógł wyna
odpowiedniej osobistości, któraby się P° 
podróży po Franeyi.

*

A d ,mDQiSi-0i SZe z g ł a d z e n i e  zagaił JE- ks- 
raiu-on zawiadomieniem, iż na wczo-
sSć' w  / ^ ^  Posiedzeniu uchwalono wf- 
J u  m zleQ Jubileuszu Najj. Pana deputa-
czego Z ł d T tWa’ Z W y n m ,n i  w iernopoddań -

zatwierdziło.Zgr°madzenie acbwał$ PowyZSZą 
t w i o r r b przyjęło zgromadzenie do po- 
£  J!,Cej wlafłomośei następujące wnio-

ufnem M  wczoraJszem posiedzeniu po-

s m d J t m itet Centr• i- Towarzystwa go-spoda^k!ego uprosi Koło polsk ie w Wiedniu,
dziplon'^ t',c łw alan iii nowej ustawy o roz-
r S T  ŁontW ntl1 niżej opodatkowanego
U nytu.su, sprzeciwiało sie wszystkim posta:

w g , # *
3 tZZ "  na<jZV,L' kraju, ak j s‘( st*»-

i frtizym anie okresu 3-letniego, aby u"
zględmało _ przy rozdzielaniu kontyngentu 

iznsHh ? 16! których budowa ukończoną 
w Ip ! 1 hezP°ś!'ednio przed rozpoczęciem p i f  '  
wszą, kampanii nowego okres u kontyngent0' 
k n n aD7  Za &łówną podstawę rozdziału 

™ ge?  PrzW 'to obszar roli dotyczące­
go gospodarstwa.

• dulszym ciągu zatwierdziło zgroma- 
* -1 — ciig od Wy

działu6 krni0S°k ’ ażeby domagać SI§ sieno ,kTlaJ7 eS°> ażeby zarazek tyfusu m j- 
• J i  erowsi£i)  rozdawano darmo nie

włościanom, ale i  obszarom dworskim.
Wiceprezes Komitetu p. St. Brykczr  -orNci Ko-

Siogu ^jjuenLUOwsaij r o iu a w " " -  UworsKl1’ 
tylko włościanom, ale i o b sza ro m  u czvń-

nafT§PQi_e sprawę z c z y n n o ś c i

dla V  w. sPrawie organizacyi han
dła Komitet Towarzystwa dokłada. ;

eiu wyjednania ulg dla producentów *sje o to,

“  n  ̂ • Randlu by-
mitetu w sprawie organizacyi

W utJiu ivyjcuuauia uig jr ‘p O uv’
handlarzy bydła. Komitet starał s l- z^  nje 
ażeby pociągi pospieszne z bydłem p ragi 
tylko do Wiednia, ale do Ołomuńca, r  
i Monachium. _ _ ^an-

Sprawa założenia w kraju targ0 rQWa- 
dlu na bydło, jest w jeszcze
m a ; wymaga ona jednak a-iuzszj
badan. _ ~ smwie za-

Sprawą budowy rzeźni we L ,
ją ł się Komitet i poczynił odpowie , e(jw 
ki w celu zawarowania interesów
krajowych.
Knmii^ł Wielowieyski postawił w imieniu 

w U Dast§Pujące wnioski:
.. Przekonamu o użyteczności działa- 

—"U"1 krajową dla pod-w prz,t;ituii<łiiiK v, —j
nia podjętego przez spółkę krajową cną tU” . 
niesienia produkeyi i handlu_ bydła 1 _
rogaeizny, Walne zgromadzenie i,r"‘asza
rnitet, by spółkę to i nadal wspi

- --
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1. Popierał jej usiłowania^ w celu
skania dostawy mięsa dla a rm ii;

2. Poparł żądania co do uchy 
przeszkód w prowadzeniu d o ty c h c za so w y  
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dla t , ^ 0, kolejowe pociągów pospiesznych 

Wiednia, Berna i Pragi.

--.,V jauiOJU YV t
transportu wołów, wraz z w ym aganym i 

przez c. k. M inisterstw o spraw  w ew nętrz­
nych wa.D-rmor .̂; -a- : --------- • -• -1- -Ł-- — rowa-

acizny
JJ°n wagonami stajennymi, jakoteż wpro 

P0spiesznych transportów nierogaci 
ao Wiednia, Berna i Pragi.

weferat przyjęto hucznymi oklaskami, 
pnie r  d.̂ uzsze'l dyskusyi, która się _ nastę-
sin/ rozwinęła, zabierali głos pp.: A dolf W ie­
siołowski pr L A  njj_.--i-.5 i   u:- — rr-----
marz włości;

1̂ 7.1 Qrl

prezes Oddziału lwowskiego, Karcz- 
wiościanin z przemyskiego i Stanisław 

Bzieduszyeki, który postawił następującą

traktu” j ^ ec kończącego się term inu kon- 
P°leca Z- dostawcami mięsa dla c. k. wojska, 
Wy . S1§ Komitetowi, ażeby spraw y dosta- 
l e e z T f i ^  e-. k. arm ii nie spuszczał z oka,

cz poczynił stosowne k r o k i /b y  W; _ 
sp( dostawa krajowcom, o ile możności

przy-
Szf»ś . ______  . . . . . . .
^działom Towarzystwa lub stowarzyszeniom  
lżonsorcyom) hodowców krajow ych oddanąwstała11.

Przemawiał następnie pp. Krzysztofo- 
lCz> który żalił się na niedokładne wyko-

J^ a n ie  ustawy weterynaryjnej, tudzież prof.
ubicki, który położył nacisk na to, że rze- 

,aia lwowska, którą miasto urządza, mogła 
J  oddać hodowcom krajowym pożądane u- 

*ługi> gdyby jednak pomyślano zawczasu o 
,em ażeby nie zabrakło ludu potrzebnego do 
f°.ns.erwaeyi mięsa podczas przewożenia go
oleJami.

j Włościanin Gliński, wójt z Wyszatyc, 
magał się zaprowadzenia we wszystkich 
Astach i miasteczkach wag centymalnych

uo ważenia bydła.
Przemawiał dalej p. D m ytrarz z prze- 

i “ffkicgo, również w poparciu rezolucyj Ko- 
s stu, poczem jeszcze p. W ielowieyski, za- 

! rawszy g| os podziekow ał mowcom i zgro- 
1 emu w oo-óle "za sym patyczne objawy,
. iemi przyjęto podniesioną świeżo inicya-
/ w.§ w kierunku samopomocy hodowów w ®aju.

,. Sprawozdawca p. Stanisław Brykczyń- 
1 oświadczył imieniem Komitetu, że zaro-

i eo do rezolucyj p. Wielowieyskiego, jak
,P- Stanisława hr. Dzieduszyckiego, Komitet 
«ac Sig bgdzie wypełnić życzenia w nich
j F&zohg.

Wnioski referenta, powyżej podane, 
A az z dodatkowemi rezolucjam i p. W ielo- 
V c f  6g° 1 • dzieduszyckiego — uchwa-

P° załatwieniu tej sprawy postawił ks. 
Rad âw Sapieha wniosek tej treści, izby 
Str °gólna uprosiła radcę rządowego pana 
c o /  kwiczą, ażeby poczynił u Rządu kroki, 
cc wyjednania dla ludności sprowadzają- 
d a l/a-s'°na na zasiewy wiosenne, jak  naj- 
Darił ld^ y ° h  ulg taryfowych na kolejach 
kaw ow ych . W niosek powyższy podpisali:

adysław Sapieha i hr. Zamoyski. 
prZez y  krótkiem umotywowaniu wniosku 

■p - Wł. Sapiehę wniosek uchwalono, 
czyj i dca rządowy p. Struszkiewicz oświad- 
Pikó^6 - , °ży starań, ażeby dezyderata rol- 

l J ak najpomyślniej załatwione zostały. 
Struszk- ^S' ^ dam Sapieha, wyraziwszy p. 
obr0lle le^® zowi podziękowanie za gorliwą 
Ozenie r/ ] n ĉtwa krajowego, czemu zgroma- 
^®dzfinia i przywtórzyło, zamknął po-
ba g0^z Poranne, wyznaczając dalszy ciąg 
k r e d y t  Popołudniu w sali Towarzystwa 

ego ziemskiego.

^•bssi^ef ? a zbożow a: Cukier surowy loco
G'80 j t<i‘67 ri-j 19-79 Iaaa ni 'nmn n ido 12-72, loco Ołomuniec 

loco B erno-W iedeń 12 '— 
12-tY’ na marzec loco Aussik 12-67 

do 37-7k Cllkier w kostkach primi 37'50 
bjtus 1.5 secunda 87-25 do 87-50. Spi- 
dy 19-9-1 ^^yefntowany loco Wiedeń 19-70

4o 16-25!

t y - io 1190

d0 o , / Tafta kaukazka transito Tryest 
o .c  o, galicyjska przeźroczysta 16"—

0stATIIA POCZTA
N a Jj- R e«am k„T Ji; r a n  Udzielał w poniedziałek w 

lyenCyjkrole^ k im

\  B u d a // j- P a n powrac 
r askie dft!!” -d? Wiednia. Dzienniki wie-

w Budzinie ogólnych au- 

powraca w piątek rano
-ViiSKle t V4 \J

m ie /Wiadu^  si§> iz w pierwszej połowie 
rZeaia N -̂ea U(lą się Monarcha dla odwie- 
p t  M0n Raui do Territet. Podróż i po- 
lgoduje rC w Territet potrwa około trzy

jak wiadomo już, wyjechała
Nai

środe■jj- Pani, 
rano'Uryn j  ia~ °  z Ban Remo. udając się na 

0 T errite t aad  jeziorem  genew skiem .

się ^ w s z y s tk ic h  kołach ludności objawia 
ścia jCT6. , 1 g°rąee zainteresowanie słabo- 
fanji t/  ? /:. Cesarzewiezowej-Wdowy Ste- 
t e l e r s a j j .  p ana wysyłane są codziennie 

ZUe sprawozdania do Budapesztu.

Ze wszystkich dworów europejskich nadcho­
dzą telegraficzne zapytania o stan zdrowia 
Dostojnej Pacjentki. W Burgu wiedeńskim 
codziennie mnóstwo osób zgłasza się, ażeby 
dowiedzieć się o zdrowiu Jej ces. i król. 
Wysokości i złożyć dowód współczucia i tro­
skliwości. Między najpierwszymi byli wszy­
scy Członkowie Najw. Dworu, dalej Pan 
Minister spraw zagranicznych hr. Gołu- 
chowski, Prezes gabinetu br. Gautsch i wszy­
scy Ministrowie, ambasadorowie obcych mo­
carstw, hrabina J. Zamoyska, br. Ziemiał- 
kowski wraz z małżonka, JE . Jaworski i w. i.

Fremdenbiatt donosi: Prezes parlamen­
tarnej kom isji p. Jaworski, przybył do Wie­
dnia i miał konferencyę z Prezydentem Mi­
nistrów br. Gautschem. W Izbie posłów od­
była się w d. 1 b. m. konferencya między 
Prezydentem Izby p. Abrahamowiezem a Wi­
ceprezydentem Kramarzem.

dowość, ma prawo żą 
silniejszego poparcia.

od społeczeństwa

Posiedzenie kom isji parlamentarnej 
stronnictw prawicy w Radzie państwa odbę­
dzie się w W iedniu w poniedziałek. Komisja w 
pierwszym rzędzie — jak donoszą do Cza­
su — desygnować ma przyszłe prezydyum 
Izby posłów a następnie zastanowić się nad 
postępowaniem wobec obstrukeyi.

D yrekcja policyi w Pradze ogłosiła 
wczoraj rozporządzenie, znoszące zakaz no­
szenia barw studenckich.

Stan zdrowia chorego od kilku tygodni 
księcia Fryderyka Schwarzenherga polepszył 
się. Chory w tych dniach opuści już łóżko.

Członkowie klubu szlachty czeskiej w 
sejmie wysłali wczoraj na ręce kardynała 
Rampolli telegram gratulacyjny do Papieża.

Podczas zaprzysiężenia rekrutów w Wil- 
helmshaven, wygłosił cesarz Wilhelm prze­
mowę, w której, biorąc asumpt z barw nie­
mieckiej flagi, podniósł, że kolor czarny o- 
znaeza pracę, biały spokój i pokój, czerwony 
krew, która potrzebna jest do utrzymania 
obu poprzednich dóbr. Cesarz wspomniał 
dalej o towarzyszach broni w Kiao-Czau. Po 
przysiędze udał się cesarz do kasyna mary­
narki.

Cesarz wygotował porówmanie sił zbroj­
nych Niemiec, Rossyi i Japonii w A zji 
wschodniej i przesłał kilkanaście egzempla­
rzy biuru parlamentu i komisyi budżetowej.

Komisya budżetowa parlamentu nie­
mieckiego przyjęła poprawkę przewódey cen­
trum p. Liebera według której parlament 
godzi się wydać od r. 1898 do 1904 na flotę 
nie więcej razem jak 471,200.000 marek.

Koln. Yolhs Ztg. zwraca się przeciwko 
twierdzeniu tych pism, które utrzymują, że 
stanowisko p. Liebera w sprawie m arynar­
skiej odpowiada zupełnie postawie centrum. 
W ymieniony organ zapewnia, że oświadcze­
nia Liebera nie krępują stronnictwa, które 
w sprawie projektu marynarskiego nie po­
wzięło jeszcze ostatecznej decyzyi.

Komisya parlamentu dla procedury kar­
nej wojskowej przyjęła w drugiem czytaniu 
projekt rządowy. Sprzeciwił się temu repre­
zentant bawarski, który domagał się w tej 
sprawie samoistności dla Bawaryi.

Protestanccy Mazurzy w Berlinie, któ­
rzy dotąd żyli w zupełnem rozproszeniu, za­
czynają się obecnie organizować głównie za 
staraniem pastora Abramowskiego, który do­
brał sobie do pomocy komitet, składający 
się z 12 osób. Komitet ten wydał odezwę, 
wzywającą Mazurów w Berlinie do połącze­
nia się w jednem  ognisku celem pielęgno­
wania solidarności narodowej i wyznanio­
wej oraz mowy ojczystej.

Rossyjski minister spraw zagranicznych 
hr. Murawiew. wyjechał onegdaj dla odzy­
skania sił nadwerężonych ostatnią chorobą, 
na Imatrę.

Obiega pogłoska, że wydawca Mosk. 
Wiedom. Gringmut zostać ma towarzyszem 
m inistra oświaty.

Z Odessy donoszą, że w Sebastopolu 
niewyśledzeni dotąd złoczyńcy napadli za 
miastem na przechadzającego się w towarzy­
stwie służącego wieekonsula angielskiego, 
zbili g o , obrabowali i w stanie bezprzy- 
tomnym pozostawili przy drodze.

Na uroczystem dorocznem zebraniu pe­
tersburskiego słowiańskiego Towarzystwa do­
broczynności w}rgłosił prezydent tegoż To­
warzystwa br. Ignatiew dłuższą mowTę, w któ­
rej zawodził gorżkie żale z powodu chylenia 
się Towarzystwa ku upadkowi i z powodu 
zobojętnienia społeczeństwa rossyjskiego dla 
idei pansłowiańskiej. Liczba członków zmniej­
sza się ciągle i spadła obecnie z 2.000 na 
700. Towarzystwo słowiańskie — powiedział 
hr. Ignatiew, — które wypisało na swoim 
sztandarze: prawosławie, autokracyę i naro-

W sprawie ks. biskupa Symona dono­
szą z Rzymu do Folit. Corresp.: Wiadomość 
jednego z dzienników niemieckich, jakoby 
ks. biskup Symon został upoważniony do 
opuszczenia Odessy i do powrotu do swojej 
dyecezyi, jest bezpodstawną. Nieporozumie­
nie, wywołane internowaniem ks. biskupa 
Symona w Odessie, nie jest jeszcze załago­
dzone. Kongregacja dla nadzwyczajnych 
spraw kościelnych zbada wkrótce akta, od­
noszące się do tej kwestyi, poczem W aty­
kan natychmiast zakomunikuje swoje posta­
nowienie p. Gzarykowowi, rossyjskiemu mi- 
nistrowi-rezydentowi przy Watykanie.

W Konstantynopolu złożono kom isję 
specyalną, w której zasiada trzech delega­
tów armeńskiego prawosławnego patryarcha- 
tu, a która ma obradować nad położeniem 
Armeńczyków. Zadaniem tej komisyi jest 
między innemi stwierdzenie szkód, wyrzą­
dzonych Armeńczykom skutkiem zeszłoro­
cznych zaburzeń w Małej Azyi, a także zao­
piekowanie sig 40.000 sierót, pozostałych 
po zamordowanych Ormianach. Porta ma 
pozwolić na zbieranie składek na ofiary za­
burzeń.

W Konstantynopolu odbyła się przed­
wczoraj nadzwyczajna rada koronna, która, 
jak słychać, zajmowała się sytuacją w Ma­
cedonii i Bułgaryi, tamtejsze bowiem sto­
sunki budzą u Porty poważne obawy.

Proces Zoli wywołuje coraz to nowe 
epizody, malujące stan umysłów we Francyi 
Obecnie donoszą z P aryża: Dnia 23 lutego, 
w dzień wyroku na Zolę, senator Trarieux 
otrzymał obrażający list od kapitana Begoue- 
na, przydzielonego do sztabu generalnego. 
W liście tym pisze Begouen co następuje: 
„Są infamie, które nie mogą pozostać bez 
ukarania. Pręgierz oczekuje, ażeby pańskie 
imię zostało na nim wypisane pomiędzy 
imionami współczesnego Judasza i tego por­
nograficznego pisarza, który stał się w swym 
wieku potwarcą wszystkich rzeczy szlache­
tnych. Jesteś pan najgorliwszym orędowni­
kiem wszystkich spraw wrogich Francyi. 
Wszędzie, gdzie walczą Francuzi, czy to na 
Madagaskarze czy w Wogezach, można być 
pewnym, że się spotka pana jako bezwsty­
dnego sojusznika naszych wrogów, czy są 
nimi Anglicy, czy kto inny. Istnieje tajna sym- 
patya pomiędzy wszelkiemi infamiami i ser­
ce pańskie musi mocą samego instynktu u- 
derzać przyjaźnie dla zdrajcy z Dyabelskiej 
wyspy. Dobrze jest, że żołnierz powiada to 
panu.“ List kończy się temi słowami:

„Żałuję, że nasz piękny język me. ma wy­
rażenia. którem mógłby wypowiedzieć ogrom 
mojej pogardy i napiętnować pańską ni- 
kezemność11.

Otóż senator Trarieus przesłał kopię 
tego pisma mini itrowi wojny, gen. Ellioto­
wi, i w dołączonym od siebie liście oświad­
czył, że ze względu na panujące obecnie 
wzburzenie, gotów jest zrzec się żądania ka­
ry  dyscyplinarnej na kapitana, jeśli tenże w 
ciągu 48 godzin usprawiedliwi się przed nim. 
Na to odpowiedział m inister senatorowi Tra- 
rieux: „Nie mogę wprawdzie nie potępić 
wyrażeń listu, ale ponieważ nie był on pi- 
saDy w służbie, lecz ukazał się w drodze 
prywatnej, nie czuję się uprawnionym wkro­
czyć z tego powodu urzędownie. Oficer zre­
sztą był zapytywany o powód swego listu i 
wyjaśnił, że napisał go w skutek zachowa­
nia się pańskiego w obec niego na posiedze­
niu sądowem dnia 21 lutego.11

Na ten list odpisał Trarieux Billotowi, 
że Begouena ani razu w życiu nie widział, 
że w sali sądowej z żadnym oficerem zaj­
ścia nie miał i że kapitan posługuje się fał­
szywym pretekstem, ażeby usprawiedliwić swój 
list. Trarieux kładzie dalej nacisk na to, 
że minister ograniczył się jedynie do potę­
pienia wyrażeń listu i pisze w ten sposób: 
„Ten list (Begouena) ma zresztą znaczenie 
drugorzędne. Ale list pański sprawia mi nie- 
mniejszą niespodziankę. Oświadczasz pan, że 
nie masz żadnej broni przeciwko oficerowi, 
który w mojej osobie obraził i obrzucił gro­
źbami członka reprezentaeyi narodowej. Te 
obelgi kapitana dotykają mnie jedynie, ja ­
ko objaw pewnego kierunku usposobienia u- 
mysłów.“

Trarieux, który przedwczoraj ogłosił pu­
blicznie tę korespondencję, dodał jednocze­
śnie, że zawiadomił o zajściu prezydenta se­
natu, jako naturalnego obrońcę czci i nieza­
wisłości członków parlametu — i że prezydent 
rzecz tę uczynił przednrotem skargi, wnie­
sionej do prezydenta ministrów p. Meline.

Przedwczoraj też prezydent senatu 
Loubet otrzymał od gen. Biilota zawiado­
mienie, iż Begouen został ukarany przez 
udzielenie mu nagany ze strony ministra 
wojny i szefa sztabu generalnego. Trarieux 
jednak oświadczył, że się tern nie zadawal- 
nia. W izbie zajście to wywołało bardzo żywe

wrażenie. Twierdzą, że Jaures dziś wniesie 
w tej sprawie interpelację.

Nie dosyć było procesu Dreyfusa i 
Esterhazyego; powróciła jeszcze sprawa pa- 
namska. Wczoraj w Paryżu przed sądem 
przysięgłym rozpoczął się proces przeciw 
ostatniemu z pa-namistów, deputowanemu Na- 
ąuetowi, żydowi, twórcy ustawy francuskiej 
o rozwodach, oskarżonemu o to, iż od Arto- 
na otrzymał 100.000 franków za to, aby w 
parlamencie popierał sprawy Towarzystwa 
kanału panamskiego. Audytoryum obecne w 
sali ciągle przeciw niemu demonstruje. Na- 
quet oświadcza, iż od Artona nie dostał ani 
centa, a owe 100.000 franków, które miał 
w istocie, otrzymał z kasy generała Boulan- 
gera. Przywołana jako świadek księżna d’U- 
zes potwierdza to zeznanie. Dalszy ciąg roz­
prawy dzisiaj.

F rf. Ztg. donosi z Nowego Jorku: Se 
kretarz marynarki Long oświadczył na pod­
stawie urzędowego śledztwa, że za eksplozyę 
na statku „Maine“ Hiszpania nie może być 
odpowiedzialną.

W Brazylii odbył się w ostatnich dniach 
wybór nowego prezydenta rzeczypospolitej. 
Prezydentem wybrany dr. Campos, zastępcą 
Rosa Silva. Charakterystyeznem jest donie­
sienie, że z powodu wyborów banki były 
pozamykane.

W iedeń, 3 marca. Najj. Pan nadał 
właścicielowi dóbr w Chlebowie hr. Szczę­
snemu K o z i ę b r o d z k i e m u  godność taj­
nego radcy z uwolnieniem od taksy.

Wiedeń, 3 marca. Pan M inister spra­
wiedliwości przeniósł radcę sądu krajowego 
Aleksandra Zgoda F i j a ł k i e w i e z a  do Kęt 
i zamianował sędziami powiatowymi: sekre­
tarza sądowego Romana Ryb a r  s k ie  g o dla 
Tyczyna, adjunktów sądowych Jana Ło- 
d z i ń s k i e g o  dla Gorlic, Jana J a r o s z a  
dla Zatora, Jana B i b r o  dla Oświęcimia, 
Franciszka S ci b o r  a dla Siemienia, J a ­
b ł o ń s k i e g o  dla Biecza, wreszcie zamia­
nował adjunkta sądowego Franciszka Leona 
K o c h a  sekretarzem sądowym dla Tyczyna.

Wiedeń, 3 marca. W stanie zdrowia 
Najd. Cesarzewiczowej-Wdowy S t e f a n i i  
nastąpiło małe polepszenie.

Wiedeń, 3 marca. W edług wydanego 
dzisiaj rano biuletynu, księżna Klementyna 
Koburska spała mało dzisiejszej nocy. Stan 
zapalenia płuc jednakowy. Siły ubywają. Cie­
płota ciała 36'4.'

Wiedeń, 3 marca. ( Tel. pryiv.) M ini­
sterstwo kolei żelaznych przedłużyło na rok 
udzielone burmistrzowi Metzgerowi w Jaśle 

dniu 15 grudnia 1896 pozwolenie na 
przedsięwzięcie technicznych robót przed­
wstępnych dla budowy kolei żelaznej z J a ­
sła na Brzostek do Dembiey.

Praga, 3 marca. Komitet wykonawczy 
stronnictwa młodoczeskiego ogłosił manifest, 
w którym publiczności miasta Pragi i przed­
mieść wyraża podziękowanie i uznanie za 
wzorową postawę w czasie trwania sesyi 
sejmowej a zarazem uprasza tę publiczność, 
aby i nadal przestrzegała spokoju i porządku, 
i nie dała się porwać do jakichkolwiek wy­
kroczeń.

K o n stan ty n o p o l, 3 marca. Za przy­
kładem Austro-Węgier, Rossyi i Włoch, inne 
także rządy odpowiadając na ostatni okólnik 
Porty, oświadczyły, iż załatwienie kwe­
styi kreteńskiej nie pozostaje w żadnym 
związku ze sprawą wycofania wojsk tureckich 
z Tessalii.

Telegrafowany kurs wiedeński.
W iedeń, 3go marca 1898, godzina 

2 minut 15. Alpejskie Towarzystwo górnicze 
153-80, W ęgierskie akeye kredytowe 383'—, 
Akcye anglo-austryackie 161-50, Akeye ban­
ku Union 302-50, Kredytowe ziemskie 458-— , 
Kredyty 365-12, Akcye kolei południowej 
80-—, Losy tureckie 59-50, Akeye kolei 
państwowej 34P37, Akcye kolei Lwowsko- 
Czerniowieckiej 302-50, 4-proeentowe galic. 
obligacye propinaeyjne z 1889 r. 98-— , 
Akcye tytoniowe 135-75, węgierskie obliga­
cye indemnizacyjne 97-60, Akcye kolei Eben- 
tal 263-— , Akcye banku dla krajów koron­
nych 219-25, 4-procentowa węgierska renta 
złota 122-30, Akeye banku związkowego 
269-25, Rubel papierowy 1-27-62. W ęgier­
ska renta papierowa 99-60, Rimurania 248-— . 
Usposobienie silne.

Odpowiedzialny redaktor AlliDfl KPBCłiOWiBĈ i.
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Nadesłane.

b. dyrektor teatru hr, Skarbka 
udziela lekeyi śpiewu i dekla- 

macyi, ul. Akademicka 25.
P raw d z iw a  nędza.

Byfy urzędnik autonomiczny, tknięty 
paraliżem, od kilku lat pozostający wraz 
z rodziną w rozpaczliwem położeniu, 
prosi o pomoc niezbędną dlań na ułat­
wienie wyjazdu na klinikę prof. Kraft- 
Ebinga w Wiedniu

Łaskawe datki uprasza się nad- 
sełać do Administracji „Gazety lwow­
skiej".

P r s y je c h a l i  do  L w ow a 
dnia 3 marcu 1898 

HOTEL IMPERIAL.
PP. J. Ks. Puzyna z Narola, J. hr. Krasicki 

z Boeharzyc, M. Tustanowski z Podmichałowic, J. 
Gotz [z |Pilzna, S. Ostaszewski Klimkówki, K. Pi- 
liński z Tamowa.

HOTEL EUROPEJSKI.
PP. H. Wielowiejski z Oigowa, J. Szopski z 

Sanoka, J. Sarneoki z Turynki, Hr. Wołkowiecki z 
Wołynia, J. Reiss z Preszburga.

Wystawy i Muze$

Nieustająca Wystawa zjednoczonego 
Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych we 
Lwowie, przy placu św. Ducha 1. 10, pierw­
sze piętro, jest otwarta codziennie od godziny 
10 przed południem do godziny 5 popołudniu. 
Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 15 et., 
w dnie powszednie 30 ct. — Dla członków 
wstęp wolny.

Nieustająca wystawa wyrobów prze­
mysłu krajowego otwarta codziennie w domu 
niegdyś Biesiadeckich (przy placu Halickim). 
Wstęp wolny w poniodziałek, czwartek i pią­
tek, w inne dnie 10 ct. — Wszystkie przed­
mioty na sprzedaż.______________________

Pociąg
posp. |o>ob.
przyc b. 0 g.

— 3 04
— 3-30
5*10

7-30

7 50
— 7-52
— 8-05
— 8-15
— 8-25
— 9-10

_ 1035
— 1-15

1-30 —

1-40
1-50 —

215 —

2-30 —
_ 5-25
— 5-35

— 5-45

— 6-00

— 6 55

8-45 —

— 910

— 9-30

9-4S —

950 —

1000 —
_ 10 20

___ r. 12-10

Rueli pociągów kolejowych obowiązujący z dniem 1. października 1897.
(Przyjazdy i odjazdy pociągów podane są podług zegara środkowo-europejskiego).

ńociąg
d o  L w ó w

Z Podwołoezysk na dworzec Podzamcze 
Z Podwołoezysk na dworzec główny
Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia, Warszawy), z Orłowa 

Chabówki, Jasła przez Rzeszów; z Orłowa, Chabówki, 
Jasła, Iwonicza, Rymanowa, Sanoka, Sambora i Chyrowa 
przez Przemyśl

Z Ickan (Bukaresztu, Gałaeu, Jass), Suezawy, Kimpolunga, Ra 
dowiec, Seretu, Berhometu, Nowosielicy, Husiatyna i Ka­
łusza 

Z Janowa
Z Tarnopola i Brodów na dworzec Podzamcze 
Z Ławocznego (Pesztu) Kałusza, Chyrowa, Stryja 
Z Tarnopola i Brodów na dworzec główny 
Ze Sokala i Rawy ruskiej 
Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia, Warszawy), Wieli­

czki, Mezo Laborcz, (Pesztu), Chyrowa przez Przemyśl 
Z Jarosławia 
Z Janowa
Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia), Chabówki, Nowego 

Sącza przez Tarnów, Rzeszów lub Przemyśl, Rawy ruskiej 
przez Jarosław, Sambora przez Przemyśl 

Ze Skolego i Stryja Kałusza, Chyrowa
Z Czerniowiee, (Bukaresztu, Gałaea, Jass) Ickan, Suezawy, 

Radowiee, Berhometu, Szeparowiee-Kniażdw., Korósmezo 
Husiatyna, Kałusza 

Z Podwołoezysk (Kijowa, Odessy) Kopyezyuiee, Husiatyna Bro­
dów e » dworzec Podzamcze 

Z Podwołoezysk (Kijowa, Odessy) Kopyezyniec, Husiatyna, 
Brodów na dworzec główny 

Ze Sokala, Bełżca i Jarosławia przez Rawę ruską 
Z Podwołoezysk (Kijowa Odessy) Podwysokiego, Brodów na 

dworzec Podzamcze 
Z Ickan (Bukaresztu, Gałaea, Jass), Suezawy, Radowiee, Rerho 

mętu, tylko w poniedziałek, Seretu, Kozowy 
Z Podwołoezysk (Kijowa, Odessy) Podwysokiego, Brodów, na 

dworzec główny 
Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia), Wieliczki, Orłowa, 

Rozwadowa, Nadbrzezia, Sambora i Chyrowa przez Przemyśl 
Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia) z Jasła przez Rze­

szów, z Rawy ruskiej przez Jarosław, z Jasła, Krosna. 
Iwonicza, Rymanowa, Sanoka, Mezó-Laborea, (Pesztu), 
przez Przemyśl

Z Ickan, Suezawy, Radowiee, Berhometu (z wyjątkiem ponie­
działku) Nowosielitzy, Kałusza 

Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia, Warszawy) Wieliczki, 
Rawy ruskiej przez Jarosław, Orłowa, Mszany, Jasła, 
Krosna, Iwonicza, Rymanowa,Mezo-Laborcza przez Przemyśl 

Z Podwołoezysk (Kijowa, Odessy) Brodów, na dworzec Podzam­
cze, Kopyezyniec, Podwysokiego 

Z Ickan (Bukaresztu. Jass, G ałaea) Suezawy, Kimpolunga, Ra- 
dowiec, Słobody rung., Kórosmezo. Husiatyna, Kozowy 

Z Podwołoezysk (Kijowa, Odessy) Brodów, Kopyezyniec i Pod­
wysokiego na dworzec główny,

Ze Stryj a, Chyrowa
Z Ławocznego (Pesztu), Stryja, Kałusza

posp. ] osob.
odeh. o g.

6-00

610

6-15

8-40

1-55
2-08 
2-40

2-50

4-40

5-20

& e  L w o w a

6-45

8-50
8-55

9-20
9-25

10-05

10-27

10-45

305
4-401

10-50

6-45

7-05
7-25
7-30
7-47
7-48

10-30

11-00
11-27

Do Krakowa (Wiednia), Rozwadowa i Nadbrzezia,
Sambora, Mezo Laboreza (Pesztu), Sanoka, .
Iwonicza, Krosna przez Przemyśl, Rawy rns. przez ■> >
sław, Jasła przez Rzeszów, Rozwadowa, Nadbrzezia, 
łowa przez Tarnów 

Do Ławocznego (Munkacsa, Pesztu), Chyrowa 
Do Podwołoezysk (Kijowa, Odessy) i Brodów z dworca głównegf 

Podwysokiego .
Do Ickan (Gałacza, Jass, Bukaresztu), Kozowy, R adow iee,

polunga, Suezawy _g
Do Podwołoezysk (Kijowa, Odessy), Brodów z dworca Podza 

Podwysokiego ,
Do Ickan, Kórosmezo, Husiatyna, Nowosielitzy, Berhometnu, 

dowiec, Suezawy 
Do Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina), Rozwadowa, 

brzezia, Orłowa przez Tarnów 
Do Janowa
Do Krakowa (Wiednia, Warszawy Wrocławia, Berlina), 

rowa, Mezo Laborcz, (Pesztu), Sanoka, Rymanowa, 
nieza, Stróże przez Przemyśl i przez Tarnów 

Do Skolego, Kałusza, Chyrowa
Do Sokala, Rawy ruskiej, Bełżca Jarosławia jeC
Do Podwołoezysk i Brodów z dworca głównego, Kopyezy

Husiatyna, Podwysokiego ’ :0O
Do Podwołoezysk i Brodów z dworca Podzamcze, Kopy czy

Husiatyna, Podwysokiego ouretbt
Do Ickan (Jass, Gałacza, Bukaresztu), Kozowy, Sopowa, _0 
Do Podwołoezysk (Kijowa, Odessy) i Brodów z dwor c a g ł ows  
Do Podwołoezysk (Kijowa, Odessy), Brodów z dworca ^  
Do Czerniowiee Kałusza, Husiatyna, Kórcmózó, Seretbu,

(Jass, Gałacza Bukaresztu) . . rZ8?
Do Krakowa, (Wiednia, Wrocławia, Berlina), Rawy ruskiej p

.TarnaJaor .Taô a nrł.ńa R^aĝ Ato niiał-i/rob-t pfZCZ XV Z 6
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Jarosław, Jasła przez Rzeszów, Chabówki 
lub Tarnów 

Do Stryja 
Do Jarosławia.

Berlina).

Nocne godziny od 6 wieczór do 5-59 rano objęte są tłustem i ramkami. - 
Imperial, udziela wyjaśnień w sprawach kolejowych, sprzedaje

C  e  n  n  i  £  
lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej

Lwów, d. 3 marca 1898.

1. A k o y e  z a  sz tu k ę .

Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. mk. 
Kol. Lwów-Czern.-Jassy po 200

zł. wa. w srebr..................
Banku bip. gal. po 200 zł. w. a.

„ kred. gal. po 200 zł. w. a.
Garbar. w Rzeszowie po 200 zł. wa. 
Fabryki wagonówwSanoku przed­

tem Lipińskiego po 500 kor. wa.

U . L la ty  z a s ta w n e  za 100 zł.

Banku b. g. 5°/0 wa. wyl. z 10°/n pr. 
n .. „4l s°/o los. W 50 1.
n n n 4°/O n „w60 l.pO 200 K. O
„ kraj. 41/s°/0 w. a. los. w 511. ao 
„ „ 4% w. a. los. w 57 1. <»

Tow. kred.gal.ziem. 4°/0 (pierwsza o
e m isy a ) ................................ *>

Tow. kredyt, galic. ziemsk. 10°/0 
ios w 411/* lat . . . .  <n 
4°/0 los w 56 lat. . . . —■

rO
m .  Obllgrl za 100 zł. s

Gal. funduszu propinae. 4°/0 w. a. 1=1 
Buków, funduszu propin. 5°/0 w. a. °  
Komunalne Banku kr. 5% (2. em.) ^  

» » W /o  (3.em.) 3
Kolej, lokalne dtto 40/0 po 200 kr. ^  
Pożyczki kraj. 6u/0 wa. z roku 1873 N 

„ 4°/0 wa. z roku 1891 „ 
„ „ 4°/0 po 200 k o ro n ^

z roku 1893 ....................
Pożycz, m. Lwowa 4% po 200 kor.

IV , L oay.

Miasta Krakowa . . .
„ Stanisławowa .

V . M on ety .
Duka, cesarski . . .
Napoleond’or . . . .  
Pół imperyał . . . .  
Rubel rosyjski srebrny 

papierowy 
100 marek niemieckich

płacą żądają 
walutą austr. 

zł. ct. zł. ct.

212 — 215 —

301 _ 306 _
374 — 381 —
200 — 210 —
200 — 210 —

262 — — —

110 20 110 90
100 — 100 70
96 50 97 20

101 — 101 70
98 — 98 70

98 — 98 70

97 30 98 _
97 10 97 80

98 10 98 80
102 57 —
102 50 _ _
100 30 101 --
97 50 98 20

103 — — —

97 90 98 60
96 30 97

26 50 28 50

5 62 5 72
9 48 9 58
9 46 9 56
1 20 1 25

127 10 128 10
58 60 59 —

Kurs giełdy wiedeńskiej’.
Dnia 1 marca 1898.

A . O g ó ln y  d łu g  p a ń stw a , płacą żądają
Jednolity dług państwa w banknot.

m aj-lis topad ...................................  102.65 102.85
lu ty -sie rp ień ...................................  102.65 102.85

Jednolity dług państwa w srebrze
s ty c z e n - l ip ie c ..............................  102.65 102.85
kwiecień-październik . . . . . 102.65 102.85

Do Krakowa (Wiednia, Warszawy, Wrocławia,
Laborcz (Pesztu)

Do Sokala Rawy ruskiej.
Do Tarnopola z dworca głównego.
Do Lawoeznego, (Munkacsa, Pesztu) Chyrowa, Kałusza.
Do Tarnopola z dworca Podzamcze.
Do Janowa
Do Ickan, (Jass, Gałacza, Bukaresztu) Husiatyna^ Kałus ■ 

parowicz, Ku Nowosielitzy, Berbomethu, Seretbu, 
wiec, Kimpolungu, Suezawy. . . rmyro-

Do Krakowa, (Wiednia, Warszawy, Wrocławia, Berlina) prZe- 
wa, Sambora. Sanoka, Rymanowa, Iwonicza (PrZpi,8bów- 
myśl) Jasła, Chabówki, Orłowa (przez Rzeszów), 
ki, Orłowa (przez Tarnów), Rozwadowa 0zvni*&j

Do Podwołoezysk i Brodów z dworca głównego, Kopy
Husiatyna. TBzvniee'

Do Podwołoezysk i Brodów z dworca Podzamcze, Kopy
Husiatyna. _ n g6

W A G A : ’ Czas środkowo-europejski różni się od ozasu lwows^iej 5tiin, - 
minut, a mianowicie 12 godz. w czasie środkowo-europej 
12 godzinie 36 minut czasu lwowskiego.

- Biuro informacyjne c. k. kolei państwowych przy ulicy Trzeciego Maja w 
wszelkiego rodzaju bilety jazdy i rozkłady jav)v w formacie kieszonkowy1̂

jtado-

płaeą żądaj ą
Losy z roku 1854 po 250 zł. mk. 4pr. 162.50 163.50 

„ „ 1860 po 500 zł. wa. 5 pr. 143.50 144.50
„ „ 1860 po 100 zł. 5 pr. . 161.— 162.—

„ 1864 po 100 zł. . . . 191.50 192.50
„ 1864 po 50 zł. . . . 191.50 192.50

Listy zast. domen, państw, po 120 
zł. 5 pre................................  153.50 154.50

B . B ła g  p a ń stw a  (wszystkich w Radzie państwa 
reprezentowanych krajów koronnych).

Austr. renta złota wolna od podatku
za 100 zł. 4 p re....  123.05 123.25

Austr. renta w wal. kor. wolna od 
podatku za 200 kr. 4 pre. . . . 102.85 103.05

C. O b lig a c y e  k o le jo w e .
Kol. Arcyks. Albrechta za lOOzł. 4 pr. 99.80 100.80 
Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne

od podatku za 100 zł. 4 pr. 121.— 122.— 
„ za 200 zł. mk. 53/4 pr.(ostemp.
a k c y e ) .............................................  153.20 122.20

Kol. Cesarza Franciszka Józefa za
100 zł. 5 p r...................................... 128.25 129.25

Kol. Arcyks. Rudolfa w wal. kor.
wolne od podatku za 200 kor. 4 pr. 100.15 101.15 

Kol. Karola Ludwika po 200 zł. mk.
(ostempl. akcye) 5 pr....................  213.40 214.40

O b lig a c y e  p ie r w sz e ń stw a  (kolejowe).
Kolej Are. Albrechta za 300 zł. 5 pr. 113.50 114.50 

„ w złocie za 200 zł. 5 pr. . . 133.— —.—
Kol. Czeskiej zaeh. za 200, 1000 i

5000 zł. 4 pre..................................  100.45 101.45
Kol. Czeskiej emiss. z r. 1895 za 200

kor- 4 pre............................ • . . 100.80 101.80
Kol. bukowińskiej lokaln. za 200

kor- 4 pre................................................99.50 100.50
Kol. gal. Karola Ludwika za 200,

100 zł. 4 p r .......................................... 100.10 101.—
Kol. lwowsko-ezern.-jasskiei z r. 1894 

za 200 kor. 4 pr. . . ) . . . 100.— 101.—
Kol. Arcyks. Rudolfa (Salzkaminer- 

gut) za 200 marek 4 pre. . . . 120.70 121.70
B . B ła g  p a ń stw a  (krajów korony węgierskiej). 
Węg. złota renta za 100 zł. 4 pr. 122.60 122.80 

„ „ „ w wal. kor. za 200
kor. 4 pre.................... 99.60 99.80
obi. prop. za 100 zł. 41/, pr. 101.— 101.80

„ obi. pr. reguł. Cisy zalOOzł.4% 140.50 141.55
poż. premiowa za 100 zł. . 157.40 1-58.40

>, „ „ za 50 zł. . . 157.— 158.—
E . O b ligaoye  indemnizaeyjne.

Kroaeyi i Slayonii za 100 zł. 4 pr. 97.40 
Węgier za 100 zł. 4 p r........................... 97.10

F . In n e p u b lic zn e  p o ży cz k i.
Losy reguł. Dunaju z r. 1870 za 100

5 Pre............................................ 131.—
Pożycz, reg. Dunaju z r. 1873 los. 5pr. 109.—
Poż. kraj. Bukowiny z r. 1893 los.

za 200 kor. 4 pre................................. 98.20
Bukowińskie obi. propinacyine los. 

za 100 zł. 5 pre.................................. 103.25

98.40
9 8 .-

131.50 
110.—

99.20

103.7.5

4 -pre.
Jako pewną lok ac ję  kapitału  polecamy

Obligacye propinacyjne —  4-prc. Pożyczkę krajową, —  4-prc. Pożyczkę
4V»-prc. Obiisracve kom on. Banku krajowego.

Gal. poż. kraj. z r. 1873 za 100 zł. 6pr.
„ „ „ „ 1891 „ „ 4pr.
„ „ „ „ 1893 „ 200kor.4pr.
„ obi. prop. z r. 1889 zalOOzł. 4pr.

Pożyczka miasta Lwowa z r. 1896 za
100 zł. 4 pre....................................

Renta włoska za 100 kor. 4 pre. .
Pożycz, serb. prem. za 100 frank. 2 pr.
Tureckie obi. prem. kol. z a  400 frank.

O. L is ty  za sta w n e . Oblig. hipot.
(za 100 zł. Nom.).

Anglo Austr. banku los. w 301. 4‘/2pr.
Austr. zakł. kr. ziem. los. w 501. 4pr.

„ „ „ obi. prem.zr.1880 3pr.
„ „ „ „ 1889 3 pr.

Bukowiński zakł. kred. ziem. los. 4pr.
„ l°s-4pr.

Gal. ake. ban. hip. lOpr. prem.Ios.5pr.
„ „ „ „ los. 50 lat 41/., pr.
„ „ „ „ „ 60 lat za 200
koron 4 p r........................................

Gal. Tow. kred. ziem. 4 pr. los. 56 lat 
„ 4 pr. los. 41 lat

„ „ „ „ 4 pr. stare .
„ „ „ 4 pr. za 200 kor.

Banku krajowego dla Galieyi Lodom.
4Vj pr. 51'/s lat zwrotne . . .

Banku krajowego oblig. komun. 2
Emissya 5 p r...................................

Banku krajowego oblig. komun. 3 
Emissya 42 lat za 200 kor. 41/* pr.

Banku kraj. los. 571/., 1. za200kor.4pr.
„ „ obi. kol. los. za200kor.4pr.

Austro-węg. banku 40^2 lat los. 4 pr.
„ * „ 50 lat los. 4 pr. —

H. O b ligaoye z prawem pierwszeństwazalOOzł.nom. 
Czesk. kolei półn. za 300 zł. 5 pr. —.— — .—
Tow. żegl. par. po Dunaju za 100 i 200

zł. 6 p r..............................................
Tow. żegl. par. po Dun. Em. zl886 4pr.
Kolei półn. ees.Ferd. ein. z r,18864pr.

,, „ „ „ „ 1887 4pr.
,, „ „ „ „ 1888 4pr.
„ „ » „ „ 18914pr.

Kol. Lwów-Czer.-Jassyzr. 1884 za 300
zł. 4 p r..............................................

Kolei Lwów-czern. z r. 1884 za 300
zł. 4 pr..............................................

Gal. Koi. lok. wsehodn. za 100 zł. 4 pr.
Węg. gal. kolei em. 1870 za 200zł. 5pr.

„ „ „ „ 1878za200 zł. 5pr.
„ „ „ „ 1887za 200 zł. 4pr.

J, L o sy  (za sztukę). 
Budapeszteńskie (Basilica) 5 zł. .
Zakł. kred. dla h. i p. 100 zł. . .

płacą żądają

9L70 9&70
9 8 .- 98.95

9 6 .- 96.40

36.50 37!—
58.— 58.40

i listy dłużne

99.'- 100.’—
119.50 120.50
117.75 118.50
105.— 105.75
96.50 —.—

110.40 111.40
100.20 101.15

96.75 97.25
97.— 97.90
97.30 9 8 .-
97.75 98.35
9 7 .- 97.60

101.20 102.10

102.25 1 0 3 .-

100.— ___
98.— 9 9 .-
97.50 98.50

100.20 101.20

Tow. żegl. na Dunaju 100 zł. mk. 4pr. 
Pożyczka m. Insbruku 20 zł. . .
Losy m. Krakowa 20 zł....................
Pożyczka m. Lubiany 20 zł. . . .
Palffy 40 zł. mk..................................
Czerw, krzyża austr. tow. 10 zł.

108.50 109.25
117.— 117.75
100.75 101.70
101.— 101.80
100.80 101.80
100.70 101.70

93.50 94.50

100.— „  _
99.50 100.—

108.65 109.65
108.70 109.70
98.90 99.90

6.75 7.25
200.50 201.50

61.25 62.25
168.— 173.—
30.— 31.—
27.- 2 8 .-
22.75 23.75
6 4 .- 64.50
20.10 20.60

'płacą
Czerw, krzyża weg. tow. 5 zł. .
Losy fund. are. Rudolfa 10 zł. .
Salma 40 zł. mk.............................
Pożyczka m. Salzburga 20 zł. .
St. Genois 40 zł. mk.....................
Pożyczka m. Stanisławowa 20 zł.

„ „ Tryestu lOOzł.mkA^spr
,, 50 zł. 4 pr.

Waldstein 20 zł. mk.....................
K. A k o y e  banków (za sztukę)-

161.25 
1405.— 
365.

27.50 
82.— 
27.5 0 
79-60

160.-
7 3 .-
5 9 .-

Banku Anglo-austr. 120 zł. . . 
Peszt, banku handl. 500 zł. . . 
Zakł. kred. dla handlu i przem. 
Węg. banku kredyt. 200 zł. . . 
Dolno austr. tow. esk. 500 zł. . 
Gal. banku hipot. 200 zł. . . .

„ „ dlabandlu i przem. 200zł
Banku dla kraj. koronnych 200 zł 

„ Austro-węg. 600 zł. . . .
„ Związków. (Unionbank) 200zł 

Czesk. banku związk. 100 zł. 
Ziynostenska banka 100 . . .

382 . -  
760 .-
377.50

219.25 
9 2 8 -
303.50 
134 .- 
131-—

L . A k o y e  Przedsiębiorstw transportowy
kol. lok. ake. pierwsz. 200 zł. 212- 

„ „ „ akcye zakład. 200 zł.
Kolei półn. ces. Ferdyn. 1000 zł. mk 
Kołomyj, kol. lok. (ake. pierw.) 200zł 
Kol. Lwów-Bełzec (ake. pierw.)200zł 

„ Lwów-Czern.-Jassy 200 zł. .
„ wsehodn.-galie.-lokaln. 200 zł 
„ państwowych 200 zł. . .
„ południowej 200 zł. . .
„ węg. galieyj. I. 200 zł. .

Austr. Tow. żegi. na Dunaju500zł.mk

164.-
76.-
62 - -

161-75

365.5°
383-—
765.-7
378.5°

219.75 
933-- 
304.5° 
134.5° 
133—

Buk.
3440.-

302̂ 25
196.-

340.25
212.25 
449.—

ab-

3450-—

303.25
200-—

34°-7|
213.75
45L"

M. A k o y e  Przedsiębiorstw 
Tow. kopalń węgla w Brux 100 zł. 
Gal. karpackie naft. tow. 500 kor. 
Austr. tow. górnicze Alpine 100 zł- 
Prazkiego tow. Żelazn, przem. 200 zł-
Sebodniey 500 kor............................. •
Tureek. zarz. tytoniow. 500 frank. 
Trifail. tow. kop. węgla 70 zł. • - 

N. W e k s l e .  
Berlin za 100 marek 5 pr.
Londyn za 10 funt. szt. 4 pr.
Paryż za 100 fran.....................
Petersburg za 100 rubli 6 pr.
Niemieckie b a n k i....................
Włoskie b a n k i .........................
Franeuzkie banki . . . •
Szwajcarskie banki . . . .

O. W a l u t y
Dukat ce sa rsk i..............................•
Austr. węg. 8 guld. złota moneta
2 0 -fra n k ó w k a ..............................
2 0 -m a rk ó w k a ..............................■
Rossyjski półimperiał . . . •
Niemieckie banknoty za 100 marek 
Włoskie banknoty za 100 lir 
R u b l e ............................. • •

przemysiowyg450

152-75
706.-
585.-

153.2
707--
60°-'

— 185-5°
184.

58.72
120.15

47.52

45.25 

4737

5.69

I .5 3
II.75

58*73
45.25 
1.27

58l120.3°

45.35

47.35

5.71

1 Ą

śś?45.3° 
1.27

Oblig,acye te kupujemy i  sprzedajemy rjaj^ o rz5’ Tłrnto y

Lwowa

Licytacye.
L. 12773|97 (1466

O. k. Sąd powiatowy w Bóbrce 
suje celem ściągnięcia na rzecz Banku

haudlu 
210 z l
30 ct.

i przemysłu w Stanisławowie sumy 
w. a. z pn. lieytaeyę pretensyi 225 zł. 

z 6% odsetkami od 3 marca 1879 
1—3) l i  kosztami 9 zł. 87 ct. i 7 zł. 85 ct. na imię 
rozpi-1 dłużnika Nachmana Kohl w stanie biernym 

dla realności wili. 32 gminy kat. Strzałki objętej

Abrahama Ehrlicha własnej zaintabulowanej 
na dzień 80 marca 1898 i na dzi, ń 29 kwie­
tnia 1898 zawsze o godzinie 10 rano w tut. 
sądzie.

Cena wywołania 225 zł. 30 ct.
Wadyum 10%  ceny wywoławczej.

Na pierwszym terminie 
nabyć można za lub wyżej ceny 
na drugim poniżej. .

O. k. Sąd P°wiat°wy. 
Bobrka, dnia 81 grudnia !»#'■

preten5 ł Vwywo*
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L- 12177/97 (1480 8 -  8)

W celu wydobycia na rzecz Towarzy- 
g ^ a zaliczkowego w Przemyślanach kwoty 

z‘- 2 _ct. z pn. odbgdzie się w tut. sądzie 
^pekucyjna publiezna sprzedaż do dłużnika 

J  ki ety Turezyniaka należącej połowy real- 
195  ̂ ^s. Sr gminy Ładańce na
V . z*- ocenionej w dniu 21 marca i 21 
Prz d każdym razem o 10 godzinie
s 1 P0f- z tem, że na pierwszym terminie 
^Przedaż tylko wyże.] lub za cenę szacunkową, 

u-ugim i akie poniżej takowej nastąpi.
Wadyum wynosi 10%  ceny szacunkowej. 

8i , Resztę warunków można w tusąd. regi- 
ir«Urze przejrzeć.

(W „kuratorem wierzycieli jest p. Aleksan- 
!r Zaleski.

Przemyślany, 30 listopada 1897.

6510 -  (148 9 3 -  3)
C. k. Sąd powiatowy w Żywcu, ogłasza, 

ezk  ̂ sPrawie. egzekucyjnej Towarzystwa zali- 
<hiiTV w Żywcu przeciw Tomaszowi Ło- 

synowi'Michała i Eeginie z Błachutów 
iiziauowej pto 250 zł w. a. z pn. rozpisa- 

^ a ł a  egzekucyjna sprzedaż całej realności 
gr Hk. 83 w Leśnej położonej lwh. 180 ks. 
1% ^ 'n y  Leśna objętej, 4/24 części realności 
gg : yO tejże księgi, 2/4 części realności lwh.
100 księgi i 2/8 części posiadłości lwh. 

™jże księgi egzekutów własnych nadzień 
®iarea i na dzień 26 kwietnia 1898 ka- 

m  razem o godzinie 10 rano.
Cena szacunkowa i wywołania 569 zł.

ct.
Wadyum 57 zł.

„, Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
łowiony ad w. dr. Junger.

Lj resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
^Poteezny i protokół oszacowania przejrzeć 

w tusąd registraturze.
Żywiec, 12 lipca 1897.

1 7260/97 (1473 3 - 3 )
k. Sąd powiatowy w Mostach wiel­

cy i r°zpisuje w celu zaspokojenia pretensyi
KWociA 1 ! £ ał «+ to a n v\n jjg, T28CZZi ®cie 116 zł. 88 et. w. a z jm

wzajemnych ubezpieczeń na życie 
w  l.Us“ w Wiedniu publiczną sprzedaż real- 

,wyk. hip. 950 gm. kat. Mosty wielkie 
Le‘.eJ do dłużnika Szymona Dennera nale­
c i a^i a a dzied ? marca i na dzień 12 kwie- 
^ r !■ każdym razem o godz. 12 w połud 

rozpraw tut. sądu.
Cena wywołania 980 zł. w  a.
Wadyum 98 zł. w. a.
Na pierwszym terminie 

-  ńaną zostanie tylko za lub
realność ta 
wyżej ceny 

drugim terminie nawet

pr2e “Kisze warunki i wyciąg hipoteczny 
FzeJ można w tusądowej registraturze. 

Mosty, wielkie, 30 listopada 1897.
I,

l 3H0/97 
,a *  celu

(1479 3 - 3 )  
._ wydobycia na rzecz Towarzy- 

lOjf jZaKczkowego w Przemyślanach kwoty
w- z Pnw. z pn. odbędzie się w tutejszym 

Hik^^gzekueyjna publiczna sprzedaż do dlu- 
Whł ij^Ksy Reis należącej połowy realności 
Oceij: 8 ks. gr. gm. Przemyślany na 350 zł. 
tnia M  w dniu 21 marca 1898 i 21 kwie- 
^°Mn każdym, razem o 10 godz. przed 
sprje(j ?Dl z tem, że na pierwszym terminie 
ka (jr az. tylko wyżej lub za cenę szacunkową, 

także poniżej takowej nastąpi. 
kofye: a%um wynosi 10%  ceny szaeun-

der

warunków
przejrzeć.

można w tusądowej

^l^ktorem  wierzycieli jest p. Aleksan-

9rzeinyślany, 8 grudnia 18u7.
6 9 4 r _______________________

u W i (819 3 ~ 3)u zaspokojenia pretensyi Skarbu
6tie s;0a w kwocie 30 zł. a. w. z pn. odbę- 
1 5)c s^ z ie  tut. dnia 24 maja 1898
rka° p "  czerwca 1898 zawsze o godz 10 
lł,r8 r e f c y  przymusowy publiczny prze- 
?Kl. gQ-ao^ci w Sokołówce położonej według

ks.
p^audla własnej.
r erfiP7n,. ■

&r- Sm kat. Sokołówka dłużnika

j c s t t ®CZQ8 wynosi 10%  ceny wywołania
V  B l i^ 0^  z^  c *"Mp°teCznSze warunki, akt ocenienia i wyciąg

 ̂ Prz®jrzeć można w tusądowem ar-

0U t A k powiatowy
“ •O, 1 f i  l i c j fn n a r ła  1dnia 18 listopada 1897

że
0. k o ( '4 9 0  2—3)

w Spr ' p%d powiatowy w Żywcu ogłasza, 
\ 8pól. ril̂ le. egzekucyjnej Tomasza Pawełka 

v°zPisan 0ĈW Franciszkowi Klisiowi o 220 
fz§śei p0 . ^ została egzekucyjna sprzedaż 2/24

187 5 /4 8 C* ca^e'*" Posiad}'ośei
C2ęści części posiadłości lwh. 192,
Dnd.1 ^PoMadłoścf lwh. 193 i 15/1296 

■ loVlów ' dłości lwh. 236 ks. gr. gm. Czer- 
^  dzień e s  . . .

W;
1898

26 marca : 
każdym razem

na dzień 
o godzinie 10

adyum 30C en^UUi d ‘> z*- 
Ct, a szaconkowa i wywołania 298 zł,,

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiony adwokat dr. Bogdaui w Żywcu.

Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
hipoteczny i protokół oszacowania przejrzeć 
można w Sądzie.

Żywiec, dnia 30 grudnia 1897.

L. 8637 (1509 2— 8)
W tut. Sądzie odbędzie się o godz. 10 

rano dnia 29 marca 1898 powyżej ceny sza­
cunkowej, zaś dnia 27 kwietnia 1898 nawet 
poniżej takowej licytacya realności lwh. 28 
ks. gr. gm. kat. Pruehnik m. objętej dłużnika 
Dawida Fiihrera własnej na rzecz Władysła­
wa Żmudzińskiego pto 500 zł. z pn.

Cena wywołania 750 zł.
Wadyum 75 zł.
Resztę warunków, akt oszacowania i wy­

ciąg tabularny wolno przejrzeć w tusądowej 
registraturze.

Dla nieznanych wierzycieli hipotecznych 
ustanawia się kuratorem p, Stanisława Hołuba 
c. k. notaryusza w Pruchniku.

0. k. Sąd powiatowy.
Pruchnik, 15 grudnia 1897.

L. 19852 (1505 2— 3)
Kałuski e. k. Sąd powiatowy ogłasza, 

że celem zaspokojenia sumy 140 zł. odbędzie 
się na rzecz Sary Luft w tut. sądzie sprzedaż 
posiadłości whl. 59 gminy Kałusz objętej dłu­
żnika Jakóba Sebastyana własnej w dniu 29 
marca 1898 i 28 kwietnia 1898 każdym ra- 

o godz. 10 rano.
Wadyum wynosi 420 zł.
Wyciąg hipoteczny, akt ocenienia i re­

sztę warunków można przejrzeć w registra­
turze sądowej.

Kuratorem wierzycieli ustanowiony adw. 
dr. Stanecki z Kałusza.

Kałusz, 17 grudnia 1897,

zem

L.

Sa-

8128 (1510 2—3)
W tut Sądzie odbędzie się o godz. 10 

rano dnia 29 marca 1898 powyżej ceny sza­
cunkowej, zaś dnia 27 kwietnia 1898 nawet 
poniżej takowej licytacya realności lwh. 161 
ks grunt, gminy kat. Rozbórz długi 
Jana Kruczykowskiego własnej na rzecz 
muela Knolla pto 200 zł.

Cena wywołania 350 zł.
Wadyum 35 zł.
Resztę warunków, akt oszacowania i wy­

ciąg tabularny wolno przejrzeć w tusądowej 
registraturze;

Dla nieznanych wierzycieli hipotecznych 
ustanowiono kuratorem Pawła Norka w Eoz- 
borzu długim.

0. k. Sąd powiatowy.
Pruchnik, 20 listopada 1897.

17640 X1484 2 ~ 3)
0. k. Sąd powiatowy w Sniatynie po­

daje niniejszem wiadomości, że w sprawie 
egzekucyjnej firmy M. Seinfeld & Frankel 
przeciw Wolfowi Weiselberger o zapłacenie 
kwoty 644 zł. 39 ct. odbędzie się dnia 28 
marca 1898 i dnia 28 kwietnia 1898 każdym 
razem o godz. 10 przed południem w sądzie 
tut. przymusowa sprzedaż realności wyk. hip 
1. 671/11 ks gr. gm. Sniatyna objętej Wolta 
Weisseibergera własnej.

Cenę wywołania stanowi kwota 6476 zł. 
%  tejże.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli u- 
stanowiono adw. dr. Markussohna ze Sniatyna.

Resztę warunków licytacyjnych przej­
rzeć można w registraturze.

O. k. Sąd powiatowy.
Śniatyn, dnia 26 grudnia 1897.

zaś wadyum 10-/o

L 14279 (1464 2 - 3 )
Celem zaspokojenia wierzytelności miejs. 

Kasy Oszczędności w Bochni w kwocie 773 zł. 
i.3 ct. odbędzie się w tut. sądzie w dniach 
30 marca 1898 i 2§ kwietnia 1898 każdym 
razem o godz. 10 rano publiczna licytacya 
realności Nr. 6 wyk. hip. Nr. 6 gminy kat. 
Krzeczów objętej dłużnika Błażeja Jamielca 
własnej.

Oena wywołauia 1970 zł.
Wadyum 197 zł.
Resztę warunków licytacyjnych w sądzie 

można przejrzeć.
0. k. Sąd powiatowy.

Bochnia, dnia 11 grudnia 1897.

L. 14278 (1461 1— 3)
Celem zaspokojenia wierzytelności miejs. 

Kasy Oszczędności w Bochni w kwocie 288 zł 
w. a. odbędzie się w tut. sądzie w dniach 
30 marca 1898 i 28 kwietnia 1898 każdym 
razem o godzinie 10 rano publiezna licytacya 
realności Nr. 29 wyk hip. Nr 29 gm. Bo­
gucice ob ętej dłużnika Józefa Madeja własnej, 

Cena wywołania 1582 zł. 50 ct. 
Wadyum 158 zł. 25 ct.
Resztę warunków licytacyjnych w sądzie 

można przejrzeć.
C. k. Sąd powiatowy.

Bochnia, dnia 11 grudnia 1897.

L 16159 , (1483 1— 3)
C k. Sąd powiatowy w Sniatynie po 

daje niniejszem do powszechnej wiadomości, 
że w sprawie egzekucyjnej Dawida Rosen- 

_ hecka przeciw nielet. spadkob. Teodora Osta-

Lwowska Nr. 50 i  dnia, i marca 1898.

fijczuka Iwana o zapłacenie kwoty 150 zł. 
a. w. z przyn. odbędzie się dnia 28 marca 
1898 i dnia 28 kwietnia 1898 każaym razem 
o godz. 11 przed południem w sądzie tut. 
przymusowa sprzedaż 1/6 części realności wyk. 
hip. 1. 221 ks gr. gm. B łełuja i całej real­
ności whl. 223 tej gminy dłużnika Teodora 
Ostafijczuka IwaDa względnie tegoż nieletn. 
spadkobierców własnych.

Ceny wywołania stanowią kwoty 155 zł. 
34 ct. i 215 zł. a. w., zaś wadya 10% tychże.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli u- 
stanowiony adw. dr. Markussohn ze Sniatyna.

Reszlę warunków licytacyjnych przej­
rzeć można w tus. registraturze.

Ściatyn, dnia 10 grudnia 1897.

13940 (1462 1 - 8 )
Celem zaspokojenia wierzytelności An­

drzeja Machnickiego w kwocie 17 zł. 33 ct. 
w. a. odbędzie się w tut sądzie w dniaeh 
31 marca i 5 maja 1898 każdym razem o 
godz. 10 rano publiczna licytacya realności 
Nr. 263 wyk. hip. Nr. 263 gm. Uście solne 
objętej Józefa Piebańczyka własnej.

Cena wywołania 140 zł.
Wadyum 14 zł.
Resztę warunków licytacyjnych w sądzie 

można przejrzeć.
C. k. Sąd powiatowy.

Bochnia, dnia 13 grudnia 1897.

L. 8133 (1513 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Tuchowie o- 

głasza, że na zaspokojenie wierzytelności Baum- 
ruka w kwocie 600 zł. odbędzie się dnia 30 
marca 1898 i dnia 4 maja 1898 o godz. 10 
rano egzekucyina sprzedaż realności wyk. hip. 
1. 543 ks. gr. gm. Ryglice objętej dłużnika 
Jana Jękota własnej.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 625 zł.

Wadyum 63 zł.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli u- 

stanowiony został dr. adw. Agatstein z Tu­
chowa.

Resztę warunków licytacyjnych i pro­
tokół oszacowania można przejrzeć w regi-
ołro fllT̂ A

Tuchów, 30 listopada 1897.

L. 9623|95 (1155) (1502 1 - 3 )
Dnia 31 ma>ea i 2 maja 1898 każdym 

razem o godzinie 10 z rana odbędzie się w 
tut. sądzie egzekucyjna publiczna licytacya 
połowy realności w Kędzierzynce położonej 
wyk. hip. 27 objętej i całej realności lwh. 71 
objętej Wiktoryi Knapikowej własnych na 
pokrycie pretensyi Izaaka Klingera w kwocie 
20 zł. 15 ct. a. w. z pn.

Cena wywołania wynosi co do realności 
lwh. 71 kwotę 66 zł., zaś co do połowy 
realności lwh. 27 kwotę 736 zł. w. a. zaś 
wadyum 10%  ceny szacunkowej.

Resztę warunków możaa przejrzeć w tut, 
registraturze.

0. k. Sąd powiatowy.
Dobczyce, dnia 31 grudnia 1897.

L, 13865 (T463 1 - 3 )
Celem zaspokojenia wierzytelności miejs. 

Kasy oszczędności w Bochni w kwocie 35 zł. 
odbędzie się w tut. sądzie w dniach 31 mar­
ca i 5 maja 1898 każdym razem o godz. 10 
rano publiczna licytacya 15j 140 części real­
ności Nr. 700 i ‘ wyk. hip. Nr. 700 i 446 
gminy kat. Bochnia objętych Józefa Milllera 
własnej.

Cena wywołania 111 zł. 20 ct.
Wadyum 12 zł.
Resztę warunków licytacyjnych w sądzie 

można przejrzeć.
C. k. Sąd powiatowy.

Bochnia, dnia 10 grudnia 1897.

L. 6080 (1511 1 - 3 )
W c. k. Sądzie powiatowym w Skawi­

nie odbędzie się celem zaspokojenia wierzy­
telności Lobia Fischa w kwocie 125 zł. 60 ct. 
a. w. z pn. w dniu 31 marca 1898 i dnia 
5 maja 1898 każdym razem o godz 10 rano 
przymusowa sprzedaż realności lwh. 115 ks. 
gr. gm. Radziszów objętej Zofii Siewierskiej 
własnej.

Cena wywołania wynosi 70 zł.
Wadyum 7 zł.
Warunki licytacyjne przejrzeć można w 

registraturze sądowej.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

mianowany c k notaryusz Paszkowski w Ska­
winie.

Skawina, 23 listopada 1897.

L. 8113 (1539 1— 3)
Sąd powiatowy w Żabnie ogłasza, iż 

celem zaspokojenia należytości Tarnowskiej 
kasy oszczędności w ilości 49 zł. z pn. odbę­
dzie się tutaj dnia 23 marca i 20 kwietnia 
1898 o 10 rano egzekucyjna sprzedaż połowy 
realności whl 92 ks. gr. gminy Laskówka 
objętej Józefa Panka własnej.

Oena wywołania 1383 zł.
Wadyum 138 zł.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli dr. 

Myciński w Żabnie.?
Żabno, 6 listopada 1897.

L. 8355 _ (1538 1—8)
Sąd powiatowy w Żabnie ogłasza, iż 

celem zaspokojenia należytości Tarnowskiej 
kasy oszczędności w ilości 345 zł. 68 ct z 
pn. odbędzie się tutaj dnia 23 marca i 20 
kwietnia 1898 o 10 rano egzekucyjna sprze­
daż realności whl. 56 i 57 gminy Zalipie 
objętej Jana i Maryanny Łysików własnej.

Cena wywołania realności lwh. 56 sta­
nowi suma 1885 zł., zaś realności lwh. 57 
suma 588 zł.

Wadyum 188 zł. i 55 zł.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli dr. 

Myciński w Żabnie.
Żabno, 19 listopada 1897.

L. 7477 (1532 1— 3)
W dniach 26 marca i 80 kwietnia 1898 

każdym razem o godzinie 10 z rana odbędzie 
się celem ściągnięcia wierzytelności Emanu­
ela Mandelbauma w kwocie 27 zł. 29 ct. a. 
w. z pn. publiczna licytacya 1/8 części real­
ności lwh. 134 ks. gr. gm. Brodła Heleny z 
Bemiaków Matysikowej własnej.

Oena wywołania 59 zł. 25 ct.
Wadyum 5 zł. 29% ct.
Resztę warunków przejrzeć wolno w tut. 

sądzie.
0. k. Sąd powiatowy.

Krzeszowice, dnia 30 grudnia 1897.

L. 5594 (1526 1 - 8 )
W dniach 29 marca i 29 kwietnia 1898 

każdym razem o godzinie 12 przedpołudniem 
odbędzie się w tutejszym c. k. sądzie przy­
musowa sprzedaż w drodze publicznej licyta­
c ji realności w księdze gruntowej dla gminy 
katastralnej Pochówka na imię dłużnika Ha- 
wryły Fedorów wyk. hip. 1. 144 objętej w 
Pochówce położonej w celu ściągnięcia kwoty 
20 zł. w. a. z pn. na rzecz Mikołaja Hirnyka 

Cena szacunkowa wynosi 209 zł. 50 ct. 
Wadyum 20 zł 95 ct.
Gdyby nie można ściągnąć ceny sza­

cunkowej, realność powyższa na ostatnim 
terminie także poniżej takowej sprzedaną bę­
dzie

Resztę warunków licytacyjnych i proto­
kół oszacowania tej realności przejrzeć można 
w tutejszosądowej registraturze.

0. k. Sąd powiatowy 
Bohorodczany, 16 listopada 1897.

L, 5170/94 (1527 1— 3)
W dniach 30 marca i 30 kwietnia 1898 

każdym razem o godzinie 10 przed południem 
odbędzie się w tutejszym c. k. Sądzie przy­
musowa sprzedaż w drodze publicznej licytacyi 
realności w księdze gruntowej dla gminy kat. 
Bohorodczany na imię dłużnika Hrycia Psica 
wyk. hip. 1. 53 i w Bohorodczanach położonej 
w celu ściągnięcia należytości w kwocie 120 zł.

Cena szacunkowa wynosi 365 zł. 85 ct, 
a wadyum 36 zł. 58 ct.

Gdyby nie można ściągnąć ceny sza­
cunkowej realność powyższa na ostatnim ter­
minie także poniżej takowej sprzedaną będzie.

Resztę warunków licytacyjnych i proto­
kół oszacowania tej realności przejrzeć można 
w tutejszosądowej registraturze.

C. k. Sąd powiatowy. 
Bohorodczany, dnia 4 grudnia 1897.

L. 11153 (1536 1— 3
0. k. Sąd powiatowy w Rymanowie po 

daje do wiadomości, że w skutek podkupi 
ofiarowanego przez Leona Chilla w kwoch 
1380 zł. a w. odbędzie się celem zaspokoje­
nia wierzytelności Szymona Klingera w kwo 
cie 1000 zł. a. w. z pn. dnia 5 kwietnia 1891
0 godzinie 11 rano w tym sądzie egzeirucyjn; 
ponowna publiczna sprzedaż 20/48 części re 
alności pod lk. 39 w Rymanowie położone 
lwh. 282 ks. gr. gminy kat. Rymanów obję 
tej, dłużniczki Racy Abraham własnych n; 
3445 zł. 83% et. a. w. oszacowanych.

Na terminie tym pomienione części re 
alności sprzedane zostaną li powyżej kwot’ 
1380 zł. a. w.

Wadyum wynosi 345 zł. a. w.
Resztę warunków licytacyi, akt opisani!

1 oszacowania przejrzeć można w tus. regi 
straturze.

Rymanów, 81 grudnia 1897.

L 23872 (1528 1—1
W dniach 24 maja i 21 czerwca 189 

każdym razem o godz. 10 rano odbędzie si 
w tutejszym sądzie publiczna licytacya rea 
ności w Delatynie położonej wyk. hip. Ib. 122 
księgi gruntowej gminy Delatyn objętej r 
zaspokojenie pretensyi Joela Regera w kwoc 
35 zł. a. w. z pn.

Oena wywołania 210 zł.
Wadyum 21 zł. a. w.
Przy drugim terminie zostanie powyżs? 

realność także niżej ceny szacunkowej sprzi 
daną.

Kuratorem niewiadomych wierzycie 
ustanowiono adw dr. Berlsteina w Delatyni 

Protokół oszacowania i wyciąg hipoti 
czny oraz bliższe warunki licytacyjne przejrze 
można w tusądowej registraturze.

0. k. Sąd powiatowy 
Delatyn, dnia 31 grudnia 1897.

A
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Kcnkursa.
L. 591 (1450 S— 3)

Wydział powiatowy w Przemyśla­
nach rozpisuje niniejszem konkurs na 
p-^-sdę lekarza okręgowego z siedzibą 
w Swirzu.

Do okręgu sanitarnego należą na- 
sięp-ująoe miejscowości z powiatu prze- 
myślańskiego : Swirz, Kopań z G-niła, 
Haaaczówka, Hanaczów, Kimirz, Obie- 
bowice świrskie, Niedzieiiska, Tuczna, 
z Prybeniem, Ostałowiec, Żędowice, 
Wojciechowice i Dobrzamca.

Lekarz okręgowy pobierać będzie 
płacę s funduszu powiatowego rocznie 
500 zł. płatną przez Wydział powiat, 
w ratach miesięcznych z góry, ryczałt 
na koszta podróży ustanowiony przez 
Wydział krajowy rocznie 340 zł. i da­
tek: gminy Swirza rocznie 100 zł. pła­
tny w kwartalnych ratach z góry przez 
Zwierzcho :ść gminną w Swirzu.

Chcący uzyskać posadę lekarza o- 
kręgo^ego muszą prócz dostatecznej 
fizycznej zdolności posiadać warunki 
wymagane w §. 7 i 8 ust, z dnia 2 
lutego 1894 Nr. 17 Dz. ust, i rozp. 

, mianowicie:
1. prawo obywatelstwa austrya-

2. dyplom doktora medycyny u- 
prawniający do wykonywania praktyki 
lekarskiej.V '

8. nieskazitelny charakter,
4. znajomość języków krajowych,
5. praktykę najmniej dwuletnią w 

zawodzie lekarskim.
Obowiązki lekarza okręgowego są 

bliżej określone w insirukcyi służbowej 
wydanej na zasadzie §. 14 ust. kraj. 
Nr. 83 dz. ust. i rozp. kraj. z 31 g ru­
dnia 1891.

Prócz tego będzie miał lekarz o- 
kręgowy obowiązek utrzymywania apte­
ki domowej

Dotyczące podania należy wnosić 
najpóźniej do 1 maja 1898 do Wydziału 
Rady powiatowej w Przemyślanach.

Z Wydziału powiatowego.
Przemyślany, 23 lutego 1898.

L. 3719198 (4) (1492 3 - 3 )
KONKURS.

Posada radcy sądu krajowego w Czer- 
niowcach w YII klasie rangi ze systemizowa- 
nemi poborami jest do obsadzenia.

Podania wnosić należy, do Prezydyum 
ek. sądu krajowego w Ozerniowcach na;dalej 
do 20 marca 1898.

Lwów, 25 lutego 1898.

L. 1|98 30 (1498 2— 3)
0 k. Sąd obwodowy jako handlowy po­

daje do wiadomości, że przy wyborze odby­
tym S lutego 1898 wybrany został tutejszy 
adw. dr. Eliasz Fischler zawiadowcą masy 
konkursowej firmy M. W. Susslak & Kalmans 
Nachfolger zaś adw dr. Hermann Falk za- 
stępcą.

0. k. Sąd obwodowy. Oddział IY.
Stanisławów, 12 lutego 1898.

L. 3/98 (2) (1494 2 - 3 )
C. k. Sąd krajowy we Lwowie oddział 

YII, otwiera niniejszem konkurs do całego 
ruchomego, jskoteż do całego nieruchomego 
a w krajach, w których obowiązuje ustawa 
konkursowe, z dnia 25 grudnia11868 nr. 1 
H z.p.p. położonego majątku Eliasza Silbera 
nleprotckołowanego kupca we Lwowie przy 
ul. Sykstuskiej 1. 1.

'K ierow nictw o tego konkursu porueza 
się pana Oiecimirskiemu e. k. Radcy sądu 
krajowego jakok komisarzowi konkursowemu, 
zaś tymczasowym zawiadowcą masy ustanawia 
się p. adwokata dr. Władysława Góreckiego 
wzy ając zarazem wierzycieli, aby po przedło­
żeniu dokumentów, służących do wykazania 
ich pretensyi, poczynili swe wnioski co do 
zatwierdzenia tegoż lub ustanowienia innego 
zawiadowcy masy i aby przedsięwzięli wybór 
wydziału wierzycieli, w którym to celu wy­
znacza się termin na dzień 8 marca 18S8 na 
godzinę 10 przed południem w biurze Nr. 20.

Ktokolwiek chce wystąpić z jakąbądź 
pretensyą do wspólnej masy rozbiorowej, ma 
takową zgłosić w tym sądzie krajowym, we­
dle przepisu ustawy konkursowej pod rygo­
rem zagrożonych tamże szkodliwych skutków 
prawnych przed upływem 30 kwietnia 1898 
j podać ją na terminie na dzień 17 maja

1898 godzinę 10 przed południem, w biu 
rze wyznaczonym do uznania płynności i 
oznaczen i  prawa pierwszeństwa, chociażby 
nawet o nią spór już był wytoczcmy.

W L rzyci Moru, którzy zgłoszą się ze swe- 
mi prete: syami, przysłużą prawo wybrać na 
tym terminie w miejsce dotychczasowego za­
wiadowcy masy, zastępcy cnego i członków 
wydziału wierzycieli — inne osoby, posiada­
jące ich zaufanie.

Na terminie, wyznaczonym do wykaza­
nia płynności zgłoszonych wierzytelności, ma 
być usiłowane przyprowadzenie do skutku 
ugody v/ myśi §. 68 ustawy konkursowej.

Dalsze ogłoszenia w toku rozprawy kon­
kursowej umieszczane będą w „Gazecie 
Lwowskiej".
Z c. k, Sądu krajowego, cyw. Oddział VII.

Lwów, dnia 24 lutego 1898.

S. 1/98 (1) (1451 2— 3)
Vom k. k. Kreisgericht in Brzeżany 

wird hierait iiber Ausuchen des Niesen Milch 
gema? §. 62 1. Konkursordnung iiber das 
sammtliehe, wo immer befindliche bewegliehe 
femer iiber das in den Landern fur welche 
die Konkursordnung vom 25 Dezember 1868 
Nr. 1. R. G. B. Giltigkeit hat befindliche 
unbewegliche Verinógen des Nisen Milch 
Lederhandler in Podhajce eroffnet.

Zum Konkurskomissar wird der k. k. 
Bezierksriehter in Podhajce H. Marceli F e -’ 
dyński und zum einstweiligen Konkursmassen- 
verwalter H. Adw. Dr. Pawlikowski bestelit.

Die Glaubiger des Kridatars werden 
aufgefordert bei Vorlage der ihre Forderungen 
ausweisenden Dokumente bei der auf den 11 
Marz 1898 beirn k. k Bezirksgericnte in 
Podhajce hiemit anberaumten Tagfahrt ihre 
Antrage wegea Bestatiguug des einstweiligen 
Massenverwalters oder Bestellung eines an- 
deren einzubringen und zugleich die Wahl 
der Stallvertreters und des Glaubigerausschus- 
ses vorzunehmen

Wer eine Fordnung an die Konkurs- 
masse ais Glaubiger stellen will, hat dieselbe 
auch wenn ein Sireit dariiber anbangig wa- 
re bei diesem k. k. Kreisgerichte oder bei, 
dem k. k. Bezirksgericbte in Podhajce nach 
Vorschrift der Konkursordnung unter den 
angedrohten Rechtsfolgen bis zum 31 Marz 
1898 zur Ammelducg zu bringen.

Die Liąuidierung und Yorratsaustragung 
derselben wird die Tagfahrt beim k. k. Be 
zirksgerichte in Podhajce auf den 20 April 
1898 anberaumt.

Den Glaubigern, welche ihre Forderun- 
gen ammeldeten, steht aus Reeht zu nei 
lezterer Tagfahrt an die Stelle des bisherigen 
Massenverwalters, seines Stelyertreters und 
der Mitglieder des Glaubiger- Ausschusses 
andere Personen ihres Vertrauens zu wahlen 
der Termin vom 11 Marz 1898 wird zu­
gleich zum Ausgleichsversuche, bestimmt.

Die weiteren Kundmachungen im Zuge 
des Konkursyerfahrens werden im Amtsblatte 
der Lemberger ZeituDg erfolgen.

Brzeżany, 26 Februar 1898.

ICurate
L. 427J792|X (1499 2—3)

Wincenty Hałatkiewicz uznany umysło­
wo chorym, kuratorem jest ustanowiony Mar­
celi Ferdynand 2 im Hałatkiewicz.

O. k Sąd powiatowy. Oddział X 
Kraków, 20 lutego 1898.

L. 12808 (1481 2 - 3 )
Salom ę Oberc z Rymanowa uznano głu­

pkowatą, kuratorem ustanawia się Michała 
Cetnarskiego z Rymanowa.

O. k. Sąd powiatowy.
Rymanów, 31 grudnia 1897.

L. 6263 (1476 2 - 3 )
Ogłasza się, że Michał Pająk z Kopek u- 

znany umysłowo eborym, a kuratorem dla 
niego ustanowiono Kazimierza Worsę z Kopek 

Nisko, 1 sierpnia 1897.

L- 16751 ' (1467 2 - 3 )
Nestor Ohołodiuk z Sosolówki uznany u- 

mysłowo chorym, kuratorem ustanowiony Pe- 
tro Derij z Sosolówki.

O. k. Sąd powiatowy.
Ozortków, 15 października 1896.

L, 37680/95 (1460 2 - 3 )
Jan Borówka z Bronowie małych mar­

notrawcą uznany, kuratorem jego Maciej 
Czepiec.

Sąd miej. deleg.
Kraków, 29 sierpnia 1895.

L. 10134 (1465 2— 3)
Jan Gąsiorek z Krzeczowa uznany zo­

stał umysłowo niedołężnym.
Kuratorem jego Michał Brzytwa z Krze­

czowa.
C. k. Sąd powiatowy 

Bochnia 12 października 1897.

L. 39383 (1524)
Michał Kowalik gospodarz z Rzuchowy 

został uznany za marnotrawcę, jego kuratorem 
ustanowiono Jana Kędziora gospodarza z Rzu- 
chowy.

C. k. Sąd pow. miej. deleg 
Tarnów, dnia 31 grudnia 1897.

L . 5/98 1525 1—3)
Maryanna Stopkowa z Janowie uznaną 

została uchwałą sądu obwodowego wadowi­
ckiego za umysłowo chorą, kuratorem usta­
nowiono Józefa Stopkę z Janowic.

C. k Sąd powiatowy. Oddział I.
Biała, 1 lutego 1898.

L. 4|98 (1533 1 - 3
Karola i Filomenę małżonków Jakobsche 

z Kamionki str. uznano marnotrawnymi, ku­
ratorem ustanowiono im Antoniego Jakobsche 

O. k. Sąd powiatowy.
Kamionka, 29 stycznia 1898.

IY. 1897/1101 4 (1534 1— 3)
Piotr Stańko syn Wasyla gospodarz z 

Witkowa nowego uznany został marnotrawcą, 
a kuratorem ustanowiono Jana Seńkusia

C. k. Sąd powiatowy.
Radziechów, 14 lutego 1898.

SI- 4 (1281)
Sm sJłamett ©etner Hftajeftat beS SfaijcrS!

SDaS f. f. Sanbe&jeridjt SBien al£ iJJrefj* 
geridjt l»at auf Slntrag ber f. !. ©taatSan* 
ttaltfdjaft erfannt, bafj ber Snijalt ber perto* 
bt|djen 5)rucEfd)rift: „SEfipograpt/ifdje (£arricetu= 
ren", STeummer 65, 4 Satjrgang, ddo 15 ge* 
bruar 1898, unb atuar tfinjtdjtticl) bcrbreile^* 
ten ©tropi/e beź veebicf)te3: 2icb bon
ber beutjdjen Sreue" begtnnenb mit „ O  beutfcf/e 
5£reu nnb 3teblicf)feit“ nnb enbigenb mit „gum 
fiicb bon ber bmtjĄen lEreu" ba£ SSerbre^tu 
nad) §. 65 a ©t. ® . begriinbe, unb eg ioirb 
nad) §. 493 ©t. 0 .  bag SSetbot ber SBa*
terberbreitung biefer S)rudfdąrift auSgejprodjett, 
bie oon ber f. £. ©taatSantoalfidjaft oerfugte 
SSejd)lagnal)tne nad) § 489 @t. 1)3. 0 .  beftatigt 
unb nad) § 37 jJJr. ®. auf bie iBermdjtung 
ber faifirten ©jemplare erfannt.

SBien, am 17 gebruar 1898.

Sm Hiamen ©ciner SJłajefttit be2 fiaiferg/ 
2)a$ f. f. 2anbe*gerid)t SBien alg tfkejj* 

geridfi f)at auf Slnirag ber f. f. ©taotSanwalt* 
fcfjaft erfannt, bafj ber Sntjalt be* in ber 3lum* 
mer 44 ber periobtdjen $)rucffd)nft: „Oftbtutfdje 
IRunbfcfjau" bom 14 gebruar 1898 auf ©eite 
2, ©palte 3, unter ber iRubrif: „iBon bentfi^en 
$odjfdjulen" enttjaltenen SA tifelg mit ber SI uf* 
fd jrift: „iReiĄgbeutf^e 93nrfd)enfc|aften tn
SBien" tn ber ©telle bon „@te bebeutet aber 
and)" big „§eil Slhbeutfd)lanb“ bag iBerbre* 
d)en nad) §§. 58 e. unb 59 c @t. ©. begritn* 
b’, unb eg toirb nac^ § 493 @t. D  5J3. 
bag SSerbot ber SBeiteroerbreitung biefer 2)rucf* 
fc^rift anggejproc^en, bie bon ber f. f. ©taatg* 
antoaltjdjaft berfiigte fflejdjtagnatjti e nac^ § 489 
©t. jfj O. beftatigt unb naci) § 37 j(k. ® 
auf bie Sernidjtuug ber faifirten G^emplace 
erfannt.

SBien, am 17 gebruar 1898

2)ag f. f. Oberlanbeggcridjt tn ®rag tjat 
mit bem (Srfenntniffe nom 3 gebrnar 1898,
D. i8 |98jl, bie SBeiterberbreitung ber Slmnnter 
6 ber 3 ęttfĄ rift: „Oberfteirifdje i8 olfggeiiuttg“ 
nom 20 Sanner 1898 toegen beg Slrtifelg : 
„3tuei SGiilltDnen (Sulben ^inauggetoorfen11 nacć 
§ 65 a ©t. ® . berboten.

®ag f. f. Sanbeg* alg if3re^gerid)t in $>rag 
|a t  mit bem Srfenntniffe bom 3 ł Sanner 
1898, jfk. 122|9b|2, bie SBeiteroerbreitung ber 
Słummer 8 ber ^citfĄ rift: „Radikalni Listy" 
botn 26 Sćinner 1898 tuegen beg Slrtifelg; 
„Feuillet n. Tentokrat pohadkovy" nad) § 63 
©t. ®. berboten.

F łwieszczenia
L. 1042(96 (1 II.) _ (1488 3 - 3 )

C. k. Sąd powiatowy w Zbarażu zawia­
damia nieznaną z miejsca pobytu i zamieszka­
nia Magdalenę Żsrebną, że celem doręczenia 
uchwały z 6 listopada 1897 1. 7168 w sporze 
ustnym Zacharka i Pelagii Bartków przeciw 
niej o uznanie prawa własności parceli lwh. 
725 2 w Berezowicy małej z pn. wydanej u- 
stanowiono dla niej kuratorem Franciszka So­
bola ek. notaryusza w Zbarażu i że do inro- 
tulacyi aktów w powyższym sporze wyzna­
czono termin na dzień 29 marca 1898 o godz. 
9 przed południem.

Wzywa się przeto Magdalenę Źerebną, 
by się sama w tut. sądzie zgłosiła, lub inne­
go pełnomocnika sądowi wskazała, gdyż zgu­
bne skutki z tego wyniknąć mogące sama so­
bie przypisze.

Zbaraż, 14 lutego 1898.

L. 111972(97 (139w 8w
Ponieważ Leopold Pelz , praktyk ^  

Urzędu podatkowego w Żydaczowie otrzyma 
szy czterodniowy urlop wydalił się w y , 
24 września 1897 z miejsca służbowego 1 
tychczas do służby nie powrócił, ani te ^  
miejscu swego pobytu nie doniósł,_
go w myśl Najwyższego postanowienia z
24 czerwca 1835, ogłoszonego 
mery nadwornej z dnia 9 lipca 18351- '
(Zbiór norm. skarb, z roku 1835 str. l  h 
ażeby w przeciągu 6 tygodni, licząc oc* . 
ogłoszenia niniejszego wezwania_ w cz§  ̂
Urzędowej Gazety lwowskiej, jawił SV .w C„m 
Starostwie w Żydaczowie, gdyż w Prze®iwn^ v. 
razie uważać się go będzie, jak gdyby * 
stąpił za służby rządowej i wykreśli się & 
ze stanu osobowego e. k. praktykantów P 
datkowych.

0. k. krajowa Dyrekcya Skarbu.
Lwów, dnia 18 lutego 1898.

L. 3170 (1491 B -J )
0. k. wyższy Sąd krajowy we Lwo ^ 

ogłasza niniejszem, że pan Karol Ilgner c. • 
notaryusz w Boryni wskutek przyzwoY ^ j  
reskryptem c. k. Ministerstwa sprawiedliwi 
z 21 października 1897 1. 23733 p r z e n ie ś ^  
go na urząd c. k. notaryusza w Szczer'- 
dniem 26 lutego 1898 z urzędowania w ^  
ryni ustępuje, a dnia 1 marca 1898 urzg' 
wanie w Szczercu obejmuje.

Lwów, dnia 15 lutego 1898.

L. 4978/97 (1266 3 - J
0. k. Sąd powiatowy w Kopyc*y? 

zawiadamia, że dla niewiadomej z
pobytu Hindy Hauslinger w 
jej tus. rezolueyi z dnia 29 grudnia 1896

1raa'a
w-a.

14519 zezwalającej na w y k r e ś le n ie  P̂ 
zastawu dla kwoty 854 zł. i 150 zł- s 
w stanie biernym realności wbp. 1 vaaa 
Kopyczyńce, kuratora w osobie p- Mar3 J 
Glazerewicza ustanowiono

O k Sąd powiatowy 
Kopyczyńce, dnia 20 lipea 1897.

L . (1496
D r. Zygmunt Myśków p rz e s ie d la  - 1* 

Ustrzyk dolnych do Podgórza.
Z Wydziału Izby Adwokatów. 

Przemyśl, 24 lutego 1893.

L 10395 (1407 ^
C. k. Sąd powiatowy w Dukli z* ^ y ng 

mia z miejsca pobytu niewiadomą Kata
ze Szyszlaków Ryglową ze Zboisk, że P 
wie egzekucyjnej Sebyji Parnesa przed .fij 
pto. 130 zł zpn. ustanowiono do zstęp°wa*^ "l&
kuratora w osobie Jana Kroka gospo(l8r â „,a.
Zboisk i wzywa ją, aby ustanowionemu 
torowi środki do obrony udzieliła. 

Dukla, 30 grudnia 1897.

----------------------01417

kura-

8 -
-3)

L - 128
0. k. Sąd powiatowy w Zółkwl ^jarCi- 

damia niewiadomych z miejsca pefiD’1 ,!K8nia 
na i Annę Harschenów, iż celem *•
im ts. uchwały z dnia 18 marca ^  ^ qX0, 
2629 kuratorem ad actmn dr. Mi6̂ uCbvfały 
la w Żółkwi ustanowił i temuż te 
doręczył.

Żółkiew, 30 grudnia 1897

L, 12061 ( l / 34ia nie'
0. k. Sąd powiatowy z a w ia d a  g a(je- 

wiadomego z miejsca pobytu Henry 
machera, iż ustanowił dlań kuratoref ^0juey| 
dr. Zakrzewskiego i temuż 6°r§Cnq™ \. ^  
tut. sądową z dnia 31 marca 1 j-eilłl® Pt0 
w sprawie egzekucyjnej S a lam o n a  
50 zł. dla niego przeznaczoną.

Bochnia, 6 września 1897.
    n 'i37  3 "

L- 8757 AilatfDie
0. k. Sąd powiatowy w , 

wiadamia z miejsca pobytu u:e r„czema 
Eliasza Dawida Habera, iż celem g grip 
temuż ts. uchwały tabularnej z „„jjucyj86-- 
dnia 18 6 1 18836 w sprawie ef Daffido^ 
Skarbu Państwa przeciw Eliasz0^  , yjoe^° 
Haber dozwalającej prenotacD ogz w sta®1® 
prawa zastawu dla sumy 23oa ■ ^ Sa-
biernym realności whl. 202 ks, g : ]ratorem 
dzawka Habera własnej, ustano'* 
adw. dr. Jakóba Andermana w 

Delatyn, 30 czerwca 189 <

-3)

L. XII 37|97 3| VI
11426 3 - 3) 
L Kr**0*

0. k. Sąd krajowy cywilny ^ .a
na prośbę Franciszka Józefa f j  vStwa
posiadacza policy życiowej to w doia ,
jemnych ubezpieczeń w F rako^ ktpr •
kwietnia 1888 Nr. 18679 ^  zvł w  izabezpieczy1 poFranciszek Józef Ż y r a k  zabezpiocz ^
według II tablicy w ilości o p0licy, ,a •
jego śmierci płatny włascicie prz8?UL
policę tę przedłożył tut. sąd° o(j ^aia
1 roku 6 tygodni i 3 dni lm |  ^  prze '.
statniego ogłoszenia tego e y ’ e żąda '
wnym bowiem razie na p orzo n ąuZ' 
proszącego powyższa pohea za
n% zostanie. nunyiał VI

;C. k. Sąd krajowy O ddgg
Kraków, dnia 3 lutego



9

DtO

• 357/> (1444 3 - 3 )
wi a  ■ ®ad powiatowy w Skalacie za - 

Wamia Łucyę z Pilipów Czajkowską, nie- 
aflomą. obecnie z miejsca pobytu o zaszłej 

W  -U ^3 grudnia 1896 w Ćhmieliskaeh 
p o * ?  brata Jędrze a Pilipów vel Filipów, 
po /Jrym  też do dziedziczenia z ustawy jest 
fok a zarazem wzywa ją, by w ciągu 
Wj}U spadku tego się zgłosiła, lub ustano- 
Cz a w Hi sprawie pełnomocnika, gdyż ina- 
ratft uP̂ 7w ê le§° czasu w jej imieniu ku­
fie * n ^jbpów deklarację spadkową wnie- 
d , ’ z tymże rozprawa spadkowa przeprowa- 
Qzô  będzie.

C. k. Sąd powiatowy, 
kkałat, 2 czerwca 1897.

L' 17785 (1436 S - S )
n k' powiatowy w Delatynie wży­

l i^  lezęanego z miejsca pobytu Józefa Srao- 
iku aze8y sie w ciągu roku zgłoził do spa-

§fudnia
P° swoim ojcu Janie Smoluchu dnia 26

°stat 1^ 7 w ^ arzeCzu bez pozostawienia 
po „ T  rozporządzenia zmarłym, gdyż 
mj PD^ie tego czasu spadek ze zgłaszający­
ch ó® “° jakowego i z jego kuratorem adw. 
^adzer e'nem z Delatyua zostanie przepro-

Delatyn, 28 listopada 1896. 

9776 ----------------0 (1301 3 — 3)
°zHaitrf powiatowy w Peczeniźynie,
SllJ Rozalii z Ficyczów BerezowskiejSkl, skiej
sceê w Ĉz°wej, która w nieznane bliżej miej- 

189,
Ameryki wyemigrowała, że dnia 15 

cyCz do 1- 3673, wniósł Antoni Fi
Sllo ś c i P r°śbe o intabulaeyę praw wła-
h
do

iZu , ,realuości 1. wyk. 74 i odpisanie z wy- 
P- parceli gr. 221|2 i dopisanie jej

iy k ^ 7^ ^s' ^ r ' |̂in' ^at- Berezów Har ’ Iftórą załatwiono tus. uchwałą z 15
i'ieya 78^7 1. 3673 i że dla niej Wasyla
actû 3 Z Berezowa niżnego kuratorem ad
dore„ stanowiono i temuż uchwałę powyższą
S w  t ° -  Wzywa się ją, ażeby temu kura-
ioue sr°dków dowodowych dostarczyła lub
bô jp Zastępeę tut. sądowi oznajmiła, inaczej

i ® skutki zaniedbania sarna sobie przy-
' p§<dzie musiała.

eczeniżyn, dnia 30 października 1897.
VIIIp ^2600197 (3) 

rzeci.w Mendlowi Neumannowi wzglę
8)

dme .
Altgj. e^oz nieobjętej masie sp 
MaioJ^.^eumannowi dotąd w_ Wielopolu i

(1312 
nowi 

cadkowej oraz

^ arsk‘?»! ^ ‘amantowi dotąd w Łączkach ku 
^0l|rar zamieszkałym w wekslowej sprawie 
Wąe«fS-Wa wzajemnego kredytu w Dębicy 
^ T?rn 8'^ przed e. k. sądem obwodowym 
et. ^  °Wie przeciw nim o 100 zł. 20 
P̂ia qa llia być doręczony nakaz zapłaty z 

p Bodnia 1897 liczba 24016.
•hanjj j ■Pieważ niewiadomo gdzie Al ter Neu- 
tPasj “ ajer Diamant przebywają i ponieważ 
?bjętą 9&<J^°wa Mendla Neuinann jest nie- 
3  h i^ ^ n a w ia  sie ira w celu strzeżenia 
% err -  kuratora ‘w 

rp w Tarnowie.
osobie pana adw. dr.

’1'UanI1Ze kurator zastępy wać będzie Altera 
^ k o J 1’ Majera Di-immla i nieobjętą masę 
1 /^ 'e  * ^7eDdla Neuraanna w rzeczonej 

* onjn& *c'k koszt i nieb zpieezeństwo do- 
?°ePika Siłdzie st§ n>e zgłoszą lub pełno- 
^ k o ^ J 119 zamianują i dopóki interes masy 

0 jj zastępstwa wymagać nie przestanie, 
m Sąd obwodowy. Oddział II. 

y Sarnowie, dnia 12 lutego 1898.
% 7 _________________________

rui 0. jj „ (1333 3—3)
 ̂H * fttld nhwn^niw w Rt.ruin zaw

v j ytn r, ’-j "
,spadkobierców Izydora Jankowskie-

s e i mGS° 3 miejsca pobytu Józefa 
a a Pobyt ^ §dnift tegoż niewiadomych z miej-

ot w ee F ^  CieQciewicz »aJeiu dor.
Sydonie Mayerberg 

gezenia im uchwały tabularnej 
Samborze z dnia 28

femn °s«bi
1- 17412 ustanowiony został ku-

W ’ ^ipn°le a<̂ w' ^ r’ -^a'ka w Stryju, któ- 
® ^z ie lić  potrzebnych informacyi

wskazać pełnomocnika.
T, 6 J grudnia 1897.

'  5 4 7 o  _________________________

Mas k. & , (1435 3—3)
'a n; powiatowy w Cbodorowie za- 

Irz,.'^ Dia‘ew*a^°mego z miejsca pobytu 
dnia ^ P 'en i^ n̂ st,t,*i' na’ Zft Hupało za; 1 i 1 y u iiijucau

, 1̂ ii,..,111 kleleny Kałyt-zek, wniósł w
ew n “ Pca i 897 dn i sa.p î ','Uznam '^' do 1 ° 4 '" ,  przeciw memu 

jtp fci'J do h, n,e i zamtabnlowarue prawa wła- 
nyS r  gruntowych 74 p i 748| 2 
Ig *• SOgj^Pofecznego wykazem hi_potecz-flw 2rj łri- r\
aU; i Podniestrzar.y lub zapłacenie

w tur j żyra sadz:e na 
189 8 o K'"dżinie 9 rano 

mu

?  h ‘k!y  l9rmi0
oriw llpmn i r

Sleŝ zan j Uratorowi Janowi Czarne

t - idf 9 i u a j s ż e l g 0  W z y w aHouj aj)ej iny y ustanów 
'adipd?^a Sohfn°ae^* llc>zielił, lub innego peł- 

OyUia teeo U,8tai??w ił» Sdyz wynikłe z 
“odorń^ skutki, sam sobie przypisze 

( t 1 °w> dnia ~ ■
U 072

V Sąd _ (1405 3 - 3 )

^?kutek dor9ezono
się Dawida Dia- 

ustanowionemu kuratorowi

sierpnia 1897.

k.
arŻVn^'adorna*,° ^ a*;owy w Dukli zawiada •'Ug . 4  Z zvc.ia 1 „„i_i., it-ow z ,zycia i miejsca pobytu Ka- 

t!’ *e celem doręczenia ts e-

gzekueyjnej rezolucji z 2 lutego 1897 1. 427 
ustanowiony został kurator ad actum w oso­
bie Marcina Kozaka ze Zboisk i temuż tus. 
rezoiucra doręczoną została.

Dukla, 31 grudnia 1897.

L. 10139 1)1414 3 - 3 )
W sprawie egzekucyjnej Karola Urban- 

iego przeciw Antonremu Rutce pto 3500 zł 
Dla niewiadomego z miejsca pobytu An­

toniego Rutki ustanawia się kuratorem dr. 
Feliksa Borzeńskiego adw. w Wieliczce i te­
muż doręcza się rezolucyę z dnia 16 kwietnia 
1897 1. 3584 i temuż tak długo następne re­
zolucje doręczane będą dopóki Antoni Rutka 
innego pełnomocnika dla siebie nie ustanowi.

O. k. Sąd powiatowy.
Wieliczka, 31 grudnia 1897.

L. 3-3 (1410 3 - 3)
O. k Sąd powiatowy zawiadamia z miej­

sca pobytu nieznanego Majera Habermana, iż 
dDia 20 października 1891 zmarła matka Tau- 
be Haberman w Tłumaczu bez zostawienia 
rozporządzenia.

Wzywa się Majera Habermana celem 
wniesienia oświadczenia do spadku w przecią­
gu 1 roku, w przeciwnym bowiem razie spa­
dek byłby przeprowadzony z dziedzicami zgła­
szającymi się i kuratorem Mayerem Baronem 
dla niego ustanowionym.

Tłumacz, 29 stycznia 1898.

L. 25   (1403 1 — 3)
O. k. Sąd powiatowy w Borszczowie za­

wiadamia z miejsca pobytu nieznaną Freidę 
Gertler, iż przeciw niej na prośbę Seidy i Ko- 
sehy Gertlerów wydano nakaz oddania real­
ności pod Nr. kons. 5 w Skale z dniem 1 
maja .1898 i ża dia niej w tej sprawie usta­
nowiono kuratora Samsona Goldseheina ze 
Skały.

Kurator ten zastępy wać będzie Freidę 
Gertler na jej koszt tak długo aż sama się 
nie zgłosi Jub obierze sobie pełnomocnika. 

Borszczów, 5 lutego 1898.

L. 119/98 (20/111) (! 423)
O. k. Sąd krajowy jako handlowy w 

Krakowie poleca wpisanie do rejestru dia spó­
łek handlowych przy firm ie: „Abraham Lack 
& Com “ handel towarów wełnianych i lnia­
nych w Krakowie, że

a) z dniem 8 lutego 1898 jawny spól- 
nik Fani z Jannerów Lackowa wystąpił z po- 
wyżozej spółki handlowej,

b) że z tymże samym dniem wstąpił 
do tejże spółki jako jawny spólnik Chaim 
Lack, kupiec w Krakowie,

c) że firma spółki i nadal opiewać
będzie po polsku „Abraham Lack & Cie “
handel towarów bawełnianych w Krakowie 
zaś po niemiecku „Abraham Lack & Cie.“
Baumwollwaarenhandlung in Krakau

d) że każdy z jawnych spóinikó^ t. j. 
Fani z Wohlów Lackowa i Chaim Lack u- 
prawniony jest do samoistnego zastępowania 
spółki i do samoistnego podpisywania firmy

e) że spólnicy t. j. Fani z Wohlów 
Lackowa i Chaim Lack podpisywać będą fir­
mę spółki w ten sposób, że każdy z nich
podpisze własnoręcznie „Abraham Lack & Cie.

C. k. Sąd krajowy oddział III.
Kraków, dnia 12 lutego 1898.

L. 19799 (1899 1 - 8 )
C. k Sąd obwodowy uwiadamia niewia­

domych z miejsca pobytu Zlatę Drucker, Ju- 
dę Drucker i Feibischa Drucker, że w sporze 
wekslowym dr. Ludwika Grzybowskiego prze­
ciw Feibischowi Drucker pi o 60 zł. z pn. 
zamianował dla nich dr Tadeusza Trzefi- 
nieckiego kuratorem, któremu wyrok i inne 
uchwały dla tychże niewiadomych przezna­
czone się doręcza, zarazem wzywa się ich, 
ażeby wszelkich do utrzymania swych praw 
potrzebnych informacyi temuż kuratorowi u- 
dzieli lub też innego zastępcę prawnego obrali 
i o tem sądowi tutejszemu donieśli, ileże inaczej 
skutki zaniedbania sobie przypiszą.

Tarn poi, 31 grudnia 1897.

L VI 148/97 1 (1486)
Dla niewiadomego z miejsca pobytu 

Ignacego Skubiaka celem doręczenia uchwały 
tabularnej z 9 lutego 1897 1. 671 zamiano­
wano kuratorem c. k notaryusza Jana We- 
wiórskiego w Ustrzykach.

C k. Sąd powiatowy w Ustrzykach 
O-dział II., dnia 15 stycznia 1898.

L. 7250/97 (1477 1 - 3 )
O. k. Sąd powiatowy w Nadwornie u- 

stanawia dla niewiadomego z życia i miejsca 
pobytu Włodzimierza Baczyńskiego kuratora 
w osobie p. adw. dr Bardacha w Nadwornie, 
któremu uchwałę tabularną z 4 kwietnia 1897 
1. 8247 dla kuranda przeznaczoną doręcza. 

Nadworna, dnia 19 lipca 1897.

P. 18318 98 (1523 1— 3)
Prezydent c. k. sądu krajowego wyższe­

go w Krakowie zamianował na I zwyczajną 
w dniu 1 marca 1898 rozpocząć się mającą 
kadencyę sądu przysięgłych w Wadowicach 
przewodniczącym trybunału sądu przysięgłych

Wilibalda Prussniga Prezydenta ck. sądu o- 
bwodowego w Wadowicach, zaś zastępcami 
przewodniczącego ck. radców sądu krajowego 
przy tymże sądzie Edwarda Seuchtera, F ran­
ciszka Sawickiego, dr. Józefa Kaisera, Mie­
czysława Sehatzla i Michała Palucha.

Wadowice, 20 stycznia 1898.

L. 7252,97 (1478 1 - 3 )
O. k. Sąd powiatowy w Nadwórnie' u- 

stanawia dla niewiadomego z życia i miejsca 
pobytu Adalberta Hermanna kuratora w oso­
bie p. adw. dr. Bardacha w Nadwórnie, któ­
remu uchwałę tabularną z 1 kwietnia 1897 
1. 3876 dla kuranda przeznaczoną doręcza.

Nadworna, dnia 19 lipca 1897.

O. 46|98 . (1540)
O. k. Sąd powiatowy w Żabnie zawia­

damia nieobecnego Jana Past-rnaka, że prze­
ciw niemu wniósł Rafael Perlberg skargę de 
pr. 18 lutego 1898 o zapłatę sumy 143 zł. 
20 ct. zpn. i źe termin na dzień 30 marca 1898 
wyznaczono.

Pozwany Jan  Pasternak ma ustano­
wionemu dlań kuratorowi Franciszkowi P y t­
ce udzielić środki obrony, lub zamianować 
innego pełnomocnika, inaczej z zaniedbania 
tego wynikłe skutki przypisze sobie.

O. k. Sąd powiatowy.
Żabno, 20 lutego 1898.

L. 6665/97 (1474)
O. k. Sąd powiatowy w Mostach wiel. 

uwiadamia nieznaną z miejsca pobytu Annę 
Riznyk zam. Kostewicz, że przeznaczoną dla 
niej uchwałę z dnia 28 lutego 1897 1. 591 
dozwalającą wpisu prawa własności wyk. 59 
i 337 ks. gr. gm Derewni, doręcza się usta­
nowionemu dla niej kuratorowi Pawłowi 
Chimka w Derewni.

Mosty wielkie, 10 listopada 1897.

L 4501/96 (1475 1 - 3 )
O. k. Sąd powiatowy w Muszynie po­

daje do wiadomości, że dnia 5 marca 1896 
zmarła w Muszynie Maryanna z Nowaków 
lo  Bujarska, 2o ćwikłowa, bez rozporządzenia 
ostatniej woli.

Sąd nieznaiąc miejsca pobytu Franciszks 
Bojarskiego wzywa go, aby w przeciągu je­
dnego roku licząc od dnia poniżej wyrażonego 
zgłosił się w tymże sądzie i wniósł deklara­
c ję  spadkową, w przeciwnym bowiem razie 
spadek przeprowadzonym będzie z jego ku­
ratorem Jędrzejem Bujarskira

O. k. Sąd powiatowy.
Muszyna, dnia 30 września 1896.

L. 5623 (1472 1 - 3 )
O. k. Sąd powiatowy w Lubaczowie za­

wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Adama Schieka, że przeznaczoną dla niego 
uchwałę z BO czerwca 1896 I. 8313 dozwa­
lającą wydzielenia parcel gr. 132, 133, 134, 
135 i 136 z whl. 45 ks. gr. gminy Krowica 
lasowa doręczył ustanowionemu kuratorowi 
panu dr. Jakóbowi Szłapie adwokatów, w Lu­
baczowie.

Lubaczów, 20 lipca 1897.

Ow. 331/98 1 (1457)
Przeciw Eberowi Kraushar byłemu ku 

pcowi w Bolechowie, którego miejsce pobytu 
jest nieznane, wniesionym został do c. k. sądu 
obwodowego w Stryju przez Karola Durschmidt 
fabrykanta w Aussig pozew o zabezpieczenie 
sumy wekslowej 73 zł. a. w.

Na podstawie pozwu wydano nakaz za­
bezpieczenia tej sumy.

Celem strzeżenia praw pana Ebera 
Kraushar ustanawia się pana adwokata dr. 
Aiehmiillera w Stryju, zastępcą tegoż p. adw. 
dr. Oleśnickiego kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie pozwa­
nego w rzeczonej sprawie na jego koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki on sam w sądzie 
się nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd obwodowy. Oddział II.
W Stryju, dnia 21 lutego 1898.

L. 9087/97 (1471 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Kamionce str. 

zawiadamia niewiadomego z życia i miejsca 
pobytu Piotra Kucaeha syna Łukasza, że dla 
niego kura'ora w osobie Grzegorza Sajkiewi- 
cza z Dubrotwon ustanowiono i temuż prze­
znaczoną dla Piotra Kucaeha tusądow-ą uchwałę 
z 3 czerwca 1897 1. 9087 doręczono.

Kamionka s t r , 19 stycznia 1898

Ow. 549/98 3 (1458 1 - 3 )
Przeciw Ksielowi Laks z S-.noka, któ­

rego miejsce, pobytu jest nieznane, wniesio­
nym został do c. k. sądu obwodowego w 
Tarnowie przez H. S. Kernera z Tamowa, 
pozew o- l ! 9  zł. 60 ct i o 48 zł. w. a.

Na podstawie pozwu z dnia 25 lutego 
1898 1. czyn. Cw. 549|98 1 i 1. czyn. Cw. 
550(9B 1 wydano przeciw Kisielowi Ląksowi 
nakazy zapłaty sumy 119 zł. 60 ct, i sumy 
48 zł. w. a z pn.

Celem strzeżenia praw Kisiela Laksa 
ustanawia się Pana adw. dr. Mieczysława 
Gałeckiego w Tarnowie kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie Ksiela 
Laksa w rzeczonych sprawach na koszt i nie­

bezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się nie 
zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. sąd obwodowy w Tarnowie 
Oddział II., dnia 25 lutego 1898.

Cw. 105/98 1 (1456)
Przeciw p. Wasylowi Turko, którego 

miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym zo­
stał do c. k. sądu obwodowego w Rymanowie 
przez p. Andryja Petraczka per adw. dr. Ja ­
nota w Rymanowie pozew o zapłatę sumy 
wekslowej 160 zł. a. w.

Na podstawie pozwu wydano przeciw 
p. Wasylowi Turko nakaz zapłaty z dnia 20 
lutego 1898 Cw. 105/98 1.

Celem strzeżenia praw niewiadomego z 
miejsca pobytu Wasyla Turko ustanawia się 
pana adwokata dr. Flakowicza w Sanoku ku­
ratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie nie­
wiadomego z miejsca pobytu Wasyla Turko 
w rzeczonej sprawie na jego koszt i niebez­
pieczeństwo, dopóki on w sądzie się nie zgło­
si lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. sąd obwodowy w Sanoku 
Oddział II., dnia 20 lutego 1898.

L. 15628 (1455 1— 3)
C. k. Sąd obwodowy w Rzeszowie za­

wiadamia niewiadomą z miejsca pobytu An­
toninę Szymańską, że przeciw niej i innym 
współpozwanym wnieśli Gustaw i Halina 
Bieniaszewscy pozew de praes 22 czerwca 
1897 1. 7704 o orzeczenie, iż suma 1050 zł. 
z hipoteki realności lwh. 328 gm. kat. Rze­
szów, ma być wykreśloną i że wydana w 
skutek tego tusądowa uchwała z dnia 15 
lipca 1897 1. 7704 pozew ten do postępowa­
nia pisemnego dekretująca, ustanowionemu 
dla niej kuratorowi p. adw. dr. Malcowi z 
substytucją adw. dr. Reicha w Rzeszowie 
została doręczoną, poleca jej zatem, aby z 
kuratorem niezwłocznie się porozumiała lub 
innego pełnomocnika wybrała i sądowi o tem 
doniosła, inaczej bowiem skutki zaniedbania 
wyniknąć mogące sama sobie przypisze.

Rzeszów, 23 grudnia 1897.

L. III 4197 G. II 12J98 (1443)
Przeciw Piotrowi Jaszczowi w ostatnich 

czasach zamieszkałemu w Przecławiu, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym zo­
stał do c. k. sądu powiatowego w Radomyślu 
przez Julię Jaszcz pozew o 170 zł.

Na podstawie pozwu wyznaczono audyen- 
cyę na dzień 2 kwietnia 1898 godzinę 9 rano 
w tut. sądzie Nr. biura 2.

Celem strzeżenia praw Piotra Jaszcza 
ustanawia się pana Antoniego Grębosza w 
Przecławiu kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy. Oddział H.
W Radomyślu, dnia 21 lutego 1898.

L. 16013 (1441 1— S)
Zawiadamia się niewiadomego z pobytu 

Pawła Świerża, źe celem doręczenia mu re- 
zolucyi z 19 sierpnia 1897 1. 8b40 w sprawie 
hipotecznej realności lwh. 92 i 171 gminy 
Kryg ustanowiono dlań kuratorem adw. dr. 
Dziubczyńskiego w Gorlicach.

Gorlice, dnia 22 stycznia 1898.

L. 15354 (1440 1 - 3 )
Zawiadamia się niewiadome z pobytu 

Maryę Kaszczyk i Ołenę Smarz, źe celem 
doręczenia im rezolueyi z 8 września 1896 1. 
7670 w sprawie hipotecznej realności lwh. 
76 i innych gm. Ropica ruska ustanowiono 
dla nich kuratorem adw. dr. Radomyskiego 
w Gorlicach.

Gorlice, dnia 21 stycznia 1898.

L. 7388 (1438 1— 8)
C. k. Sąd powiatowy w Delatynie po­

daje do wiadomości, że dnia 26 listopada 1890 
zmarł Stefan Bojko syn Hrycia w Dorze bez 
pozostawienia rozporządzenia ostatniej woli. 
Sad nieznająe miejsca pobytu Iwana Bojka 
wzywa go, ażeb/ w ciągu roku od dnia ogło­
szenia licząc zgłosił się w tymże sądzie i 
i wniósł oświadczenie się do spadku, gdyż w 
razie przeciwnym spadek z oświadczonymi i 
zgłaszającymi się spadkobiercami i kuratorem 
Ołeksą Bojko dla niego ustanowionym, prze­
prowadzonym będzie.

0. k. Sąd powiatowy.
Delatyn, 14 października 1897.

L. 2 (1129 1—3)
0. k. Sąd obwodowy w Rzeszowie wzy­

wa posiadacza karty wkładkowej Nr. 7373 z 
roku 1880 kasy oszczędności miasta Rzeszo­
wa na 13 zł. 46 et. wa. opiewającej, aby ta­
kową w terminie 6 miesięcznym od dnia trze­
ciego ogłoszenia edyktu w „Gazecie Lwo­
wskiej “ w tutejszym sądzie złożył, gdyż po 
bezskutecznym upływie tego czasu wyż wspo­
mniana karta wkładkowa za nieważną i mo­
cy prawnej pozbawioną będzie.

0. k. Sąd obwodowy Oddział Y. 
Rzeszów, 10 lutego 1898.
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o g ł o s z e n i a
od wyrazu petitem centa, tłustym petitem 

dwa centy.

POMADA CHINOWA WODA ATEŃSKA
wzmacnia cebulki, włosowe i zapobiega wy 

padaniu włosów. Słoik 80 i 40 ct.
do zmywania włosów, zapobiega tworzeniu się 
łupieżu, ożywia, utrwala barwę i połysk włosów. 

Flakon 80 ct.

JL Ilinatow ięz
LWÓW, sklepy własne: ul. Kopernika 3, #■ ®L,,ig. 
ka 11. KRAKÓW Sukiennice 20. CZERNIOM/' 

Rynek 3. PRZEMYŚL, ul. Franciszkańską.^ ,

Do „Gazety Lwowskiej“ 
0 O Ł O S Z E U 1 I 1

przyj amje wyłącznie
Ajencya dzienników i ogłoszeń

Pasaż H ausm ana  O,
gdzie można nadawać także inseraty do 
wszystkich miejscowych, zamiejscowych i za­

granicznych dzienników, 
po cenach najprzystępniejszych.

F o lw a rk  Bodnarówka za rogatką Stryjską na­
tychmiast do sprzedania. Bliższa wiadomość 

ul. Kurkowa 1. 43. Pośrednictwo wykluczone.

"® 2 > r? ,e ś lic * n y  d o g  do sprzedania. Cena 25 zł. 
-*• W1 domość: Ajencya dzienników w pasażu 
Hausmana 9

Ó3& kaw alersk ie  poko je  z balkonem na j 
pierwsz.em piętrze zaraz do wynajęcia, ul. Go­

łębia 1. 5, I piętro. * |

Z i m m e r  m i t  B a l k o n  fiir ledige Herrn [ 
^  gleich zu yermiethen. Gołebia-Gasse Nr. 5, • 
I. Siock, i

"@ 3 > ra e o w n ia  sukicń damskich i nauka kroju • 
-®- Maryi Chomiekiej wykonywaje wszelkie zaraó 5 
wienia według najnowszych wzorów: francuskich w ; 
jak najkrótszym czasie po nader omi&rkowanysh ce- j 
naeh. UL Krakowska Si).

Lwowskie Towarzystwo akcyjne browarów
sprzedaje od 1 stycznia 1898 r.

I w o  s w o j e  w  b e c z k a c h .
Z am ów ien ia  p r z y jm u ją :

1. Centralne biuro, ul. Kleparowska, 1. 8,
(dawniej browar Lilienfelda)

2. Browar Pohulanka,
(dawniej browar Jana Kleina)

3. Browar w Lesienicach.
" '® y  n ę d z y  pozostają Lechocka, wdowa po awi- i 

”  zerze z trojgiem drobnych dzieci. Zamarsty- j 
nów 3 11 ; Pa rży k, s/ewc za sp&rabżnwaną ręką >

■lemm-osun-au
B l i a ł ą  b i e l i z n ę  do szycia przyjmuje się Ry- \ 

nek 2-9, III. p., drzwi 10. * ■

Klasztor PP. Franciszkanek
jgr e k c y e  s z e r m i e r k i  n a  

|  l i o r e t y .  W a r u n k i

N sjśw . S a k ra m e n tu
L w ó w , u l ,  K a r k o w a  1. S 3

przyjmuje i uprasza o robotę wszelkich aparatów l 
kościelnych, •AS;elkieh choćby na jartyityczniejszych

p a ł a s z e  
b a r d z o

! prsystępne. Bliższe szczegóły ni. 
| Batorego 1. S2, pierwzze piętro, 
| ego dnia od g. 4 do ©. — IMa

snlodzieży akademickiej i  ucz-
haftów, naprawę stary«-h gobelin 1 pasów stulieh, i i s ł d w  s z k ó l  Ś r e d n i c h  c e n y  z n i ż o n e .
jakoteż naprawę prawdziwych koronek i pranie ta- }

R<kowyeh. Roboty tej potrzebują na światło i utrzy 
manie kościoła.

Pomieszkania 242

z k o m fo rte m  u rz ą d z o n e , p rz y  u l. B;t- 
d e n ic h  w  p o b liż u  o g ro d u  m ie jsk ieg o  
i  IY  g im n a z ju m  z a ra z  do w y n a ję c ia .

Ogłoszenie.
Podajemy do wiadomości, 

iż pierwszy ośmiodniowy wio­
senny jarmark na konie od­
będzie się w Tarnowie dnia 
30 marca b. r. i dni nastę­
pnych.

Handel herbaty i kawy
Edmunda Biedla

L w ów , p lac  M ary a rk i  10
poleca naturalno, czyste

w i n a  56
reńskie, austryackie, wę­
gierskie, francuskie hiszpań­

skie w najlepszej jakości.
Wina naturalne, nie zaprawiane al­
koholami, bez jakichkolwiek przy­
mieszek po cenie możliwie niskiej; 
że wszystkie wina jakie utrzymuję na 
składzie, są naturalne i prawdziwe, 
li tylko z winogron otrzymane, bez­
warunkowo ręczę. — Cenniki na żą­

danie wysyłam odwrotnie.

1542

O g ł o s z e n i a  E I c y t a s y i .

W dobrach fundacyi śp. Wiktor 
hr. BaworoFskiego jest do rozdania w 
drodze oferty przedsiębiorstwo budowy 
szluzy na stawie obok młyna, w Kro­
sino© pow. Trembowla, interesowani 
Celem przeglądnięcia planów i koszto-

T o w a r z y s tw o  k r e d y t , d la  k a n d lu  i  p r z e m y s łu  w  Kr a k g

XIII. Zwyczajne Walne Zgromadzenie
Towarzystwa kredytowego dla handb1 

i przemysłu w Krakowie
stowarzyszenia zarejestrowanego z odpowiedzialnością °&l* 
niczoną stosownie do §. 26 statutu odbędzie się dma  ̂
marca 1898 o godz. 4 popoł. w Krakowie w r e a l n o ś c i

f
I d przy ul. Stolarskiej na I. piętrze, na które niniej

prezes Rady nadzorczej wszystkich P. T, członków upr^
mie zaprasza.

H e r m a n  K a B łs le r *

P orządek  dzienny:

MOUUN

rysów s / . ,ć się mogą do zarządu
dóbr fundacyjnych w Myczkowcaeh, 
poczta Mikułióce, gdzie także oferty
wnosić należy najdalej do 10 marca br. 

Koszta tego przedsiębiorstwa obli­
czone na 200 zł., 
kaucya 10%

wadyurn 1V«%

■mśŚ

> i'*
YiM SC IT  EUNDO

1. Zagajenie posiedzenia przez prezesa Rady nadzorczej. _ . z
2 .  Sprawozdanie Zarządu Towarzystwa i komisyi k o n t r o l u j ą c e j  

ności rocznych.
3. Zatwierdzenie bilansu i rozdziału czystego zysku za rok
4. Wnioski członków*). ,
5. Wybór 4 członków Rady nadzorczej w miejsce ustępujący011.

Podług §. 27 statutu prawo głosowania 
przysługuje tym członkom Towarzystwa, którzy 
dają co najmniej własnych pięć udziałowych wkładek po 
posiadacze w księgach Towarzystwa są zapisani (§. 14). 0)

t Posiadanie takie co do każdych pięciu udziałów nadaje prawoi SŁi&kosei nasKor&e; j , . r  - , • i i • v «
j głosu mniejsza nośo niz płęc udziałów nie będzie liczoną*

Kraków, dnia 1 marca 1898.

czy11'

W PAE1ŹU.
Maść ta ioezy wrsodzlaaki, pry- 

sassie,, eserwonoid, krosty, węgry,
 ...... ...... .... wy«yj»Ł«, liszaje, hemoroidy, swę«

a  v ’  useHiecfoonicisae, łupież i wyraa* 
ty e*ęóei.aeh ciał&oh porosłych

ia ch  ° 8 ‘~
l#,rom 

50 zł. 1 J

ómyeb
na zgrom adzenia^ . ^ posi^' 
w dniu zgromadzę*1. ^

frłosśw na brwiach i głowie i sku»
tesaaie działa na yorost włosów. j 

Słoik % \  franków wo F ra n s ji w l 
l-srysu w apSfioe p. M OUIIN  30,rse Lotds-de-Grsni I -----------------

We Lwowie w apieee pp. Mikolasoha, Wewiór | #•. W m nsbi ^Innb-ńw w inno  w  na
sśiego, Ruekera, Ehrbara i Krzyżanowskieg^K*. /  | • . . .  1 W nioski członków w inne byc n a
Krak<ągi.9 wapiekaeh pp. Trauew&skiegs, "3Sl%a, i do biorą przy  u l. b to larskiej 15.

j Wlszaiewakleiio i  Haliora.

3 dni przed zgromadzeniem wniesion
na P11ś& ie

>«N<nniK.:

O g ł o s s e K f t i e .

€  N a j ś w i e ż s z e  n a s i o n a
^  jarzyn, kwiatów, traw, buraków pastewnych, lucerny oryginalnej francuskiej, 
U© koniczyn i wszelkich nasion gospodarskich poleca
^  now o  o tw o rzo n y  g łó w n y  sk ład  n a s io n , ro ś l in  i  p ro d u k tó w  d o m o w y ch

|  ZYGMUNTA MEKM1SKIEGH)
^  hyłego zastępcy firmy handlu nssion ś. p. Jana Stachiewicza 

w e  L w o w ie , p ia e  H a l ic k i  1. 1.
Nowy cennik nasion na rok 1898 na żądania gratis i franco.

O g ó l n e  Z g r o m a d z e E i ® >dbed®i®
' członków Powiatowej kasy zaliczkowej i oszczędności w z naS^

lokalu Rady powiatowejdnia 15 marca 1898 o goiz. 10 rano w umaiu 
j jącym porządkiem dziennym: Airresie rackua
i S. Sprawozdanie Dyrekcji z czynności w pierwszym 
: wym i przedłożenie zamknięcia rachunków.  ̂ 7W|oki.
i 2. Wniosek Dyrekcyi w sprawie podniesienia procentu
| 3. Samoistne wnioski. ^ . y a *

Z drukarni Wł. Łozińskiego ul. Czarneckiego 1. 12 dom Wernera. (Zarządca Wł. J. Weber). Papier a fabryki papieru J . Fialkows

- i


